
POGODA
Dziś będzie pogoda słoneczna i łago­

dnie, temperatura w dzień około 45 
stopni, w nocy częściowo pochmurnie, 
33 stopni. Wiatry południowo-zachodnie 
10-15 mil na godzinę.

W środę będzie częściowo pochmur­
nie i cieplej, temperatura 45-48 stopni.

Możliwość opadów dziś 5 procent, w 
nocy i w środę 10 procent.

Wschód: — 7:15; Zachód: — 4:46.
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KALENDARZYK
Dziś — wtorek, dnia 16 stycznia — 

Włodzimierza. Marcela.
Jutro — środa, dnia 17 stycznia — 

Antoniego.
Pojutrze — czwartek, dnia 18 stycz­

nia — Katedry Św. Piotra w Rzymie.
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Bez Precedensu: p. Meir u Papieża
Godzinna
Rozmowa

639 Zmarło
w Ub. Tygodniu

Na Grypę

Jutro Wolność

przyznała

burgh, Pa.; oraz dr. William 
Dudek z małżonką, Filadelfia, 
Pa.; a dalej b. dyrektor ZNP 
George Wrost z małżonką, 
Cleveland, Ohio i pułk. Kazi­
mierz Lenard z małżonką, 
dyrektor biura KPA w Wa­
shington, DC.

Trzeba podkreślić, że na 
inaugurację prez. Nixona na 
drugą kadencję zaproszenia z 
Białego Domu otrzymało zna­
cznie większe grono przedsta­
wicieli Polonii aniżeli to było 
praktykowane w poprzednich 
latach.

Sydney, (UPI) — Premier 
Australii Gough Whitlam po­
wiedział, że dziennikarz aus­
tralijski Frances James, któ­
ry od trzech lat jest więziony 
w Chinach jutro wyjdzie na 
wolność.

James, redaktor anglikań­
skiego dziennika religijnego, 
został nieoczekiwanie areszto­
wany na dworcu kolejowym 
Shumchun, w pobliżu granicy 
z Hong-Kongiem. — Władze 
chińskie nigdy nie potwierdzi­
ły wiadomości, że dziennikarz 
został uwięziony. Jego obecne 
zwolnienie jest demonstracją 
dobrej woli Pekinu wobec no­
wego rządu australijskiego, — 
który niedawno uznał dyplo­
matycznie czerwone Chiny.

Atlanta, Ga. (UPI), —Ośro­
dek Walki z Chorobami Za­
kaźnymi podaj e że 639 osób 
w 122 większych miastach 
kraju, zmarło w ubiegłym 
tygodniu na grypę albo zapa­
lenie płuc. Epidemia grypy 
londyńskiej w Kalifornii, w 
jedenastu największych mia­
stach kraju, była powodem 
zgonu 57 osób na tą chorobę 
w ubiegłym tygodniu.

Liczne wypadki zapadnię­
cia na grypę londyńskę noto­
wano w ubiegłym tygodniu 
w 19 stanach. Dr. Robert Ru­
bin, specjalista od chorób za­
kaźnych, twierdzi że liczba 
zgonów na grypę londyńską 
jest mniejszą aniżeli spodzie­
wano się.

Pierwsza Sesja
Bruksela. (UPI)—W stolicy 

Belgii rozpoczęła się pierwsza 
sesja Rady Wykonawczej Eu­
ropejskiej Wspólnoty Gospo­
darczej, poszerzonej o trzech 
nowych członków: Wielką 
Brytanię, Danię i Holandię. 
Przewodniczącym Rady na 
pierwsze półrocze został bel­
gijski minister spraw zagra­
nicznych Pierre Harmel.

Godzina Policyjna
Belfast (UPI) — Z kół rzą­

dowych pochodzi wiadomość, 
że jeżeli nie ustanie terror 
bombowy w Ulsterze — zo-! 
stanie zaprowadzona godzina 
policyjna i zaostrzona będzie 
kontrola ruchu drogowego.

W Dublinie terrorystyczna 
organizacja IRA wydała 
oświadczenie, że aresztowany 
przywódca Sean MaoStiofain 
po 57 dniach głodówki uznałiviosKwa ooawia się, ze tego po  / amacn gioaowKi uznai 

rodzaju wymiana zdemasku- i swój protest za bezcelowy i 
je w pełni fałsz “ideologii” postanowił strajk głodowy 
komunistycznej. przerwać.

Reprezentacyjna i wyjątko­
wo liczna grupa czołowych 
przedstawicieli Polonii Ame­
rykańskiej weźmie udział w 
ceremoniach inauguracji pre­
zydenta Richarda M. Nixona, 
jakie odbędą się w sobotę, 20 
stycznia, w stolicy kraju.

Z Chicago wyjadą do Wa- 
shingtonu następujące osoby: 
prezes ZNP i Kongresu Po­
lonii, mec Alojzy Mazewski z 
małżonką, panią Florentyną 
oraz córką Marylą i synem 
Alojzym, Jr.; wiceprezeska 
ZNP Helena Szymanowicz, 
skarbnik ZNP Edward Mo­
skal z małżonką, a dalej 
—prezes ZPRK Józef Osajda 
z małżonką, prezeska Związ­
ku Polek Helena Zielińska, 
prezes Macierzy Polskiej tru- 
stys Val Janicki z małżonką 
oraz państwo D. Voss, pań­
stwo R. Lewandowscy, pań­
stwo W. Sikora, państwo J. 
Żukowscy.

Bale inauguracyjne odbędą

licy z racji wielkiego napły­
wu gości. Uczestnicy uroczy­
stości zostali rozdzieleni na 
grupy balowe według stanów 
i stąd przedstawiciele Polonii 
z Chicago będą uczestnikami 
balu dla wszystkich gości z 
Illinois.
Z Poza Chicago

Dowiadujemy się, że z po­
za Chicago w uroczystościach 
inauguracyjnych prezydenta 
Nixona wezmą m. in. udział: 
cenzor ZNP Kazimierz Lotar- 
ski z małżonką, Buffalo, N. 
Y.; dyrektorzy ZNP: Józef 
Dancewicz z małżonką, New 
Bedford, Mass.; i Jan Radzi­
miński z małżonką, Pitts-

Lżejszy Kaliber »
Przewodniczący australijskie­

go Związku Nudystów — Peter 
Barker — pragnął wykazać spo­
łeczne korzyści nudyzmu: “Czy 
można sobie wyobrazić napad 
na sklep lub na bank, w którym 
wzięliby udział ludzie rozebra­
ni do naga?”

Obrady Ministrów 
Bloku Sowieckiego
Moskwa (UPI) — W Mo­

skwie zjechali się na jedno­
dniową konferencję ministro­
wie spraw zagranicznych 
państw bloku sowieckiego. 
Ich konferencja jest uzupeł­
nieniem konferencji ambasa­
dorów 32 państw europej­
skich, Stanów Zjednoczonych 
i Kanady, wznowionej wczo­
raj w Helsinkach.

Zdaniem obserwatorów 
wschodnio-europejskich kon­
ferencja moskiewska poświę­
cona jest głównie wysuniętej 
przez Zachód w Helsinkach 
sprawie swobodnej wymiany 
ludzi, informacji i idei.

Moskwa obawia się, że tego

Konferencja 
Ekonomistów 
U.S. i Japonii

Honolulu. (UPI) — Wybitni 
ekonomiści japońscy i amery­
kańscy w dwu dniowej konfe­
rencji, prowadzonej przy zam­
kniętych drzwiach, omawiali 
problemy handlowe i monetar­
ne, jakie zaistniały między obu 
państwami.

Na czele ekonomistów dele­
gacji amerykańskiej znajdował 
się Najeeb Halaby, były prezes 
linii lotniczej Pan American, a 
na czele delegacji japońskiej, 
Yoshizane Iwasa, prezes ban­
ku Fuji, Ltd. Tematem konfe­
rencji były sprawy handlowe 
i monetarne, komunikacji, za­
sobów naturalnych i handlu z 
państwami europejskimi.

Budżet Czeka Na “Operację”

Lunochod-2 
Na Księżycu

Moskwa. (UPI)—Sowiecka 
rakieta “Luna-21 wylądowała 
na Księżycu i uruchomiła po­
jazd księżycowy “Lunochod- 
2”, który przy pomocy lasero­
wego reflektora, zbudowane­
go przez konstruktorów fran­
cuskich, rozpoczął zautomaty­
zowane badania powierzchni 
Księżyca.

Poprzedni eksperyment te­
go rodzaju dokonany przez 
“Lunochod-1” zakończył się 
przeszło dwa lata temu po 10 
miesiącach i 17 dniach prze­
prowadzania badań.

Agencja Tass podaje wiado­
mość, że “Luna-21” po auto­
matycznym naładowaniu swo­
ich baterii słonecznych wy­
startuje w drogę powrotną na 
Ziemię w najbliższy czwartek.

Śnieg w Izraelu
Jerozolima (UPI) — Pierw­

szy w tym roku śnieg w Ziemi 
Świętej pokrył drogi i utrud­
nił komunikację od Berszewy 
na południowej pustyni, aż po 
pasmo wzgórz Golan na grani­
cy z Syrią.

Miejscami zaspy śnieżne do­
chodzą do wysokości dwóch 
stóp i Biuro Meteorologiczne 
stwierdza, że jest to najgorsza 
od 21 lat zima w Izraelu.

W Jerozolimie wszystkie 
szkoły oraz drogi wjazdowe i 
wyjazdowe są zamknięte. — 
Burmistrz miasta Teddy Kol- 
lek wezwał oddziały pancerne 
dla przetarcia jezdni w sa­
mym mieście. Większość skle­
pów jest zamknięta, szpitale 
pracują w oparciu o nieliczny 
personel.

Wzgórza Judei i Samarii po­
kryte są jedno-stopową wars­
twą śniegu. Dalsze opady prze­
powiadane są w ciągu najbliż­
szych 48 godzin.

Reprezentacja Polonii 
Na Inauguracji Prezydenta 
Prezes Mazewski Uda je Się Do 
Washington!! Ze Swoją Rodziną

w Watykanie
Omawiano Sprawę 
Konfliktu Na 
Bliskim Wschodzie
Watykan (UPI) — W Wa­

tykanie doszło wczoraj do 
spotkania bez precedensu: na 
prośbę rządu izraelskiego Pa­
pież Paweł VI przyjął premie­
ra Izraela, panią Goldę Meir, 
z którą ponad godzinę oma­
wiał problemy religijne Ziemi 
Świętej i sprawę konfliktu na 
Bliskim Wschodzie, jak to 
stwierdza oficjalny komuni­
kat watykański.

Natomiast rzecznik praso­
wy Watykanu prof. Federico 
Alessandrini oświadczył ust­
nie, że audiencja “nie oznacza 
gestu uprzywilejowania lub 
wyłączności” i że nie wpłynie 
na zmianę stanowiska Waty­
kanu.

Nie mniej jednak audiencja 
w Watykanie była dla wszyst­
kich niespodzianką i zaskocze­
niem, tym większym, że nie 
ma do tej pory nawiązanych 
stosunków dyplomatycznych 
Watykan-Izrael.

“Papież spełnił prośbę pani 
Meir, ponieważ uważa za 
swój obowiązek nie uchylić 
się przed żadnym działaniem, 
które może sprzyjać pokojo­
wi ... i które w szczególności 
może być pomocne tym, któ­
rzy są najsłabsi i najbardziej 
bezbronni — w pierwszym

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

12 Rannych 
w Eksplozji

Philadelphia, Pa. (UPI) — 
Eksplozja gazu w przewodach 
ulicznych, wydarła front ma­
łej fabryki przetworów mięs­
nych i wywołała pożar w do­
mach w obrębie dwóch blo­
ków. Policja ewakuowała 115 
osób z tych domów. Nikt nie 
został ranny. Druga eksplo­
zje gazu nastąpiła, gdy straża­
cy walczyli z pożarem.

Gen. Haig 
Konferuje 

w Sajgonie 
Saijgon (UPI) — Ponad 

dwie i pół godziny gen. Alex­
ander Haig, zastępca dra Kis- 
singera, konferował w pałacu 
prezydenckim w Sajgonie z 
prezydentem Nguyen Van 
Thieu. Obydwie strony 
wstrzymały się przed ujaw­
nieniem szczegółów tej roz­
mowy, ale w Sajgonie panuje 
przekonanie, że podpisanie 
rozejmu jest bliskie i że jesz- 
czew tym tygodniu Thieu wy­
głosi w tej sprawie orędzie do 
narodu wietnamskiego. Po 
rozmowie z Thieu gen. Haig 
konferował z ambasadorem 
amerykańskim Ellsworth 
Bunkerem i z dowództwem 
amerykańskim w bazie lotni­
czej Tan Son Nhut. Praed po­
wrotem do Washingtonu — 
gen. Haig odbędzie jeszcze 
konferencję z- przywódcami 
Kambodży, Laosu i Syjamu.

Radio Hanoi i połowa radio­
stacja Viet Congu podały w 
swoich komunikatach wiado­
mość o rozkazie prezydenta 
Nixona przerwania nalotów 
bombowych, ale radiostacja w 
stolicy Wietnamu Północnego 
ostrzegała, że w przeszłości 
bombardowania też były 
wstrzymane, a następnie po 
jakimś czasie wznawiane.

Dziś całe uderzenie lotni­
ctwa amerykańskiego skiero­
wane zostało na obiekty nie­
przyjaciela w Wietnamie Poł. 
Ponadto samoloty b o j owe 
eskortują samoloty wywia­
dowcze, latające nad Wietna­
mem Półn. Szczególnie bom­
bardowane są szlaki komuni­
stycznych dostaw, a przede 
wszystkim szlak Ho Chi-min- 
ha, biegnący przez terytorium 
Laosu.

Spotęgowała się także bo­
jowa działalność lądowa 
głównie w rejonie Vi Tanh i 
na górskich odcinkach wy­
brzeża. Straty w ludziach po 
Obydwóch stronach są ciężkie.

Bez Ceregieli
Reykjavik (UPI). Islandzka 

straż wybrzeża 
oficjalnie, że jeden z jej ści- 
gaczy przejął sieci zarzucone 
przez zachodnio-niemiecki ku­
ter rybacki, gdy szyper odmó­
wił przeniesienia się na łowi­
ska dodłożone w odległości 50 
mil od linii brzegowej Islan­
dii.

Niemiecka Republika Fede­
ralna i Wielka Brytania kwe­
stionują jednostronne ustale­
nia Islandii, że jej wody tery­
torialne sięgają na odległość 
50 mil od brzegów.

Lekarze
Przyznają Sie 
Do Eutanazji

Kongres 
Międzynarodówki 

Socjalistycznej
Paryż (UPI). — W Paryżu 

odbywa się, bardzo krytyko­
wany przez prezydenta Fran­
cji, Kongres Międzynarodów­
ki Socjalistycznej, na który 
zjechali przywódcy socjali­
styczni z całego świata.

Gospodarzem Kongresu jest 
szef francuskiej partii socja­
listycznej Fracois Mitterand. 
Na liście gości — uczestników 
jest pięciu szefów rządu, ale 
największą uwagę skupia na 
sobie pani Golda Meir, szef 
rządu izraelskiego.

Obrady kongresowe odby­
wają się w Pałacu Luxem- 
burskim, który jest obecnie 
siedzibą Senatu francuskiego. 
Policja szczególnie troskliwą 

opieką otoczyła panią Meir 
licząc się z możliwością wro­
gich wystąpień terrorystów 
palestyńskich.

Na Kongres już przybyli: 
duński premier Anker Jor­
gensen, szwedzki premier O- 
lof Palme, fiński premier Ka- 
levi Sorsa i Bruno Kreisky z 
Austrii.

Krytyka Kongresu ze stro­
ny prezydenta Pompidou wy­
nikała z poglądu, że na kilka 
miesięcy — przed wyborami 
parlamentarnymi we Francji 
impreza tego rodzaju oznacza 
poparcie dla francuskiej koa­
licji s o c j alistyczno-komuni- 
stycznej, a więc tym samym 
jest formą mieszania się w 
wewnętrzne sprawy Francji.

Leeuwarden, Holandia (AFP) 
— W związku z procesem są­
dowym dwojga lekarzy, oskar­
żonych o zastosowanie euta­
nazji, 27 lekarzy holender­
skich złożyło pisemne oświad­
czenie, w którym przyznają, 
że zgodnie ze swoim sumie­
niem i wiedzą, oni też stoso­
wali eutanazję.

W konkretnych przypad­
kach eutanazja jest aktem 
humanitarnym, bowiem o- 
szczędza chorym ciężkich cier­
pień, gdy zaawansowany wiek 
pacjenta nie daje nadziei na 
wyleczenie, i pozostawia tylko 
oczekiwanie szczególnie okru­
tnej męki i bezsensownej — 
śmierci, stwierdzają sygnata­
riusze listu.

Na ławie oskarżonych przed 
sądem holenderskim w Leeu­
warden zasiadło małżeństwo. 
Oskarżeni, oboje lekarze, — 
przyznali, że matce żony za­
aplikowano świadomie “śmier 
teiną dawkę” środka uspoka­
jającego, wobec swojej bezsi­
ły “w złagodzeniu jej cier­
pień, które stały się nie do 
zniesienia.”

Niespodzianki 
w Rozprawie 
“Watergate”

Washington. (UPI)— Czte­
rech oskarżonych o prowadze­
nie podsłuchu w kwaterze 
Partii Demokratycznej w Wa­
shingtonie podczas kampanii 
prezydenckiej, przyznało się 
wczoraj w sądzie do winy. 
Piąty zamieszany w tą sprawę 
osobnik, E. Howard Hunt, 
przyznał się do winy w ubie­
głym tygodniu i znajduje się 
na wolności po złożeniu porę­
czenia w sumie $100,000.

Tylko dwóch z siedmiu | 
oskarżonych o włamanie w 
dn. 17go czerwca do kwatery 
demokratycznej w “Water­
gate Towers” twierdzi, że są się w kilku miejscach w sto- 
niewinni stawianym im oskar- “ " —I-"1 l-
żeniom.

Do winy przyznali się wczo­
raj: Bernard L. Barker, Frank 
A. Sturgis, Virgillo Gonzales 
i Ruhrnio Martinez, Gonzales, 
uchodźca z Kuby, przyznając 
się do winy powiedział sędzie­
mu Sirica, że był zdania, że 
“włamanie się do kwatery de­
mokratycznej w gmachu Wa­
tergate, rozwiąże tragiczną 
sytuację Kuby.”

Wszyscy czterej, podobnie 
jak i Hunt, mają bliskie po­
wiązania z grupami zwalcza- 
cymi komunistyczne rządy Ca­
stro i wszyscy brali udział w 
niefortunnej inwazji na Kubę 
(Bay of Pigs) w roku 1961. 
Oskarżeni twierdzili, że dzia­
łali na rozkaz Barkera nie 
otrzymując żadnej zapłaty, z 
wyjątkiem pokrycia wydat­
ków.

Prokuratura stara się udo­
wodnić, że włamanie do kwa­
tery demokratycznej w gma­
chu “Watergate” było finan­
sowane z funduszy kampanij­
nych Nixona, w celu zdobycia 
różnych dokumentów kampa­
nijnych jak i dla przeprowa­
dzenia podsłuchu. Oskarżeni 
stanowczo zaprzeczają tym 
zarzutom, twierdząc, że dzia­
łali jedynie jako-anty-Castro 
bojownicy o wolność Kuby.

I

Decyzja 
Prezydenta 
Nixona
Widzi Postęp 
w Rokowaniach 
Pokojowych
Key Biscayne, Fla. (UPI- 

CT) — Rozkaz prezydenta 
Nixona wstrzymania bombar­
dowania i wszystkich działań 
ofensywnych w Północnym 
Wietnamie, — wzmocnił na­
dzieję osiągnięcia wkrótce ro­
zejmu w Indochinach. Opty­
mistyczne nadzieje wzmacnia 
również zapowiedziany wy­
jazd Kissingera do Paryża,— 
prawdopodobnie w następną 
środę, dla prowadzenia dal­
szych tajnych rokowań poko­
jowych z przedstawicielem 
komunistycznego rządu w 
Hanoi, Le Due Tho.

Kissinger, osobisty dorad­
ca prezydenta Nixona, który 
w niedzielę przybył z Pa­
ryża do Key Biscayne. udał 
się wczoraj do Washingtonu 
po dziesięcio-godzinnych kon­
ferencjach z prezydentem Ni- 
xonem, któremu zdał raport 
z przebiegu ostatnich roko­
wań.
Rozkaz Prezydenta

Sekretarz prasowy Białego 
Domu, Ronald Ziegler, podał 
że rozkaz prezydenta Nixona 
wstrzymania bombardowania 
i działań ofensywnych w Pół­
nocnym Wietnamie, powyżej 
17-go równoleżnika, obowią­
zuje od godziny 9-ej wczo­
raj rano.

Rozkaz Nixona został prze­
słany ameryk a ń s k i m wła­
dzom wojskowym w Sajgo­
nie, po konferencji z Kissin-

(ciąg dalszy na str. 6-ej)

Kongres 
Przedłuży 
Kontrole

Washington (UPI) — Kon­
gres przyj mie zalecenie pre­
zydenta Nixona przedłużenia 
kontroli cen i płac na jeden 
rok, jak powiada kongresman 
Wright Patman (D-Texas), 
przewodniczący Komitetu Dla 
Spraw Bankowych Izby Niż­
szej Kongresu. Kongres je­
dnak będzie domagał się od 
Prezydenta wzmocnienia kon­
troli w ustalaniu skali rat po­
życzkowych.

Kongr. Carl Albert, prze­
wodniczący Izby Niższej Kon­
gresu, twierdzi że Nixon pod­
jął wielkie ryzyko w złagodze­
niu obostrzeń wprowadzonych 
przy kontroli płac i cen. “Je­
śli nastąpi eskalacja inflacji w 
tym roku na skutek zniesienia 
tych obostrzeń, to odpowie­
dzialność za to spadnie na pre­
zydenta Nixona” — jak twier­
dzi Albert.

Anty-Amerykańska 
Demonstracja 

w Bonn
Bonn. (CST) — W Bonn do­

szło do największej, jak do tej 
pory, demonstracji anty-amery- 
kańskiej, gdy około 20,000 pro­
testowało przeciwko wznowie­
niu bombardowań amerykań­
skich w Wietnamie.

Demonstranci wykrzykiwali 
slogany, porównujące Stany 
Zjednoczone do hitlerowskich 
Niemiec i spalili kukłę, wyo­
brażającą prezydenta Nixona.

W pochodzie niesiono na dłu­
gich bambusach czerwone cho­
rągwie i flagi Wietnamu Pin. 
Bambusy te zostały później u- 
żyte w starciu z policją, do któ­
rego doszło na stopniach boń- 
skiego ratusza.

Od pałek, rzucanych kamie­
ni i butelek, odniosło lekkie 
obrażenia 12 demonstrantów i 
dwóch policjantów. Trzech de­
monstrantów aresztowano, ale 
wkrótce potem zwolniono.

W pochodzie pojawił się po 
raz pierwszy od pięciu lat anar­
chista z Berlina zachodniego — 
Rud i Dutschke.
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Wielki Sukces Naszego Rodaka
Marian Kozioł Wyróżniony Przez Firmę 

Mackle Bros. Jako “Salesman of the Year”
Na Konwencji przedstawi­

cieli 110 biur Mackle Brothers 
— odbytej w Hollywood, Fla., 
nasz Rodak Marian Kozioł, —

M. Kozioł
sprzedawca w chicagskim 
biurze firmy, 7234 W. North 
ul. został wyróżniony spośród 
800 innych jako “Salesman of 
The Year”, ponieważ sprze­
dał domy i place za najwyż­
szą sumę.

Marian Kozioł wraz z żo­
ną Barbarą (z domu Ziaja) i 
córeczką Natalią należy do 
Tow. Św. Jakuba Grupa 795 
ZNP. Pan Kozioł jest także 
członkiem Zjednoczenia Pol­
skiego Rzymsko Katolickie­
go. Wychowanek szkoły pa­
rafialnej św. Stanisława Bi­
skupa Męczennika oraz śred­
niej szkoły Webera, — bierze

czynny udział w życiu para­
fialnym kościoła św. Stani­
sława B i M w Cragin oraz 
jest członkiem Rycerzy Ko­
lumba.

Wśród Polonii znany jest 
m.in. z częstych przyjęć ja­
kie urządza w Oazie i innych 
polskich restauracjach dla na­
bywców placów Mackle Bro­
thers na Florydzie. Wielu z 
nich należy do Polonii i bie­
rze udział w tanich wyciecz­
kach samolotowych, organi­
zowanych przez p. Kozła aby 
zainteresowanym ułatwić o- 
bej rżenie domów i placów na 
miejscu. Następna wycieczka 
odleci z Chicago 2 lutego ra­
no, powrót 4-go lutego, wie­
czorem.

Marian Kozioł chętnie u- 
dziela informacji w głównym 
biurze firmy Mackle Brothers 
— 7234 W. North lub w swo­
im własnym, 5051 W. Fuller­
ton.

Pakistan Oskarża
Karachi (NYT). Rząd Pa­

kistański wystąpił z oskarże­
niem, że “nieprzejednane” sta­
nowisko rządu Indii uniemoż­
liwia rozwiązanie problemu 
jeńców wojennych i uregulo­
wanie stosunków sąsiedzkich.

Głos Polonii z Cleveland i Okolicy
KORESPONDENCI:

Eugenia i Jerzy Stolarczyk
9421 Alexander Road 
Cleveland, Ohio 44125 

Telef. Area Code 216: 641-7528
Od Redakcji:— Gminy i Grupy Z.N.P., oraz Towarzy­
stwa i Kluby polonijne proszone są o przesyłanie wszel­
kich zawiadomień i wiadomości do Kroniki z Cleveland 
i okolicy wprost do korspondenta Dziennika Zw. pp. 
Eugenii i Jerzego Stolerczyk pod wyżej podany adres.

Posiedzenia Grup Gminy 6 ZNP
W niedzielę, dnia 21go sty­

cznia — następujące Grupy 
Gminy 6 ZNP będą miały 
swoje posiedzenia:

Grupa 9 ZNP — Feliks Hu- 
iarski. prezes; Stanley Jaś- 
kowski. sekr. fin.

Grupa 143 ZNP — Bole­
sław Piotrowski, prezes; Ta­
deusz Chojnacki, sekr. fin.

Grupa 806 ZNP — Maria 
Dziczkowska, prezeska; Hele­
na Morinec, sekr. fin.

Grupa 1938 ZNP — An­
drzej Grabowski — prezes; 
Walter Pientka, sekr. fin.

Grupa 3090 ZNP — Teofil 
Mrowca, prezes; Józef Micha­
lik, sekr. fin. __

Wszystkie Towarz y s t w a, 
które chcą aby zawiadomie­
nia o ich posiedzeniach uka­
zywały się w tej kolumnie, 
proszone są o przysłanie po­
trzebnych informacji. Prosi­
my także o przysłanie nam 
składu nowych zarządów wa­
szych Towarzystw, szczegól­
nie jeżeli zaszły zmiany w za­
rządach po wyborach grud­
niowych. Dotychczas zale­
dwie kilka Grup to uczyniło. 
Chcemy także wiedzieć, jakie 
zachodzą zmiany w termi­
nach posiedzeń, żebyśmy nie 
podawali mylnych informa­
cji. Za współpracę z góry 
dziękujemy.

Gwiazdka w Polskiej Szkole
W niedzielę, 7go stycznia, 

odbyła się tradycyjna Gwiaz­
dka dla dzieci z Polskiej 
Szkoły prowadzonej przez 
Tow. Jutrzenka Grupa 1786 
ZNP. Licznie przybyli także 
rodzice i przyjaciele szkoły. 
Na część artystyczną złożyły 
się Jasełka i tańce w wyko­
naniu dzieci i młodzieży pod 
kier. Stanisława Filipkowskie­
go. Była także wspólna kola- 
c j a poprzedzona łamaniem 
się opłatkiem i zabawa tane­
czna.

Dużą atrakcją dla dzieci 
bvł Św. Mikołaj, który nie 
tylko rozdawał prezenty ale 
rozmawiał z dziećmi po pol­
sku — ponieważ przybył 
wprost z Polski i powiedział 
dzieciom, że innego języka 
nie zna. W szkole jest spora 
grupa maluchów cztero i pię- 
cio-letnich, więc oni wystąpi­
li z wiązanką polskich tań­
ców. Dla dodania im odwagi

Posiedzenie Grupy 
Zw. Polaków

Instalacyjne posiedzenie 
Grupy 41 Z w. Polaków odbę­
dzie się w niedzielę, 21 stycz­
nia o godz. 1-ej po południu, 
w domu Zw. Polaków przy 
Broadway i Forman. Wszyscy 
członkowie proszeni są na in­
stalacje nowego zarzadu, któ­
ry został wybrany w nastę­
pującym składzie: Kazimierz 
Marciniak — prezes; Bruno 
Stańczak, wiceprezes; Jerzy 
Jankowski, sekr. fin.; Roman 
Trepczyk, sekr. prot.; Leon 
Brzeziński, kasjer; Edward 
Kubski i T. Chlebowski op. 
kasy-. -

EUGENIA i JERZY 
STOLARCZYK 

Polski 
Program Radiowy 

Założony w 1927 roku 
WXEN

106.5 FM—Cleveland, Ohio 
Środa i Piątek, 7:30 wiecz. 
Niedziela, 10:30-11:30 rano 

tańczył razem z nimi p. Fili­
powski. Widać było, że nie 
tylko dzieci bawiły się tań­
cem ale jaka duma i radość 
rozpierała rodziców patrzą­
cych na swoje pociechy pod­
skakujące w takt polskiej 
melodii. Światła aparatów 
błyskały bez przerwy co naj­
mniej jak na konferencji pra­
sowej gwiazd filmowych.

Ale to jeszcze nie wszystko 
— szkoła może się także po­
chwalić własną orkiestrą 
młodzieżową, która akompa­
niuje podczas występów do 
śpiewu i tańca. Widać wy­
raźnie, że szkoła ta rozrasta 
się i nabiera nowego życia. 
Już nie ma sprzeciwów i na­
rzekań, bo dzieci i młodzież 
nabrały chęci i wyczekują na 
dzień, w którym chodzą do 
polskiej szkoły i na próby 
tańców. Zaprzyjaźnili się i 
chcą się razem spotykać a ta­
ką okazję daje im właśnie 
polska szkoła.

W programie, kierownicz­
ka szkoły p. Maria Gołębiew­
ska znalazła miejsce na krót­
kie przemówienia. Przedsta­
wiła nauczycieli i kilka osób 
z Komitetu Rodzicielskiego. 
Przemawiali, składając ży­
czenia i gratulacje p. Roman 
Kozłowski, prezes 3 Okręgu 
Zw. Śpiewaków Polskich w 
Ameryce i wasza korespon­
dentka.

Zorganizowaniem Gwiazd­
ki zajął się Komitet w nastę­
pującym składzie: Marianna 
Koziarska, przewodnicząca; 
Alina Szczęśniak, wiceprze­
wodnicząca; Weronika Sy- 
gielska, Joanna Uniatowska, 
Stefania Tyszka, Maria My- 
śleńska, Salomea Serafin, 
Maria Zavada, Bernice Je­
ziorska, Rose Mary Wolańska 
i Lydia Koziarska.

Kierownictwo szkoły, nau­
czycielom i wyżej wymienio­
nemu Komitetowi — można 
szczerze pogratulować dobrej 
pracy z młodzieżą i dla mło­
dzieży. Osobiście jako rodzi­
ce dziękujemy im, że uczą 
nasze dzieci języka polskiego 
i pomagają nam wychowy­
wać ich w duchu polskim.

Ks. Nosal Zdobywa Sobie 
Miejsce w Świecie Nauki

Ostrzega Przed Skutkami Spadku 
Urodzeń w U. S. A.

Wydawnictwo Studium De­
mograficzne, które jest orga­
nem Komitetu Demograficz­
nego Polskiej Akademii Nauk 
w Warszawie, zamieściło w 
numerze 29/72 artykuł Ks. 
Dra Alojzego Nosala, socjolo­
ga Kolegium w York, Pa., pod 
tytułem: “Obecny i Przewidy­
wany Rozwój Ludności w Sta­
nach Zjednoczonych”.

Ks. Prof. A. Nosal

W artykule tym na podsta­
wie danych statystycznych 
autor analizuje historyczny 
rozwój stopy urodzeń w Sta­
nach Zjednoczonych. Wyjaś­
nia, że powojenny, gwałtow­
ny przyrost ludności nie był 
wynikiem dążenia amerykań­
skich rodzin do zwiększenia 
liczby dzieci, ale był on natu­
ralną konsekwencją ekono­
micznej depresji lat 1930-tych, 
oraz wojny światowej, spotę­
gowany jedynie czynnikami 
emocjonalnymi: jak upojenie 
zwycięstwem, pragnienie sta­
bilizacji, które liczna rodzina 
może zaspokoić, a także nie­
spotykany wzrost dobrobytu.

Stwierdza, że obniżka stopy 
urodzeń w latach 1960-tych 
jest powrotem do historycznej 
wiekowej tendencji zmian za­
chodzących w liczebności ro­
dzin: z licznej rodziny do ma- 
ło-licznej.

Przepowiada, że obecna pro­
paganda antynatalistyczna, a- 
borcja na zwykłe żądanie etc. 
mogą znacznie przyspieszyć 
ten proces, a przez to spowo­
dować gwałtowny spadek sto­
py urodzeń. Ten gwałtowny 
spadek z kolei może być przy­
czyną niepożądanych konse­
kwencji społecznych i ekono­
micznych, takich jak ubytek 
dzieci w szkołach i bezrobocie 
nauczycieli; brak rąk do pra­
cy; może ucierpieć produkcja 
przedmiotów potrzebnych dla 
dzieci; liczebny wzrost star­
szych ludai, których mało-licz- 
ne młode pokolenie musi u- 
trzymać, płacąc wysokie po­
datki i wysokie opłaty do So­
cial Security itd.

Te idee ks. prof. Nosal pro­
pagował już oddawna w po­
mniejszych artykułach zamie­
szczonych w prasie amerykań­
skiej. To też, gdy prasa donio­
sła, że stopa dzietności (śred­
nia ilość dzieci na rodzinę) 
spadła poniżej reprodukcyjne­
go poziomu, wówczas prasa 
amerykańska podkreśliła, że 
ks. dr Nosal już dawno prze­
powiadał spadek “fertility 
rate” amerykańskiej ludności.

Z tych komunikatów praso­
wych dowiadujemy się, że ks. 
prof. Nosal, członek fakultetu 
socjologicznego York College 
jest wybitnym naukowcem i 
jako socjolog i demograf jest 
najlepiej znany z prac podwa­
żających teorię “eksplozji lud­
nościowej”.

Wydawnictwo American 
Men of Science zamieściło ży­
ciorys ks. dr Nosala wśród 
wybitnych naukowców tego 
kraju.

Ks. Nosal urodził się w 1910 
roku w Wolicy, powiat Dę­
bica, w województwie rze­
szowskim, w Polsce. Ukończył 
gimnazjum w Dębicy i po ma­
turze studiował teologię w 
Sandomierzu i na Uniwersy­
tecie Jagiellońskim w Krako­
wie, gdzie uzyskał stopień Ma­
gistra Teologii. W 1938 roku 
wyjechał z Polski na studia 
społeczne do Louvain w Bel­
gii, znane wśród Polaków ja­
ko Lovanium. Po najeździe 
hitlerowskim na Belgię prze­
niósł się w 1940 roku do Fran­
cji, gdzie jednak dostał się 
wkrótce do niemieckiego obo­
zu koncentracyjnego w Tro­
yer, w którym przebył 2 lata.

Po uwolnieniu z obozu kon­
centracyjnego ks. Nosal po­
święcił się pracy duszpaster­
skiej wśród Polonii francu­
skiej. Równocześnie kończył 
studia socjologiczne, zdoby­
wając tytuł dra nauk społecz­
nych na uniwersytecie w 
Lille. Przed dostaniem się do 
obozu koncentracyjnego ks. 
Nosal był czynym członkiem 
francuskiego i polskiego ru­
chu oporu (resistance).

Brał czynny udział w oswo­
bodzeniu miasta Lille. Za za­
sługi wojenne i społeczne zo­
stał odznaczony francuskim 
krzyżem zasługi ze złotą gwia­

zdą i medalem francuskiego 
ruchu oporu.

Obowiązki duszpasterskie 
sprawował w Brnay-en-Ar- 
tois, w Roubaix i Lille. W tym 
czasie był dziekanem naj­
większego polskiego dziekana­
tu we Francji, gdzie zgrupo­
wanych było około 300,000 Po­
laków, pracujących w górnic­
twie, hutnictwie i przemyśle 
tekstylnym, zdobywając wiel­
kie uznanie i szacunek w spo­
łeczeństwie tak polskim jak i 
francuskim. Był założycielem 
“Domu Polskiego” w Roubaix. 
Wkrótce potem taki sam 
“Dom Polski” założył w Lille.

Za te zasługi ks. Gawlina 
nadał mu prawo noszenia 
mantoletu i pierścienia kano­
nicznego, a Biskup sandomier­
ski mianował go kanonikiem 
Kolegiaty Opatowskiej.

Zaraz po zakończeniu wojny 
ks. Nosal został mianowany 
sekretarzem generalnym Mło­
dzieży Katolickiej we Francji. 
Przyczynia się do założenia 
Kongresu Polonii Francuskiej, 
którego był pierwszym kape­
lanem.

Równocześnie ks. Nosal zaj­
muje się syndykatami chrze­
ścijańskimi, organizując pis­
mo syndykalne pod tytułem 
“Nasza Praca”. W tym piśmie 
zamieszcza co tydzień swe ar­
tykuły. Na tym polu współ­
pracuje z francuskimi syndy­
katami i wykłada w “Ecole 
Normale Ouvniere”.

Gdy powstała Międzynaro­
dowa Federacja Syndykatów 
Chrześcijańskich, Papież Pius 
XII mianował ks. Nosala na­
czelnym kapelanem i doradcą 
doktrynalnym tej organizacji 
z siedzibą w Paryżu.

W charakterze delegata Wa­
tykanu do tejże organizacji ks. 
Nosal odbywa podróże do róż­
nych krajów, między innymi 
też do USA i Kanady.

Jako znawca spraw syndy- 
kalnych i społecznych ks. No­
sal został zaproszony w 1962 
roku do Ottawy w Kanadzie 
z odczytem na temat “Syndy­
katy a asymilacja imigran­
tów”. Jego wykład na ten te­
mat na Międzynar. Kongresie 
Migracji został opublikowany 
po francuśku i angielsku.

W tym samym czasie ks. 
Nosal pisze do międzynarodo­
wych pism o emigracji pol­
skiej w świecie. Jeden z jego 
artykułów został zamieszczo­
ny w pamiątkowym piśmie 
poświęconym “Migracji w 
Świecie”.

Ks. Nosal bierze udział w 
obradach społecznych krajów 
“Wspólnego Rynku” w Lu­
ksemburgu, a gdy został za­
łożony Międzynarodowy Uni­
wersytet, to ks. Nosal zostaje 
jego studentem, uzyskując 
Wyższy Dyplom Ekonomii Po­
równawczej. W 1962 roku ks. 
Nosal zostaje profesorem so­
cjologii katolickiego Kolegium 
w Convington, Ky., gdzie pra­
cuje przez 4 lata.

W 1966 roku przenosi się do 
Kolegium w Steubenville, 
Ohio, gdzie pracuje 2 lata, aby 
znów przejść do Kolegium w 
York, w Pennsylvanii, gdzie 
do dziś wykłada socjologię i 
demografię.

W. P.

Dingell 
Rozwodzi Się

Detroit, Mich. (DP). Kon- 
gresman z Michigan, John D. 
Dingell rozwodzi się ze swoją 
żoną, po 20 latach małżeń­
stwa, domagając się opieki 
nad ich 3-giem dziećmi. Liczą­
cy 46 lat kongresman, Demo­
krata z Trenton, wniósł skar­
gę rozwodową w Wayne 
County Circuit Court, doma­
gając się rozwodu z b. Patricią 
Henebry, liczącą 45 lat.

Ponieważ pozew został 
wniesiony na podstawie mi- 
chigańskiej ustawy o rozwo­
dach bez winy, nie podano 
żadnych przyczyn pozwu.

Pani Dingell ze swej strony 
wniosła petycję w Fairfax Co., 
Va. o odrębne utrzymanie i 
zarzuciła, że mąż ją porzucił. 
Sprzeciwia się rozwodowi bę­
dąc religii katolickiej, ale 
oświadczyła, że pogodzenie 
się jest “niemożliwe”.

W petycji swojej p. Dingell 
domaga się nakazu sądu przy­
znania jej opieki nad ich troj­
giem nieletnich dzieci i ali­
mentów. Dzieci Christopher 
15, Jeanne 9 i Jenifer 3, prze­
bywają obecnie z nią w Mc- 
Leany, Va. Najstarsze dziecko 
małżeństwa John D. Jr., 18, 
jest na drugim roku Michigan 
State University. W wywia­
dzie prasowym Dingell scha­
rakteryzował swoją decyzję 
żądania rozwodu jako “spra- 

I wę ściśle prywatną”.

Ciekawy Dokument
“Korespondent amerykań­

skiego magazynu “Newsweek” 
zamieścił w swoim piśmie nie­
zwykły dokument — odezwę, 
którą opozycjoniści sowieckie­
go rządu podrzucili do tysiąca 
skrzynek pocztowych w Mo­
skwie. Oto kilka wyjątków z 
tej odezwy: “Zgodnie ze zda­
niem ekonomistów zarobki 
przeciętnego robotnika sowie­
ckiego wynoszą zaledwie 1/3 
sumy, jaką ten robotnik powi­
nien otrzymywać. Co więcej z 
tej skromnej sumy płaci on 
jeszcze podatki. Gdzież po- 
dziewają się te pieniądze? Ko­
rzystają z nich władcy Krem­
la. Te sumy pozwalają im 
prowadzić luksusowy tryb ży­
cia w ich “daczach”, w ich 
willach, jeździć wspaniałymi 
limuzynami; ich olbrzymie za­
robki i wszystkie przywileje, 
z jakich korzystają, pochodzą 
z pracy ludu. Władcy Kremla 
żyją lepiej niż większość daw­
nej biurokracji za czasów car­
skich. Oni handlują z Zacho­
dem i innymi krajami nie 
troszcząc się zgoła o interesy 
narodu rosyjskiego. Oni myś­
lą jedynie o osiągnięciu celów 
swojej awanturniczej polityki. 
Oni eksportują ogromne ilości 
produktów, których brakuje 
w kraju. W tym samym czasie 
my sprowadzamy zboże z Ka­
nady. Ogromne sumy zostały 
wydane na Egipt, Syrię, Kubę 
itd. Daliśmy miliardy Mao- 
Tse-tungowi. Teraz jest on na­
szym wrogiem nr. 1. Kuba ko­
sztuje nas milion rubli dzien­
nie ... Drodzy obywatele, ro­
botnicy krajów Zachodu osiąg­
nęli najwyższą stopę życiową 
w świecie i zdobyli poprzez 
wytrwałą walkę wolność poli­
tyczną ... Nadszedł czas dla 
naszych robotników, aby o- 
trzymali te same prawa.”

“Odezwa podpisana przez 
Komitet Obywatelski — koń­
czy swoją notatkę “Paris 
Match” — została skonfisko­
wana, policja jednak dotąd 
nie odnalazła jej autorów.”

Podróże Pompidou
Paryż (UPI). — Zaledwie 

trzy dni temu francuski pre­
zydent Georges Pompidou za­
kończył swoją wizytę w 
ZSRR, a już dziś wyruszył z 
czwartą oficjalną podróżą do 
Afryki. Pompidou już wylą­
dował w Dżibuti. Spędzi on 
dwa dni we Francuskiej So­
malii i dwa dni w Etiopii.

Somalia Francuska, główna 
baza wojskowa Francji w A- 
fryce wschodniej, korzysta z 
szerokiej autonomii i oficjal­
nie nazywa się Afars-Issas od 
nazwy — dwóch głównych 
szczepów tego kraju.

Chinese Quartet

PRINTED PATTERN

4761
SIZES 
8-18

Be an elegant mandarin 
with a frog-fastened tunic, 
dress or the long version that’s 
sumptuous alone or over pants, 
Slits are optional bit of drama.

Printed Pattern 4761: NEW 
Misses’ Sizes 8, 10, 12, 14, 16, 
18. Size 12 (bust 34) takes 2% 
yards 45-inch fabric.

SEVENTY FIVE CENTS — for 
each pattern: add 25 cents for 
each Pattern for Air Mai] and 
Special Handling.

Send to - Anne Adams % 
POLISH DAILY ZGODA, 10 
Pattern Dept . 243 West 17th 

i Street. New York, N. Y. 10011. 
Print NAME. ADDRESS, with 
ZIP. SIZE. STYLE, NUMBER.

QUICK, EASY-SEW WAY to 
a spring-summer wardrobe! Send 
for a new Spring-Summer Pattern 
Catalog. Choose on pattern FREE. 
All sizes! 75 INSTANT SEWING 
BOOK — cut, fit, sew modern 
way. $1. - INSTANT Fashion 
Book. $1.

Helena Mniszek

TRĘDOWATA
29-------- (Ciąg dalszy)

— Więc jego zmiary względem Luci. . . .
— Niczym się nie różnią od tych, alkie miał niegdyś 

względem mnie.
— Naturalnie — rzekł starzec i machnął ręką. — Jemu 

chodzi o posag.
Zwiesił głowę na piersi i przymknął oczy. Wyszukiwał już 

w starym mózgu rady na uchronienie wnuczki od zmarnowa­
nia pierwszych, wiośnianiych uczuć.

— Ja panu opowiem rozmowę moją z Prątnickim — rze- 
kła Stefcia gorączkowo. — Pan sam osądzi. Może ja źle zrozu­
miałam.

Pan Maciej podniósł głowę.
— Rozmawiałaś z nim o tym?
— Tak, wypadkowo.
Powtórzyła całą scenę z Prątnickim aż do przyjazdu 

ordynata.
Podczas opowiadania mieniła się na twarzy, oczy jej za­

chodziły łzami, to znów sypały iskry oburzenia.
Pan Maciej słuchał uważnie.
— Jaka podobna do tamtej ... — sbepnął do siebie parę 

razy. Gdy skończyła, ozwał się: — Zrozumiałaś go dobrze, 
moje dziecko. Niechcący wypowiedział się wyraźnie. Ale ja­
kież było zakończenie waszej rozmowy? Musiał coś więcej 
powiedzieć nad to, co powtórzyłaś. Prawda?

On delikatnością się nie odznacza — odrzekła wymi­
jająco.

— Domyślam się. Zapewne powiedział ci coś przykrego 
wychodząc, kiedy zobaczył Waldemara przed oknami. Czy 
tak?

Wymowne milczenie dziewczyny było potwierdzeniem 
domysłu pana Macieja.

— Bezczelny! — szepnął z oburzeniem.
W ogrodzie zaskrzypiał żwir pod prędkimi krokami. Do 

altany wszedł Waldemar, ubrany jak do konnej jazdy. Stanął 
trochę zdziwiony na widok dziadka ze Stefcią, zdjął kapelusz i 
zawołał z humorem:

— Honny soit qui mai y pense!1
Po zamienieniu kilku słów z żartobliwie nastrojonym or­

dynatem Stefcia pożegnała panów, wracając do siebie. Chciała 
uspokoić się. Pan Maciej pozostał w altanie z Waldemarem.

xn
Słońce spływało ku zachodowi, gdy pan Maciej, prowa­

dzony przez Waldemara, powracał do pałacu.
Klasycznie wyglądała para tych ludzi. Znać było na nich 

ten sam styl, ale w szczegółach i formie różnice występowały 
znamiennie.

Dziadek przypominał starego orła, patriarchę rodu, zmęczo­
nego lotem życia, o Skrzydłach już zwiniętych, może nawet 
połamanych. Typ patrycjuszowski minionej epoki, tradycyj­
nie zachowanej i bardzo szanownej. Wnuk, to młody orzeł, 
spadkobierca rodzinnego berła i starego gniazda, pełen życia 
i siły, z rozwiniętymi szeroko skrzydłami i bujnym lotem 
młodzieńczym. Tradycyjny potomek rodu, patrycjusz wyjęty 
niby żywcem ze starych pergaminów z życiorysami pradzia­
dów lub z odwiecznych portretów ich dostojnych postaci, ale 
już odarty z pleśni wieków, udoskonalony przez mistrza po­
stępu. Ten sam, co powyższy typ, ale w odmłodzieniu, orzeł tej 
samej skały, lecz z bystrzejszym wzrokiem, obejmującym ob­
szerniejsze horyzonty. W starej, karmazynowej krwi miał 
świeże krople, produkt odmiennych prądów nowego wieku, 
posiadał ustrój nerwowy słabszy od dawnych pokoleń i zmie­
nione pod wpływem nowoczesnej atmosfery barwy zasad. Nad 
przodkami górował bystrością umysłu, bogactwem natury i 
wrażliwości. Jedynie typowa gwałtowność, charakter stano­
wczy, trochę feudalny, i siła temperamentu nie uległy w nim 
ogólnej zmianie, chyba w drobnych szczegółach.

Ale tu przyczyną było odmienne tło; zamiast pergaminu 
zamierzchłych lat tłem nowoczesnym był elegancki welin.

Patrząc na niego, jak prowadził dziadka, widocznie ziry­
towany, niemal złowrogi, przede wszystkim poznawało się w 
nim Michorowskiego, potomka tych, którzy w chwilach nie­
zadowolenia wyciągali miecze z pochew, a w chwilach gniewu 
broczyli je krwią.

Po rozmowie z dziadkiem Waldemar zaledwo zdołał 
powstrzymać się od gniewu. Gdyby mu było wolno dać folgę 
oburzeniu, wywołałby gwałtowną burzę w pałacu. Ale zmógł 
się. Szedł krokiem nerwowym, chwilami przystając, aby do­
równać miarowym stąpandom pana Macieja, i pejczem ude­
rzał gwałtownie po sztylpach butów.

W oczach gniewne błyski meszały się z zimną ironią, usta 
krzywił sarkazm, brwi ściągała groźna zawziętość.

Pan Maciej zaniepokoił się.
— Pamiętaj, Waldy, co mi obiecałeś — rzekł patrząc w 

oczy wnuka. — Gwałtownością narazisz Stefcię. Prątnicki 
awantury jej nie zrobi, ale dobrą sławę tej dziewczyny może 
szarpać. Będzie przekonany, że się tobie poskarżyła, i gotów 
myśleć Bóg wie co.

— Ależ co znowu! — oburzył się Waldemar. — Przecie 
potrafię zapanować nad sobą. Zresztą najlepiej będzie, gdy 
zaraz odjadę.

— To właśnie najgorsze.
— Prawie konieczne. Jestem tak podrażniony, że drob­

nostka może mię wyprowadzić z równowagi pomimo mej 
woli. Niech ten . . . osioł przy kolacji odzewie się do niej z 
czymś niewłaściwym lub zacznie umizgać się do Luci . .. nie 
ręczę za siebie. Wolę go nie widzieć wcale.

— Idalka dziś nie powróci na pewno.
— Wszystko jedno — rzucił zły.
Uderzył szpicrutą po gałęzi, aż grad liści posypał się pod 

nogi, i cisnął jakieś przekleństwo.
— Co zamierzasz czynić? — spytał pan Maciej.
— Czekać pierwszej sposobności i tego gagatka wypra­

wić.
— Drażliwa materia. Gdyby był płatny, zapłaciłbyś mu 

za cały rok skończone, ale tak! . . .
— Zaproponuję mu przeniesienie się do Głębowicz, lecz 

w ten sposób, że powinien zrozumieć, czego chcę.
— A jeśli się zgodzi?
— O to jestem spokojny! Zresztą innego sposobu nie 

widzę bez narażenia jej . . . Stefci. . .
PanMaciej spojrzał na niego ukradkiem.
— Jak on się o niej wyraża — pomyślał.

•Honny soit qui mai y pense! (fr.) — Hańba temu, kto o tym źle 
pomyśli!

(Ciąg dalszy nastąpi)
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Kącik Ligi Morskiej
Pine Władysław Tomaszewski

Ważne Dla Oddziału Bridgeport!! Nr. 11 LM. 
Instalacje, Posiedzenia Oddziałów i Okr. LM

Zarząd Oddziału Bridgeport Nr. 
11-ty Ligi Morskiej przy Okr. 7 
Orlicz Dreszera przypomina, 
wszystkim członkom, iż wyborcze 
i zarazem instalacyjne posiedzenie 
Oddziału odbędzie się w niedzielę, 
4-go lutego, w sali iib. A. Mickie­
wicza, 3312 So. Morgan ul., o 
2-ej po południu. Na tym posie­
dzeniu wybrany będziie zarząd i 
zostaną rozlosowane książeczki. 
Członkowie i członkinie są pro­
szone o przyniesienie książeczek. 
Zarząd prosi o liczne przybycie.

Wł. Tomaszewski, prezes 
Zofia Tor, sekr. prot. 
Wł. Szafrańska, sekr. fin.

Oddz. Piłsudski No. 2-gi L.M.A. 
odbędzie posiedzenie i instalację w 
sobotę, 20-go stycznia, w sali Le­

szczyński, 2532 W. Fullerton ave., 
o 6:30 wieczorem. — Zapraszamy 
członków i członkinie z rodzina­
mi. Zarząd pozostaje ten sam co 
w rOłou poprzednim.

Teofil Jarosz, prezes 
Zofia Karwoska, sekr.

Posiedzenia Okręgów L.M.
Okręg 7-my LM Orlicz Dreszera 

odbędzie posiedzenie we wtorek 
16-go stycznia, w sali Columbia, 
1700 W. 48-ta ul., o 8-ej wieczo­
rem.

Okręg 2-gi LM ma posiedzenie 
16-go stycznia, w sali Związku 
Polek, 1309 N. Ashland, o 7:30 
wieczorem. Delegaci są proszeni o 
liczne przybycie. Ważne sprawy 
będą omawiane w obu Okręgach.

Pol.-Am. Klub Handlowy 
Wybrał Zarząd Na Rok 1973

We wtorek, 9-go stycznia odby­
ło się roczne i wyborcze posiedze­
nie nowych u urzędników Polsko- 
Amerykańskiego Klubu Handlo­
wego.

Posiedzeniu, które odbyło się w 
sali Ray’s, pnr. 6101 W. Belmont 
Ave., przewodniczył Władysław 
Białczak, Jr„ prezes PAKH. Jed- 
no-minutowym milczeniem odda­
no cześć ś.p. George Kozy, który 
przez wiele lat był wybitnie 
czynnym członkiem Klubu.

Śp. George Kozy pożegnał się z 
tym światem w okresie świąt Bo­
żego Narodzenia. Był on również 
przez wiele lat dyrektorem Avon­
dale Savings & Loan Ass’n.

Melvin Cieślik, który prowadzi 
sklep galanterii męskiej na rogu 
Milwaukee Ave. i Lawrence Ave. 
przybył na posiedzenie Kiulbu, 
którego jest członkiem od kilku 
miesięcy. Przybył on z prezenta­
mi dla wszystkich członków, jako 
podarków gwiazdkowych. Były to 
piękne krawaty.

Wybory urzędników
Po załatwieniu spraw rutyno­

wych, przystąpiono do wyboru 
urzędników na rok 1973. Pteees 
powołał na przewodniczącego wy­
borów adwokata Edwarda P. Wi- 
sowaty, który pełnił urząd preze­
sa Pol.-Am. Klubu Handlowego 
kilka łat temu. Obecnie na rok 
1973 został wybrany prezesem 
Staw. Polsko-Amerykańskich Ad­
wokatów — Advocate Society.

Przewodniczący W iso waty po­
wołał na sekretarza wyborów ad­
wokata Donalda Biniak, który

przez okres dwóch kadencji był 
do noku 1972 prezesem Klubu.
Wynik Wyborów

Do zarządu na rok 1973 Pol.- 
Am. Klubu Handlowego weszli: — 
Adam Waśkowski, honorowy pre­
zes; Wład. J. Białczak, Jr. prezes; 
Stan. Czajka-Lapwing, I wicepre­
zes; Ray C. Hoffman, II wiceprez.; 
Edmund Ambrożewski, sekr. prot.; 
Roman Jedliński, sekr. fin.; James 
Osuch, skarbnik; Waldemar E. 
Buda, marszałek.

Do Dyrekcji weszli: Donald J. 
Biniak, Walter J. Białozaik, Sr.; 
Richard S. Chmeiek, Patrick F. 
Iwieki, Edward G. Klimala, Aid. 
Kazimierz Laskowski, Kenneth 
Osuch; Leonard Osuch i Edward 
P. Wisowaty.
Instalacja będzie 2 marca

Zadecydowano urządzić okazałą 
instalację nowego zarządu w pią­
tek, dnia 2 marca, w sali Rdbert & 
Allen’s Regency Inn, pnr. 5319 W. 
Diversey Ave., której właściciela­
mi są nasi rodacy pp. Philip 
Pszczoła.

Przysięgę od nowego zarządu 
ma odebrać na instalacji jeden z 
naszych wybieralnych urzędników 
miejskich m. Chicago, lub powia­
tu Cook.

Polsko-Amerykański Klub Han­
dlowy jest członkiem Kongresu 
Polonii Amerykańskiej i popiera 
wszelkie poczynania naszej spo­
łeczności polonijnej. Prócz tego 
wybitnie pracuje dla dobra swych 
członków i ich rodzin, dła spraw 
kupiectwa i przemysłu w Chicago. 
Władysław Kumam Przewodn. Ko­
mitetu Prasy.

Prezes Adwokatów R. Bogusz 
Na Instalacji Tow. Dmowskiego

W dniu 11 stycznia, w sali Ed. 
Moskal odbyło się wyborczo-insta- 
lacyjne posiedzenie Tow. im. R. 
Dmowskiego, Grupy 127 Z.NJP.

Zebranie otworzył prezes K. 
Musielak, który zobrazował zebra­
nym całoroczną działalność Tow., 
przyczyniając się tym sposobem 
do budowy i powiększenia wiel­
kiego gmachu, któremu na imię 
Związek Narodowy Polski, naj­
większej organizacji polonijnej.

Tow. R. Dmowskiego nie pozo­
stało obojętne na apel prezesa 
Kongresu Polonii Am. na Stan Il­
linois, mec. M. Kobelińskiego co 
do budowy “Centrum M. Koper­
nika’’ i postanowiło przystąpić do 
tak wspaniałego dzieła, uchwala­
jąc wyasygnować z kasy Towa­
rzystwa $500.00. Jednocześnie To­
warzystwo apeluje do wszystkich 
Grup i towarzystw, aby w miarę 
swoich możliwości poparły budo­
wę Centrum M. Kopernika.

Sprawozdanie Komisji Rewizyj­
nej złożył Przewodniczący E. Ku­
czyński, składając wniosek o u- 
dzielenie absolutorium ustępują­
cemu Zarządowi. Po załatwieniu 
spraw organizacyjnych, przystą­
piono do wyboru Zarządu na rok

W DOMU 
NIEWOLI' 
Wstrząsająca ksiątka 
Beaty Obertyńskiej 
o losach Polaków 

w Sowietach.
Książka posiada uzupełnienie 

w postaci 13 pięknych 
wierszy Autorki

Blisko 500 stron.

Ceno »500
Z przesyłką $5.50 

Zamówienia prosimy 
nadsyłać:

DZIENNIK 
ZWIĄZKOWY 
Chicago. III. 60022

(Na C.O.D me wysyłamy)
1201 Milwaukee Ave.

1973-ci. Zarząd ukonstytuował się 
w nast. składzie: Hon. Prezes — 
S. Woźniak; Prezes — K. Musie­
lak; wiceprezes — M. Palewski; 
wiceprezes. J. Krupa; Sekr. Prot.,
S. Pyka; Sekr. Fin. — S. Pifcz; 
Skarbnik — J. Wasiak.

Komisja Rewizyjna: Przewodni­
czący — E. Kuczyński, oraz człon­
kowie mec. J. Marciniak i T. Cho- 
daczek.

Delegaci do Gminy 177 Z.N.P.:
T. Chodaczek, E. Kuczyński, J. 
Krupa, K. Musielak, M. Palewski, 
S. Pilcz, S. Pyka, J. Wasiak.

Delegaci do Wydziału Kongresu 
Pol. Amer.: E. Kuczyński i J. 
Wasiak.

Przysięgę od nowo wybranego 
Zarządu odebrał członek Tow., ale 
jednocześnie Prezes Polskich Ad­
wokatów, mec. R. Bogusz. Jest 
on synem śp. Piotra Bogusza, któ­
ry przez długie lata był sekreta­
rzem fin. i współorganizatorem 
Grupy ZNP, a któremu w mozoi- 
nej i ofiarnej pracy przyświecały 
wielkie ideały Związku Narodo­
wego Polskiego.

Mec. R. Bogusz w swoim prze­
mówieniu wspomniał o pracy ZNP 
jaką właśnie jego śp. Ojciec pro­
wadził, a w obecnym czasie jest 
nam konieczne wytężyć wszystkie 
siły, byśmy wśród grup etnicz­
nych nie pozostali na szarym koń­
cu. Polonia mająca jak nigdy tak 
energicznego prezesa ZNP i Kon­
gresu Pol. Amer. posiada wszel­
kie dane do przodowania wśród 
innych grup etnicznych.

Zakańczając swoje przemówie­
nie, mec. R. Bogusz apelował go­
rąco o danie pełnej współpracy i 
poparcia dla Prezesa ZNP i Kon­
gresu Pol. Amer. Alojzego Ma- 
zewskiego. Korespondent Tow.

Mniejsze 
Kolekty

Atlanta, Ga. (G.P.) — Co 
roku diecezje katolickie w 
Stanach Zjednoczonych urzą­
dzają zbiórki na finansowanie 
różnych programów pomocy 
ludziom. W 1971 r. zebrano na 
ten cel $4,622,930 czyli o $855,- 
442 mniej niż w 1970 r.

Z Instalacyjnego Posiedzenia 
i Gwiazdki Dla Młodzieży Gr. 1776
Dnia 10 stycznia, w sali Moska­

la pnr. 831 N. Ashland Ave. od­
było się instalacyjne posiedzenie 
Tow. Wolność, Grupa 1776 ZNP, 
na którym odbyła się również 
Gwiazdka dla dzieci.

Skarbnik Moskal Rezolucja Izby Reprezentantów
Legislatury Stanu Illinois

Z Okazji 500-ej Rocznicy Urodzin Wielkiego 
Astronoma Mikołaja Kopernika

Katarzyna Krawczyk sprawnie 
przeprowadziła to posiedzenie. — 
Uchwalano należenie do Rady Po­
lonii Ameryk. Okręgu 33-go, wy­
syłając 5 delegatów. Zdecydowano

1 Kensington
Zawiadamia się, że posie­

dzenie Tow. Naród Polski Gr. 
132 ZNP — odbędzie się 21 go 
stycznia w niedzielę, w sali 
Domu Polskiego, 11937 So. 
Michigan Ave., o godzinie 2ej 
po południu. Posiedzenie to 
jest instalacyjnym, na któ­
rym dokonana będzie instala­
cja nowo wybranego zarządu 
na rok 1973.

Przysięgę od nowego zarzą­
du odbierze była dyrektorka 
ZNP Katarzyna Dennis-Zię- 
ba. Po przysiędze odbędzie 
się skromne przyjęcie z uro­
zmaiconym programem.

F. Kabat — prezes;
M. Szklarski, sekr. pr.

Skarbnik Moskal 
Na Instalacji 

Grupy 1792 ZNP
Tow. Miłość Ojczyznu Gr. 

1792 ZNP zawiadamia wszyst­
kich członków i członkinie, iż 
posiedzenie instalacyjne od­
będzie się w czwartek, 18-go 
stycznia, w sali Lo Rayne 
Chateau, pnr. 5925 W. Diver­
sey ave., o godz. 7:30 wiecz.

Przysięgę od nowej admi­
nistracji Grupy — odbierze 
Skarbnik ZNP, p. Edward 
Moskal. Zaproszono również 
Komisarkę 13 Okręgu ZNP p. 
Zofię Buczkowską i zarząd 
Gminy 91 ZNP, nowy Zarząd 
Tow. Tysiąc Walecznych i 
Tow. Giewont.

Obecność wszystkich człon­
ków jest bardzo pożądana, 
gdyż jest wiele ważnych 
spraw, jak również zdane bę­
dzie sprawozdanie finansowe 
za rok 1972, które zda komi­
tet obliczenia książek.

Za Zarząd:
Władysław Sokalski, prezes; 

Maria Ogórek — sekr. prot.

Flota Handlowa 
US Na Siódmym 

Miejscu
Washington (G.P.) — So­

wiecka flota handlowa znaj­
duje się obecnie na piątym 
miejscu w szeregu flot świa­
towych, ostatecznie przewyż­
szając Stany Zjednoczone, — 
która jest na siódmym miej­
scu.

Stosownie do obecnie ogło­
szonych tablic statystycznych 
Lloyd’s Register of Shipping 
na 1972 r. flota sowiecka li­
czy 16,734,000 ton brutto. Flo­
ta grecka, która jest na szó­
stym miejscu obecnie, posia­
da 15,329,000 tonażu.

Liberia z flotą o tonażu — 
44,444,000 jest w pierwszym 
szeregu, po której następuje 
Japonia z 34,229,000 tonami. 
Anglia mająca 28,625,000 ton 
po czym idzie Norwegia ma­
jąca tonaż 27,000,000.

Przed rokiem na piątym 
miejscu w świecie były Sta­
ny Zjedn., mające flotę hand­
lową ogółem wynoszącą 16,- 
266,000 ton brutto o 70,000 ton 
brutto więcej od tonażu za­
rejestrowanego dla Związku 
Sowieckiego.

Istniejąca flota handlowa 
U.S. 15,024,000 ton brutto w 
zakresie transportu oceanicz­
nego jest obecnie mniejsza 
— niż wykazuje całość. — O- 
bejmuje ona około sześć mi­
lionów ton brutto statków 
albo czynnych na Wielkich 
Jeziorach lub wycofanych ja­
ko rządowa flota rezerwowa.

Odnośnie całej floty świa­
towej według raportu Lloyd’a 
składa się ona obecnie z 266,3 
milionów ton co stanowi pra­
wie podwójną ilość — co do 
wielkości zanotowanej przed 
11 laty.

także urządzić zabawę towarzyską 
w niedzielę, 29 kwietnia. Sprawo­
zdanie finansowe wykazało, bar­
dzo poważną sumę wyasygnowano 
na sprawy dobroczynne, ideowe i 
humanitarne, jednak największą 
pozycję w rozchodach wykazano 
na Kolegium Związkowe. Zasoby 
Grupy 1776 ZNP wynoszą $4,070. 
W roku 1972 zapisano 25 nowych 
członków, dzięki wysiłkom sekr. 
fin. Hieronima Adamowskiego.

Instalacja
Przysięgę od nowych urzędni­

ków na rok 1973 odebrał Skarb­
nik ZNP, p. Edward Moskal, któ­
ry jest również prezesem Gminy 
75 ZNP, do której Grupa 1776 
ZNP należy od wielu lat.

Zarząd na rok 1973 stanowią: 
Katarzyna Krawczyk — prezeska; 
Jan Pudowski — wiceprezes; Lu­
dwika Adamowska — wicepreze­
ska; Jarosław Serak — sekr. prot; 
Hieronim Adamowski — sekr. fin.; 
Stanisław Staszczak — skarbnik; 
Walentyna Antoszyk — marszał- 
kdni.

Delegaci do Gminy 75 ZNP: — 
Katarzyna Krawczyk, Jan Pudów- 
ski, Ludwika Adamowska, Hiero­
nim Adamowski, Jarosław Serak, 
Stanisław Staszczak, Bronisława 
Pawłowska, Walentyna Antoszyk, 
Bronisław Bykowski, Stanisław 
Bogobowicz, Katarzyna Wawryk 
oraz Mieczysław Kolek.

Po przysiędze przybył na salę 
Św. Mikołaj i obdarował dzieci i 
starszych wartościowymi prezen­
tami gwiazdkowemu. Podano po­
tem smaczną kolację przygotowa­
ną przez Moskal Catering i jego 
sztab.

Program Instalacyjny
Programowi instalacy j n em u 

przewodniczyła Katarzyna Kraw­
czyk, prezeska Grupy 1776 ZNP, 
która poprosiła do przemówienia 
p. Edwarda Moskala, Skarbnika 
ZNP oraz prezesa Gminy 75 ZNP. 
P. Moskal podkreślał fakt, że 
większe zainteresowanie się mło­
dzieżą jest bardzo ważne, ponie­
waż starsi odchodzą i młodzież 
musi być przygotowana do zajęcia 
ich miejsca. Podniósł wydajną 
pracę Hieronima Adamowskiego, 
który zapisał w ostatnim roku 25 
nowych członków do ZNP.

Podzi^cował za współpracę de­
legatom i wszystkim członkom z 
Gminy 75 ZNP, szczególnie Ka­
tarzynie Krawczyk, za jej ofiarną 
pracę dla spraw ZNP. Złożył ser­
deczne życzenie w imieniu ZC 
ZNP prosząc, aby praca Grupy 
1776 ZNP była jeszcze więcej o- 
wocna w roku 1973.

Dalej przemawiali i Składali ży­
czenia: Stanisław Śoiibło, wice­
prezes Gminy 75 ZNP, oraz prezes 
Grupy 1532 ZNP, Władysław Ku- 
man, sekr. Gminy 75 ZNP jej 
prasowy korespondent; Stanisław 
Bogobowicz, marszałek Gminy 75 
ZNP; Bronisława Pawłowska, Ka­
tarzyna Wawryk, oraz wszyscy 
nowo obrani urzędnicy z Grupy 
1776 ZNP.

W końcu prezeska Kat. Kraw­
czyk podziękowała gościom i 
członkom za przybycie 1 prosiła 
wszystkich o jak największą 
współpracę w 1973 roku.

Władysław Kuman

Zebranie Kom. 
Katyńskiego KPA 
Dnia 18-go stycznia, o godz. 

7:30 wieczorem, odbędzie się 
zebranie Komitetu Katyń­
skiego Kongresu PA, w bu­
dynku I Okręgu SWAP, pnr. 
1239 N. Wood ulica.

Komitet będzie miał za za­
danie rozszerzenie zakresu 
działań na cełe Stany Zjed­
noczone oraz na przygotowa­
nie się do upamiętnienia mę­
czeństwa Ofiar Katynia uro­
czystości na terenie Stanów 
Zjednoczonych.

Proszę wszystkich Człon­
ków Komitetu o przybycie 
na to zebranie. Jednocześnie 
Komitet przypomina — iż 
zbiórka na Pomnik Katyński 
w dalszym ciągu trwa.

Listy zbiórki wraz z dona­
cjami oraz pojedyńcze ofiary 
należy nadsyłać na ręce skar­
bnika Komitetu, Alfreda Sto- 
kinger, 5131 N. Levejoy ul. 
Chicago — lub na adres dra 
Włodzimierza Sikory, 1212 N. 
Ashland Avenue, Chicago, 111. 
60622.

Za Komitet:
Aleksander Kajkowski, 

przewodniczący.

Na Instalacji 
Grupy 1214 ZNP
Tow. Synowie Piasta Grupa 

1214 ZNP odbędzie swe mie­
sięczne posiedzenie połączone 
z instalacją nowego zarządu 
w środę, 17 stycznia, w sali 
PLAV, 3024 N. Laramie, po­
czątek o godz. 7:30 wieczorem.

Zarząd uprasza wseystkich 
członków o liczne przybycie, 
będziemy bowiem gościć 
skarbnika ZNP Edwarda Mo­
skala, który odbierze przysię­
gę od członków nowego zarzą­
du Grupy na rok 1973. — Jó­
zef Kogut, prezes; Czesław 
Rożek, sekr. prot.

Dyr. Winiecka 
Na Instalacji 

Grupy 2727 ZNP
Tow. Białego Orła, Grupa 

2727 ZNP, urządza instalację 
i zabawę instalacyjną w so­
botę, dnia 20-go stycznia, w 
sali New Paradise Hall, pnr. 
1758 W. 48-ma ulica.

Zarząd Centralny ZNP bę­
dzie na tej instalacji repre­
zentować dyrektorka ZNP p. 
Melania Winiecka, która wy­
głosi główne przemówienie. 
Po instalacji i zaprzysiężeniu 
nowego zarządu Grupy, zosta­
nie podana smaczna kolacja, 
a potem odbędzie się zabawa 
taneczna przy dźwiękach or­
kiestry Don’s Gay tones; po­
czątek zabawy o godz. 7-mej 
wieczorem. Wszyscy przyja­
ciele i sympatycy proszeni są 
na tę zabawę. — F. Goryl, 
prezes; S. Matusik, sekr.

Zebranie Alliance 
Society, Gr. 2475 ZNP

Alliance Society, Grupa 2475 
ZNP, odbędzie miesięczne po­
siedzenie w środę, 17-go stycz­
nia, t.j. w 3-cią środę miesiąca. 
Ale począwszy od lutego na­
sze zebrania odbywać się będą 
w każdą pierwszą środę mie­
siąca, jak członkowie grupy 
zadecydowali na posiedzeniu 
rocznym w grudniu 1972. r. 
Prosimy więc naszych człon­
ków Grupy 2475 ZNP, by pa­
miętali o tej zmianie daty 
zebrań. Zebrania nasze będą 
odbywać się w tej samej sali 
co dawniej, u p. Słowika, przy 
Milwaukee i Belmont Ave., 
o godz. 8-ej wieczorem. Zapra­
szamy członków naszej Grupy 
do licznego przybycia. — Pre­
zes — Karol Bojkowski; sekr. 
prot. — Jan Wróblewski.

Odczyt o Crosstown 
w Stow. Polskich 

Inżynierów
W piątek, 19 stycznia, o go­

dzinie 8 wiecz., odbędzie się 
w lokalu Polish American 
Engineers Assn., pnr. 2222 N. 
Kedzie Blvd., interesujący i 
aktualny odczyt.

Prelegentem będzie nasz 
członek, inż. Raymond H. Na­
ras, wiceprzew. Illinois Chap­
ter of the American Society 
of Civil Engineers oraz wyko­
nawczy dyrektor Crosstown 
Executive Board.

Inż. Naras przedstawi zagad­
nienia w łączności z propono­
waną w Chicago Crosstown 
Expressway.

Przeźrocza uzupełnią temat 
programu. Zapraszamy człon­
ków oraz zainteresowanych na 
powyższy program.— Zarząd.

Zebranie Zarządu 
Pol. Rady Pracy

Zawiadamia się, iż zebranie 
Zarządu Polskiej Rady Pracy 
odbędzie się w sobotę, 20go 
stycznia, o godzinie 7-ej wie­
czorem, w sali Weteranów 
AP., pnr. 1239 N. Wood ul.

Mamy bardzo dużo pilnych 
bieżących spraw do załatwie­
nia oraz sprawozdanie z uda­
nej zabawy Sylwestrowej. 
Ponieważ to posiedzenie Za­
rządu traktowane jest jako 
zebranie przedwyborcze, 
przeto obecność wszystkich 
członków i członkiń jest ko­
nieczna. Prosimy przytem o 
punktualność.

Walne zebranie PRP odbę­
dzie się dnia 18 lutego br., 
w tej samej sali. Za Zarząd: 

Julian Sak — prezes.

Zebranie Oddziału 
Matek Złotej Gwiazdy

Oddział Matek Złotej Gwiazdy 
PLAV przy Stan. Kwaterze na 
stan Illinois odbędzie swe posie­
dzenie w środę, 17 stycznia, w sali 
Panek, 2918 N. Central Park, bli­
sko Milwaukee ave.. o godz. 12 
w południe. Członkinie proszone 
są o przybycie. Po zebraniu będzie 

I podana kawa i ciasto. — A. Gru- 
| dzień, prezeska; Z. Sarzyńska, 
I sekr. prot.

Z okazji przypadającej w 
tym roku dnia 19 lutego 500-ej 
rocznicy urodzin wielkiego 
polskiego astronoma Mikołaja 
Kopernika Izba Reprezentan­
tów Legislatury stanowej w 
Springfield wydała na wnio-

Washington (D.D.) — Ra­
czej nieoczekiwanie dwaj de­
mokratyczni rywale w zeszło­
rocznych wyborach na prezy­
denta, senatorowie — George 
McGovern (South Dakota) i 
Hubert H. Humphrey (Min­
nesota) — wybrani zostali 
członkami senackiego komi­
tetu spraw zagranicznych. Za­
sadniczo “do dyspozycji” by­
ło jedno tylko wolne miej­
sce w tej komisji, opróżnione 
na skutek klęski wyborczej 
dotychczasowego senatora z 
Virginia, Williama R. Spon- 
ga-

Ale na demokratycznym 
konwektyklu senackim posta­
nowiono “poszerzyć” komisję 
spraw zagranicznych do 17-tu 
członków, aby zadowolić obu 
kandydatów.

Do komitetu finansowego 
senatu weszli, jako nowi de­
mokratyczni członkowie, — 
Walter F. Mondale (Minneso­
ta), Mike Gravel (Alaska) i 
Lloyd Benson (Texas). Ko­
mitet ten opanowany był do­
tychczas przez “konserwaty­
stów”, z których dwóch za­
stąpią obecnie “liberalni” — 
Mondale i Gravel. Może to 
mieć poważny wpływ na dal­
sze decyzje komisji, — która 
zajmuje się takimi sprawami 
jak podatki, handel, reforma 
systemu emerytur, ubezpie­
czenia na wypadek choroby, 
ubezpieczenia społeczne i o- 
pieki społecznej.

Krótkotrwały kandydat de­
mokratyczny na wiceprezy­
denta w zeszłorocznych wy­
borach Thomas F. Eagleton 
z Missouri wszedł w skład se­
nackiego komitetu wydatko­
wania.

Przewodniczącym komitetu 
Aeronautyki i Programu 
Przestrzennego został senator 
Frank Moss (dem.-Utah), na 

sek reprezentantów stano­
wych Kosińskiego, Brandta, 
Arrigo, Capparelli, Lechowi­
cza, Lenarda, Ropy, Janczaka, 
Fary i Walla REZOLUCJĘ 
treści następującej.

miejsce senatora Clintona 
Andersona (dem.- New Me­
xico), który nie ubiegał się 
o ponowny wybór w ubieg­
łym roku. Zasadniczo według 
“systemu starszeństwa” prze­
wodnictwo to objąć miałby 
senator Stuart Symington — 
(dem.-Missouri), który jed­
nak nie był zainteresowany 
tym stanowiskiem, uznając, 
że ma dostatecznie dużo pra­
cy jako członek komitetu 
spraw wojskowych, spraw za­
granicznych i energii atomo­
wej.

Moss “zainaugurował” swe 
nowe stanowisko zapowiedzią 
inicjatywy, nie mającej wie­
le wspólnego z przyznaną mu 
funkcją — zgłosi on wniosek 
o zakaz reklamowania w pra­
sie radiu i telewizji małych 
cygar ponieważ uważa je za 
papierosy, bo “mają dokła­
dnie taki sam wymiar, zaopa­
trzone są w filtrowane ustni- 
ki i ogłaszane są dokładnie 
tak samo, jak poprzednio pa­
pierosy”.

Zakaz handlowego rekla­
mowania papierosów uchwa­
lono już — jak wiadomo — 
przed dwoma laty.

Polak w Paryżu
Księgarnia Polska w Paryżu 

wydała ostatnio 150-stronico- 
wy informator pt. “Polak 
zwiedza Paryż”. Znajdują się 
w nim podstawowe wiadomo­
ści o zabytkach i ciekawost­
kach Paryża, jak również in­
formacje o bardzo licznych w 
tym mieście polskich pamiąt­
kach. Przejrzysty układ ma­
teriału według dzielnic Pary­
ża ułatwia korzystanie z in­
formatora. Przedmowę do 
książki napisał Jean Paul Pa­
lewski, poseł do Francuskiego 
Zgromadzenia Narodowego,

MAZOWSZE!!
Zespół 100 Tancerzy, śpiewaków 

i Orkiestra Symfoniczna
W CHICAGO PRZEDSTAWIENIA:

11, 16, 17, 18 i 20 MARCA WIECZOREM
— oraz —

11 MARCA (Wyprzedane) i 18 MARCA Po Południu
Bilety w cenie od $3.50 do $10.00 do nabycia:

AMPOL TRAVEL BUREAU, 1282 Milwaukee Ave., Tel. 252-0661
POLISH RECORD CENTER, 3055 Milwaukee Ave., Tel. 772-4044 

WITOLD RUKUJŻO,
2346 W. Thomas — Telf. 384-6748 lub 384-6818

Na Przedstawienie 17 Marca 
Bilety Wyłącznie w Szpitalu SS. Nazaretanek

WHEREAS, The Illinois Division of the Polish American Con­
gress representing Americans of Polish heritage will commemorate, 
throughout the year of 1973, the Quincentennial of the birth, Febru­
ary 19, 1473, in Torun, Poland, of that great Polish astronomer, 
scholar and teacher. Mikołaj Kopernik, better known as Nicolaus 
Copernicus—the latinized form of his Polish name: and

WHEREAS, A committee of prominent Polonians will stage a 
program of quincentenary observances to acquaint the citizens of 
Illinois with the remarkable career of Mikołaj Kopernik, the man 
whose work opened up a new era in the history of Astronomy and 
our concepts of the Universe: and

WHEREAS, He rejected the Geocentric or Ptolemaic (earth cen­
tered) theory of the universe which had stood for 1400 years and 
developed the Heliocentric (sun centered) theory, better known 
as the "Copernicus System"; and

WHEREAS, The debt that the intellectual and scientific worlds 
owe to Mikołaj Kopernik is incalculable as his new explanation 
of the motion of heavenly bodies being due to the diurnal rotation 
of the earth on its axis and its annual revolution about the sun, as 
opposed to the Ptolemaic theory of a stationary earth, so changed 
man's view of the world and himself in it, that new horizons opened 
for man, not only in Astronomy but also i physics, philosophy and 
rationalistic thought which were thereby freed from old miscon­
ceptions, superstitutions and dogmas based on the Ptolemaic theory; 
and

WHEREAS, Although all people of Polish heritage have a spe­
cial reason to honor the memory of their great compatriot. Mikołaj 
Kopernik, this year-long commemoration of his anniversary has a 
universal dimension going far beyond any national boundaries as 
his contributions belog to all me: ad

WHEREAS, Today, when man has succeeded in making flights 
into space far from his own planet, and man-built machines fly to 
the Moon, Mars and Venus, the work of Nicholaus Copernicus 
blazes all the more brightly, impressing upon all nations and so­
cieties the immense strides made in science and technology over 
the past five centuries, as he gave man the true understanding of 
the movement of heavenly bodies, without which interplanetary 
travel and its supporting technology would have been impossible; 
and

WHEREAS, Here in Illinois, A. A. Mazewski, National President 
of PAC has established a National Committee to commemorate the 
Quinceniennial of Mikołaj Kopernik's birth; and

WHEREAS, The Polish American Congress (PAC), Illinois Di­
vision, headed by Mitchell Kobelinski, initiated the Copernicus 
Foundation to spearhead the establishment of a Center which will 
be known as the Copernicus Civic and Cultural Center in Illinois; 
and

WHEREAS, The Illinois Division of PAC has established a Miko­
łaj Kopernik Quincentennial Observance Committee, under the 
General Chairmanship of Doctor Edward C. Rozanski, that will, in 
conjuction with all the Fraternal, Civic, Patriotic and Veteran Or­
ganizations present an outstandig program of observances in Illinois 
in honor of Nicolaus Copernicus, beginning with opening ceremonies 
on January 21. 1973, at the Lane Technical Auditorium, under the 
chairmanship of Mrs. J. Riewski, at which time the commemoration 
program for the whole year of 1973 will be announced, therefore, 
be it

RESOLVED, By the House of Representatives of the Seventy­
seventh General Assembly of the State of Illinois, that we sincerely 
commend the Illinois Division of the Polish American Congress 
and the Copernicus Foundation for initiating this Quincentennial 
program honoring the great Polish astronomer, scholar and teacher. 
Mikołaj Kopernik, better known as Nicolaus Copernicus, and the 
committee of prominent Polonians who will direct its events and 
performances as well as the Polish fraternals of: The Polish National 
Alliance; The Polish Roman Catholic Union; The Polish Women's 
Alliance; The Polish Alma Mater; and, all civic, educational, social 
and veterans organizations that have given their full support io this 
anniversary commemoration honoring Nicolaus Copernicus, a truly 
great man of his or any age; and, be it further

RESOLVED, That a suitable copy of this preamble and resolu­
tion be sent to Mitchell Kobelinski, Illinois Division, Polish Ameri­
can Congress.

Adopted by the House of Representatives, December 14, 1972.
W. Robert Blair, Speaker of the House

Fredric B. Selcke, Clerk of the House

Zmiany w Komitetach Senatu
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15c

20c

7.50
4.50

Codzienne i Sobotnie
Rocznie (1 yr.) $34.00
Półrocz. (6 mos.) 20.00 
Kwartał (3 mos.) 12.00

W kioskach (News-Stands) — pojedyńczy 
Numer Codziennie (Single Daily Copy)

W kioskach (News-Stands) — pojedyńczy 
Numer Sobotni (Single Saturday Copy)

Tylko 
Sobotnie Wydanie

Rocznie (1 yr.) $8.00
Półrocz. (6 mos.) 5.50
Kwartał (3 mos.) 3.25
(bez soboty)

DO INNYCH KRAJÓW: 
Tylko 

Sobotnie Wydanie
Rocznie (1 yr.) $10.50 
Półrocz. (6 mos.) 
Kwartał (3 mos.)

WARUNKI PRENUMERATY
WYSYŁAMY PRZEZ POCZTĘ 

W STANACH ZJEDN. i W KANADZIE
Codzienne i Sobotnie
Rocznie (1 yr.) $26.00
Półrocz (6 mos.) 15.00
Kwartał (3 mos ) 8.50
Miesięcz. (1 mo.) 4.00

CODZIENNIE
W STANACH ZJEDN. i W KANADZIE

Rocznie (1 yr.) $18.00 Kwartał (3 mos.) 6.50
Półrocz (6 mos.) 11.00 Miesięcz (1 mo.) 3.00

Jugosławia Na Rozdrożu
Żaden z komunistycznych dyktatorów nie 

był traktowany z taką sympatią i honorowany 
jako “heretycki” beniaminek, przez zachod­
nich koegzystencjalistów, jak Tito-Broz. Wy­
godnie zapomniano, że w okresie konfliktu ze 
Stalinem, Tito był klasycznym, starego typu, 
totalistycznym komunistą, uformowanym na 
modłę moskiewską.

Zapomina się, że Tito odseparował Jugosła­
wię od dyktatu Kremla, nie ze względu na 
jakieś jaskrawe różnice ideologiczne i rozwód 
z doktryną komunistyczną, ale dla czysto gos­
podarczych powodów. Podczas kiedy Moskwa 
odpowiedziała drastycznym bojkotem handlo­
wym i groźbą użycia siły celem zmuszenia 
krnąbrnego sojusznika do posłusznych i zdys­
cyplinowanych szeregów bloku sowieckiego, 
Tito przekonał się, że liberalne reformy, lan­
sowane przez jednego z jego najbliższych 
ludzi, Milovena Dżilasa nie tylko zyskały 
dużą popularność wśród ludności, ale były 
magnesem dla bardzo potrzebnej sympatii i 
pomocy z Zachodu.

Pomimo zapewnień Tito, że Jugosławia za­
chowuje swój status ścisłej neutralności i 
ekonomicznej niezależności — nowy wiatr 
i kurs polityczny w Belgradzie wskazuje na 
ostrą kampanię przeciwko “burżuazyjnym 
nacjonalistom”, “anarchicznym liberałom” o- 
raz kreciej robocie różnych “mocarstw za­
chodnich”. Pod obstrzałem tego partyjnego 
ataku znajdują się te wszystkie instytucje, 
które Tito akceptował we wczesnych latach 
1950 roku, podczas rozbratu ze Stalinem, a w 
pierwszym rzędzie prasa oraz zliberalizowa­
ny, i zdecentralizowany federalny system ad­
ministracji państwowej. Pomimo, że niektó­
rzy obserwatorzy polityczni przypuszczają, 
że nowy twardy kurs przeciwko liberalizacji 
życia w Jugosławii jest przejściowy — w 
kraju panuje przekonanie i duże zaniepoko­

jenie, że rygorystyczne zarządzenia, umizgi 
w stronę Moskwy i negocjacje z Kremlem o 
kredyty w wysokości 1,3 biliona dolarów 
wskazują na rychły koniec eksperymentu”, 
“komunizmu o odmiennym obliczu”.

Daleko idące czystki w partii, administra­
cji, środkach masowego przekazu każą są­
dzić, że chodzi tutaj o powrót do sztywnej 
dogmatycznej i centralistycznej polityki oraz 
anty-zachodniej postawy. Film amerykański 
“Patton” został usunięty z ekranów jugosło­
wiańskich, ponieważ gloryfikuje “amerykań­
ską armię imperialistów i agresorów”, tele­
wizyjne programy amerykańskie jak “Pey­
ton Place” zostały skazane na banicję, po­
nieważ eksponują “trujący kapitalistyczny 
obraz małomieszczańskiej mentalności”, a 
młodzieży zaleca się aby porzuciła amery­
kańskie stroje i wróciła do spartańskich kur­
tek, podobnych do tych jakie nosili komuni­
styczni partyzanci Tito w okresie hitlerow­
skiej okupacji.

Aby nie było żadnych złudzeń, co do ewen­
tualnego końca miodowych miesięcy, Tito z 
Zachodem - warto przytoczyć za tygodnikiem 
“Time” znamienną wypowiedź serbskiego 
pułkownika, który grupie zachodnich dzien­
nikarzy oświadczył niedawno, że “nasi żoł­
nierze są trenowani do obrony przeciwko 
groźbie militarnej z Zachodu. Dlaczego mie­
libyśmy obawiać się inwazji ze Wschodu? 
Nie trzeba zapominać, że pomoc wojskowa 
dla naszego kraju zawsze płynęła i nadal pły­
nie ze Wschodu”.

Obecne przemiany w Jugosławii potwier­
dzają bardziej niż co innego, jak kruche są 
objawy “liberalizacji” w totalnych ustrojach 
komunistycznych i jak bardzo zawodne są 
nadzieje Zachodu na długotrwałość “postępo­
wych” reform gospodarczych w bloku so­
wieckim.

Rodziny Bez Ojców
Przed dwoma laty, władze federalne prze­

prowadziły “wyrywkową” kontrolę i analizę 
zasiłków społecznych wypłacanych matkom 
na utrzymanie nieletnich dzieci. Stwierdzono 
wówczas (na 279.000 wypadków), że 84% oj­
ców wprawdzie żyje, ale nie mieszka z ro­
dziną. Z tego, według oceny rządu, 28% przy­
pada na ojców, którzy całkowicie zdezertero­
wali od obowiązków ponoszenia kosztów u- 
trzymania rodziny, 27,8% nie ma związku 
ślubnego, a 13,5% żyje w separacji, bez roz­
wodowego wyroku sądowego.

Oblicza się, że od października 1964 z po­
wodu nieudolności i braku inicjatywy urzęd- 
dów opieki społecznej — stracono w samym 
tylko stanie New York, blisko 34 miliony do­
larów, które mogły i powinny być ściągnięte 
jako alimenty.

Nic dziwnego, że krytycy obecnego syste­
mu i chaosu w dziedzinie opieki społecznej 
podnoszą zarzuty, że biurokraci, bez skru­
pułów wyrzucają pieniądze podatnika, za­
miast zabrać się energicznie do odszukania 
opornych ojców, by zmusić ich do pokrywa­

nia przynajmniej w części kosztów utrzyma­
nia porzuconej żony i dzieci.

Lepiej późno niż nigdy, głosi przysłowie. 
Zagrożony bankructwem stan New York 
zdobył się wreszcie na odwagę, powołując b. 
agenta F.B.I., na kierownika specjalnego od­
działu śledczego z zadaniem odnajdywania 
oj có w-dezerterów.

Zbyt długo — zbiurokratyzowane, leniwe 
i słabo skoordynowane urzędy opieki społe­
cznej szły po linii najmniejszego oporu w 
wypłatach zasiłków na pomoc dla matek z 
dziećmi, z niebotycznie rosnących budżetów 
publicznych, bez uprzedniego wysiłku w od­
szukaniu “zaginionych ojców”.

Ojciec opuszczający rodzinę, należy do 
niepokojących zjawisk naszych czasów. Jest 
ich coraz więcej, bo liczą na bezkarność 
i wiedzą, że ich porzuconymi dziećmi zajmie 
się opieka społeczna. Stwarza to nie tylko 
problem psychologiczny w formowaniu się 
osobowości dzieci, pozbawionych opieki oj­
cowskiej, ale wpływa bardzo ujemnie na za­
ufanie społeczeństwa do wszystkich progra­
mów opieki społecznej w kraju.

Wolność Akademicka
Specjalny komitet Amerykańskiego Sto­

warzyszenia Profesorów Uniwersytetów opu­
blikował niedawno raport, zatytułowany — 
“Ani bohaterowie ani łobuzy”, w którym 
zwraca uwagę na wielkie niebezpieczeństwo 
w stałym odwoływaniu się do zewnętrznych 
czynników porządku i bezpieczeństwa, aby 
likwidować wewnętrzne konflikty.

Nikt nie przeczy, że autonomia wyższej 
uczelni jest cenną i ważną instytucją z trady­
cją wielu wieków, ale z drugiej strony nale­
ży sądzić, że administracje uniwersytetów 
nie będą się powoływać na zalecenia tego ra­
portu, aby usprawiedliwić bezczynność i 
brak inicjatywy w wypadku poważnych za­
burzeń i sabotażu studiów akademickich, po­
nieważ tenże sam raport stwierdza, że mogą 
powstać zupełnie wyjątkowe sytuacje, wy­
magające doraźnej i natychmiastowej inter­
wencji ze strony władz policyjno-sądowych.

Nie trzeba chyba przypominać, że najwię­
ksze i najbardziej gwałtowne demonstracje 
na kampusach uniwersyteckich były wpraw­
dzie zawsze wszczynane przez stosunkowo 
niewielkie grupki studentów szerzących 
anarchię i wandalizm, godząc w pierwszym 
rzędzie w członków fakultetu oraz w szero­
kie rzesze studentów, pragnących uczyć się 
w spokoju, a nie manifestować i podpalać 
budynki uniwersyteckie z lewicowymi agi­
tatorami.

Raport słusznie podkreśla konieczność re­
form i wzmocnienie władzy zarządów uni­
wersyteckich, dodając że tylko bardzo nie­
rozsądny administrator może być ślepy na 
przemiany społeczne, które wpływają na 
kształtowanie się światopoglądu nowego na­
rybku studenckiego. Ale żaden administrator 
nie może spodziewać się zaufania i poparcia 
społeczeństwa, jeżeli będzie tolerował akty 
kryminalne, tylko dlatego, że zostały one do­
konane w obrębie wyższej uczelni.

Główną misją tej uczelni jest szerzenie 
wiedzy. Jeżeli spełnienie tej misji wymaga 
szybkiej interwencji zzewnątrz i obecności 
policji na kampusach, celem stłumienia za­
burzeń — to nie ma rzeczywiście “ani boha­
terów, ani łobuzów”, a tylko dobro i godność 
akademickiej społeczności.

To i Owo
W całości Ministerstwo żąda od autora aż 

300 poprawek: Profesor odmówił i wygrał 
już proces w sądzie pierwszej instancji. Ale 
Ministerstwo wniosło apelację .... podtrzy­
mując swój zakaz wprowadzenia wspomnia­
nego podręcznika do szkół.

Księżyc i Inne Planety
NATIONAL REVIEW. — 

Chociaż program podboju 
Księżyca częściej skłania ów­
czesnych adoratorów Johna 
F. Kennedy’ego do przeprosin 
niż do entuzjazmu to właśnie 
dzięki niemu będzie on parnię* 
tany. Program Apollo z pe­
wnością był gigantycznym i 
zbiorowym przedsięwzięciem, 
w którym tysiące, a pośre­
dnio nawet miliony osób bra­
ło udział. Kennedy był jego 
główną siłą napędową i bez 
niego Apollo nie istniałby.

Bez wątpienia czas i nastro­
je w roku 1961 dojrzały do 
programu Apollo jak i nie u- 
lega kwestii, że zimna wojna 
także była silnym bodźcem. 
Tylko decyzja mogła jednak­
że zmienić ideę w czyn i Ken­
nedy był tym, który podjął 
te decyzję. Triumfy Apollo, 
stające się niemalże rutyną, 
każą nam zapomnieć o wiel­
kiej śmiałości tej decyzji i 
wyrażonej w niej głębokiej 
ufności w człowieka i amery­
kański potencjał.

Zanim jeszcze jednak Apol­
lo ruszył po wyznaczonym 
kursie, śmiałość i ufność, z 
jakimi ten kraj wstąpił pod 
egidą swego prezydenta na 
drogę poza ziemskim gniaz­
dem, zaczęły się ulatniać. Lo­
ty Apollo 18, 19 i 20 zostały 
odwołane w sposób w jaki 
skromny organizator odwo­
łałby występy prowincjonal­
nego cyrku z chwilą kiedy nie 
stawia się już komplet pub­
liczności. Zamknięto wrota w 
poprzek drogi, która została 
otwarta do Księżyca dzięki o- 
gromowi wiedzy, zręczności i 
odwadze. Teraz, za kadencji 
Richarda Nixona, plany ba­
dań przestrzennych ograni­
czono do rendezvous z Rosja­
nami dla efektów politycz­
nych,taniego laboratorium u- 
mieszczonego na orbicie z zu­
żytych kadłubów rakiet noś­
nych i użytecznego aczkol­
wiek prostego i skonstruowa­
nego tanim kosztem włazu 
hermetycznego. Poza tym nic 
nowego na agendzie.

Jest naprawdę niemożliwo­
ścią wykalkulować w pienią­
dzach względną wartość A- 
pollo czy bardziej ogólnie, ca­
łego programu badania prze­
strzeni. Nie bez racji można 
by się upierać, że tylko sate­
lity naukowo-badawcze i ko­
munikacyjne — zaledwie je­
den rezultat badań prze­
strzennych, są lub wkrótce 
będą więcej warte niż koszt

całej agencji NASA. Do tego 
należy jeszcze dodać stale 
mnożącą się wartość nauko­
wego i technologicznego po­
stępu w przemyśle precyzyj­
nym, konstrukcji kompute­
rów, w przemyśle elektro­
nicznym i zbrojeniowym, w 
wykorzystaniu promieni łase* 
rowych, odkryć w dziedzinie 
astronomii, meteorologii, me­
dycyny, optyki, geologii a na­
wet w dziedzinie racjonalne­
go odżywiania. Wówczas pro­
gram przestrzenny okazuje 
się nadzwyczajnie tani.

Tego rodzaju analiza kosz­
tów nie wystarcza jednak na 
oddanie pierwszorzędnej wagi 
Apollo. Projekt ten znaczy 
drugą fundamentalną zmianę 
w stosunku człowieka do Zie­
mi i fizycznego wszechświa­
ta — kosmosu — i dlatego też 
wobec samego siebie. Przez 
dwa miliony lat czy nawet 
więcej matka Ziemia, ojczyz­
na naszych praprzodków, by­
ła centrum wszechświata. Re­
wolucja kopernikowska w 
XVI wieku przeistoczyła Zie­
mię w pomniejszą planetę — 
jednej z mniejszych gwiazd. 
Przez lot w przestrzeń oraz 
lot na inne ciało niebieskie 
Ziemia stała się przystanią, 
jeśli użyć frazesu Whittakera 
Chambers, będąc już nie je­
dynym domem człowieka ale 
bazą do niekończących się je­
go podróży.

Od kiedy astronauci, będąc 
poza sferą ziemską, musieli 
się obejrzeć do tyłu aby spoj­
rzeć na Ziemię — a my z ni­
mi dzięki elektronicznym ka­
merom — spali, jedli i space­
rowali po innym świecie, Zie­
mia i przestworza jeszcze raz 
i nieodwołalnie zostały prze­
istoczone dla ludzkości.

Człowiek jest obecnie go­
tów do rozpoczęcia koloniza­
cji innych światów, co nadaj e 
jedyny możliwy sens jego 
wypadom w przestrzeń. Na­
stępny cel jest zawarty w lo­
gice projektu Apollo: stała 
baza z załogą na Księżycu. — 
Pozostanie to następcy Ni­
xona, jeżeli jemu samemu się 
nie uda, powiększyć wizję do 
rozmiarów tej, — którą miał 
John Kennedy i proklamować 
cel, wobec którego projekt 
przestrzennego laboratorium 
powinien być przemianowany 
jako faza przygotowawcza.

W perspektywie czasu leży 
bardziej odległy aczkolwiek 
już widoczny cel: — podróż 
człowieka do gwiazd.

“Polonia Is Still On The Outside”
POLONIA (Chicago)—Tak 

zatytułował swoje relacje 
Stan Franczyk w wychodzą­
cym w języku angielskim ty­
godniku “Am-Pol Eagle” (28 
grudnia 72).

Chodzi tu o utrzymywane 
nadal dyskryminowanie polo­
nijnych demokratów w ra­
mach naczelnych władz Par­
tii Demokratycznej.

Franczyk podaje, że gdy 
odbywało się posiedzenie 
Krajowego Komitetu Demo­
kratycznego w dn. 9 grudnia 
w Washington, DC., nastąpiła 
zmiana na stanowisku prze­
wodniczącego, które objął 
Robert Strauss z Texas. Usu­
nięta została z urzędu zwo­
lenniczka sen. McGovern, pa­
ni Jean Westwood.

Komentator z Buffalo pod- 
creśla. że Krajowy Komitet 
Demokratyczny liczy 278 
członków, ani jeden z nich 
nie jest Amerykaninem pol­
skiego pochodzenia. ,

W Rules Commission na 
152 członków jest Barbara 
Mikulski z Baltimore, Md., 
jako współprzewodnicząca, a 
członkiem jest Joseph Zarzy- 
czny z Filadelfii, Pa. O tej 
Komisji mówi się jednak po­
tocznie jako o "Woodstock 
Commission”, pomijając na­
zwisko Mikulskiej, a podkre­
ślając nazwisk o drugiego 
współprzewodniczącego.

W "Charter Commission” na 
107 członków jest jeden Ame­
rykanin polskiego pochodze­
nia, przywódca unijny Syg- 
mund Arywitz z California.

Łącznie więc, gdy władze 
naczelne Partii Demokraty­
cznej liczą 537 osób, demo­
kraci polonijni reprezentowa­
ni są zaledwie przez trzy 
osoby.

Obserwatora z Buffalo zdu­
miewało, a był on obecny na 
posiedzeniu Krajowego Ko­
mitetu Demokratycznego ja­
ko sprawozdawca prasowy, 
że gdy przed posiedzeniem 
Komitetu, odbywały się spe­
cjalne spotkania, debatowano 
na temat uprawnień kobiet, 
Murzynów i reform organiza­
cyjnych w Partii Demokraty­
cznej, ale nikt nie intereso­
wał się zagadnieniami grup 
etnicznych.

Ten czynnik, w życiu par­
tyjnym tak tradycyjny i 
przez wiele lat tak podstawo­
wy dla sukcesów politycz­
nych demokratów, jest nadal 
pomijany i lekceważony. Wi­
docznie utrzymuje się atmo­
sfera, jaką wprowadziła pani 
West wood, która po Objęciu 
stanowiska z poręki senatora 
McGovern rozwiązała Ali 
American Council, polityczne 
ramię demokratów w zakre­
sie grup etnicznych, uznając 
te organizacje za “getto”.

Stan Franczyk zwraca uwa­
gę, że i w nowej organizacji 
demokratów, Coalition for a 
democratic Majority, polo­
nijni demokraci zostali pomi­
nięci.

Ta organizacja została 
ustworzona przez zwolenni­
ków sen. Humphrey i sen. 
Jackson, ’ale widocznie i w 
tych koła c.h demokratycz­
nych uważa się, że do “Demo­
cratic Majority” niepotrzebni 
są demokraci polonijni.

Ani jeden Amerykanin pol­
skiego pochodzenia nie wcho­
dzi do Organizing Committee 
i tylko jeden, prof. Zbigniew 
Brzeziński, profesor Colum­
bia University — figuruje 
wśród 72 “sponsors”.

Z relacji Franczyka wyni­
ka jedno: Demokraci podjęli 
zabiegi o uporządkowanie or­
ganizacyjnego życia partii, 
ale nadal nie chcą widaieć 
życia politycznego kraju, w 
którym środowiska etniczne, 
w tym silna liczebnie Polo­
nia Amerykańska, dopomina- 
j ą się o uznanie i wpływy.

Wreszcie trzeba podkreślić, 
— że dyrektor Nationalities 
Section Krajowego Komitetu 
Demokratycznego i Ali Ame­
rican Council (przywrócony 
teoretycznie do życia), An­
drew Valuchek (czeskiego 
pochodzenia) jest martwą po­
zycją biurokratyczną. Siedzi 
on na urzędzie od lat, nie 
dbając o interesy grup etni­
cznych, a jedynie manewru­
jąc, aby utrzymać się na po­
sadzie.

Byłby już czas, aby rozsą­
dni przywódcy demokraty­
czni rzewidowali anty-etni- 
czne nastawienie swojej cen­
trali partyjnej. (jb)

Kurt Waldheim
Sylwetka Sekretarza Generalnego ONZ

Kurt Waldheim ma 53 lata. 
Urodził się w wiosce St. An- 
drae - Woerdern, w pobliżu 
Wiednia, 21 grudnia 1918 r. 
Jego ojciec był nauczycielem 
szkoły podstawowej, a następ­
nie inspektorem szkolnym. — 
Młody Kurt Waldheim, po 
zdaniu egzaminu dojrzałości, 
odbył roczną służbę wojsko­
wą w kawalerii. W 1937 roku 
rozpoczął studia na wiedeń­
skiej Akademii Konsularnej, 
które ukończył w 1938 r. W 
latach II wojny światowej zo­
stał wraz z bratem przymuso­
wo wcielony do armii niemie­
ckiej. W randze porucznika 
Wehrmachtu służył na fron­
cie wschodnim. Po kilku ty­
godniach został ranny w no­
gę i zwolniony z wojska. Po­
zwoliło mu to ukończyć stu­
dia prawnicze na Uniwersyte­
cie Wiedeńskim w 1940 roku. 
W cztery lata później uzyskał 
stopień doktora praw. Kiedy 
po wyborze na sekretarza ge­
neralnego, niektórzy dzienni­
karze chcieli zrobić sensację 
z tego, że Waldheim był po­
rucznikiem Wehrmachtu i 
walczył na froncie rosyjskim, 
wyjaśnił on z godnością, że 
jego rodzina zwalczała fa­
szyzm, zaś on sam był człon­
kiem organizacji młodzieży 
antynazistowskiej. Jego oj­
ciec, z powodu swych poglą­
dów politycznych, został 
zwolniony z pracy, a potem 
uwięziony.

Po przywróceniu w 1945 r. 
w Austrii republiki, otwarła 
się przed Waldheimem droga 
do kariery dyplomatycznej. 
Rozpoczął pracę w wiedeń­
skim MSZ, i początkowo był 
sekretarzem pierwszego po 
wojnie ministra spraw zagra­
nicznych Austrii dr Karla 
Grubera. Wchodził w skład 
delegacji austriackich, które 
prowadziły w Paryżu, Londy­
nie, Waszyngtonie i Moskwie 
rozmowy w sprawie zawarcia 
traktatu pokojowego podpisa­
nego w 1955 r. W latach 1956- 
1960 był posłem, a następnie 
ambasadorem swego kraju w 
Kanadzie.

Z kolei został naczelnikiem 
wydziału “Zachód” w wiedeń­
skim MSZ, a w latach 1961— 
1964 kierował departamentem 
politycznym. W tym okresie 
wchodził każdor a z o w o w 
skład delegacji swego kraju 
na sesje Zgromadzenia Ogól­
nego Narodów Zjednoczo­
nych.

W 1965 r. dr Waldheim po­
wrócił ńa dłużej do Nowego 
Jorku, gdzie został stałym 
przedstawicielem swego kra­
ju w ONZ. Niebawem został 
wybrany przewodniczą cym 
komisji do spraw pokojowego 
wykorzystania p r z e s trzeni 
kosmicznej, a potem komisji 
do spraw definicji agresji.

Kiedy jesienią 1966 roku, 
po raz pierwszy rozważana 
była sprawa następstwa po U 
Thancie, wśród wielu innych 
kandydatów zaczęto również 
wymieniać nazwisko dr Kur­
ta Waldheima. U Thant pozo­
stał jednak na stanowisku se­
kretarza generalnego przez 
następne 5 lat, a dr Waldheim 
awansował na ministra spraw 
zagranicznych Austrii. Pełnił 
tę funkcję przez dwa lata, od 
1968 do 1970 roku. W tym cza­
sie odbył podróże dyploma­
tyczne do Londynu, Paryża,

Waszyngtonu i Moskwy, przy­
spieszył rokowania z Włocha­
mi na temat statusu Tyrolu 
Południowego oraz rozkręcił 
rozmowy z Europejskim 
Wspólnym Rynkiem.

W kwietniu 1971 roku od­
bywały się w Austrii wybory 
prezydenta. I wówczas dr 
Waldheim zdecydował się 
kandydować na to stanowisko 
z ramienia Partii Ludowej, 
która rok wcześniej przegra­
ła wybory powszechne. Mimo 
osobistej popularności nie u- 
daje mu się pokonać kandy­
data socjalistów Franza Jona- 
sa. Wrócił więc do pracy w 
organach ONZ.

W 1971 roku, kiedy wyłoni­
ła się ponownie sprawa na­
stępstwa po U Thancie dr 
Kurt Waldheim dał do zrozu­
mienia, że pragnie się ubie­
gać o to stanowisko. Nieba­
wem rząd Austrii oficjalnie 
zgłosił jego kandydaturę. Na 
przełomie listopada i grudnia 
mocar s t w a wchodzące w 
skład Rady Bezpieczeństwa 
przeprowadziły liczne konsul­
tacje. Spośród wielu kandy­
datów, zgłoszonych przez rzą­
dy państw neutralnych, czło­
wiekiem do przyjęcia dla 
wszystkich mocarstw — łącz­
nie z Chinami — okazał się 
dr Kurt Waldheim.

Tak więc 53-letni Austriak 
w dniu swoich urodzin został 
wybrany czwartym z kolei se­
kretarzem Generalnym ONZ 
na pięcioletnią kadencję. Wła­
da on biegle, poza niemieckim 
oczywiście, także językami 
francuskim i angielskim. Jest 
żonaty od 1944 roku z Elżbie­
tą Ritschel i ma troje dzieci. 
Jego starsza córka pracuje w 
przedstawicielstwie ONZ w 
Genewie, młodsza uczy się w 
skich. Jedyny syn idzie w śla­
dy ojca i studiuje prawo na 
Uniwersytecie Wiedeńskim.

Podobno, kiedy poszła w 
świat wiadomość, że Sekreta­
rzem Generalnym ONZ został 
dr Kurt Waldheim dziennika­
rze przypuścili szturm do sta­
łego przedstawicielstwa Au­
strii w ONZ, starając się uzy­
skać jak najwięcej anegdot, 
charakteryzujących tego poli­
tyka. I wówczas okazało się, 
że właściwie dr Waldheim 
jest człowiekiem “bezbarw­
nym”. Sam mówi o sobie, że 
jego hobby to praca, a jego 
współpracownicy dodają, iż 
najbardziej charakterystycz­
ne dla niego jest to, że nie 
krążą o nim żadne anegdoty.

Koledzy zaś z korpusu dy­
plomatycznego określają 
Waldheima jako człowieka 
zręcznego i bystrego, przeja­
wiającego nieprzeciętne zdol­
ności i zamiłowanie do cięż­
kiej pracy.

Jest człowiekiem wysokimr 
ubiera się z dyskretną ele­
gancją, ma delikatny sposób 
mówienia i cierpliwość wy­
słuchiwania innych. W sumie 
jest wyrazicielem tradycyjne­
go wiedeńskiego wdzięku.

Napisana przezeń w 1971 
roku książka pt. “Austriacka 
droga — Od izolacji do neu­
tralności” jest właściwie his­
torią dyplomatycznej ery po­
wojennej. Stanowisko Sekre­
tarza Generalnego ONZ dało 
mu pensję roczną, która wy­
nosi 62,500 dolarów. Jak do­
tychczas postępuje z trady­
cyjną austriacką zasadą wia­
ry w utrzymanie status quo.

Powrót Węgla
Obawa przed kryzysem 

energii o zasięgu światowym 
powoduje radykalne zmilany 
w planowaniu gospodarczym 
rządów i wielkich międzyna­
rodowych koncernów górni­
czo - przemysłowych. Zgodnie 
ze światową tendencją, rząd 
brytyjski odwrócił poprzednie 
plany dla górnictwa węgłowe­
go. Zamiast zamykania nie- 
opłacających się kopalń wę­
gla i zwalniania górników, by 
zmniejszyć deficyt górnictwa 
węglowego, który jest poważ­
nym Obciążeniem budżetu 
państwowego, post ano wił 
zwiększyć subsydia dla tej ga­
łęzi gospodarki.

W ciągu następnych pięciu 
lat górnictwo otrzyma $1.7 bi­
liona na rozbudowę i pokry­
cie deficytu. Dług w wysoko­
ści $1.1 biliona zostanie skre­
ślony. Kopalnie “nieekono­
miczni” nie będą zamknięte, 
zwolnienia górników zatrzy­
mane. Nacisk, by zmniejszyć, 
deficyt tej upaństwowionej 
gałęzi gospodarki zelżał na­
wet w kołach rządzących kon­
serwatystów , którzy byli 
przeciwnikami upaństwowie­
nia górnictwa węglowego.

Przyczyną tej radykalnej 
zmiany nastawienia do górni­
ctwa węglowego jest obawa, 
że państwa uprzemysłowione 
już wkrótce staną wobec wid­
ma braku surowców energe­
tycznych. Poleganie na dosta­
wach ropy naftowej z krajów

arabskich uzależnia życie go­
spodarcze Europy Zach, od 
widzi mi się nieobliczalnych 
Arabów. W dodatku, źródła 
ropy w krajach arabskich, 
eksploatowane i n t e n sywnie 
od' lat zaczną się wyczerpywać. 
Technika otrzymania energii 
elektrycznej z elektrowni ato­
mowych nie zdołała dotąd 
rozwiązać zagadnienia opła­
calności produkcji i zadowo­
lić Obrońców naturalnego oto­
czenia. Zasoby gazu ziemnego 
są w wielu krajach na wyczer­
paniu, m. in. w Stanach Zje­
dnoczonych nie odkryto no­
wych bogatych źródeł gazu, 
co wobec stale wzrastające­
go zapotrzebowania zmusza 
do importu.

W rezultacie, nie tylko W. 
Brytania, ale także Niemcy, 
Belgia, Francja i Stany Zje­
dnoczone zaczynają otaczać 
opieką górnictwo węglowe, 
wielkie zasoby węgla stano­
wią najlepszą rezerwę zaso­
bów energii. W ciężkim poło­
żeniu jest Japonia, pozbawio­
na pokładów dobrego węgla i 
źródeł ropy naftowej. Zmusza 
to Japonię do wykupywania 
koncesji na eksploatację wę- 
gla i ropy w innych krajach, 
ale ta ekspansja budzi coraz 
większe opory i wzmaga ten­
dencje nacjonalistyczne. Wę­
giel, który kilkanaście Jat te­
mu skazano na “śmierć” wra­
ca do życia i zaczyna wspinać 
się na piedestał “króla ener­
gii.”
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What Would You Pay To See 
Maloney-Ali For The Title

By Don Murphy
It might be a long time be­

fore Mohammud Ali and Joe 
Frasier get together for the 
heavyweight championship,— 
if Jack Kent Cooke wants to 
promote a big fight gate, he 
should look no further than 
the Chicago Black Hawks for 
an opponent for the champ.

That would be Dan Ma­
loney, with the fastest hands 
in the West ... in fact the

Dan Maloney
fastest hands in hockey. The 
big raw boned Irish lad, 
throws more leather faster 
than hockey fans are used to 
seeing. Usually fights turn 
into sweather tugging dances, 
but not with Maloney.
Who Learns to Fight?

He can actually hit a guy 
a couple more times on the 
way down, after he has ad- 
ministred the knock down

8 Named To NBA 
East Star Squad
Dave DeBusschere of the 

New York Knicks and Pete 
Maravich of the Atlanta 
Hawks will be in the starting 
lineup for the East for the 
first time in their careers Jan. 
23 in the 23rd annual National 
Basketball Assn, all-star game 
at Chicago Stadium.

DeBusscnere, a 32-year-old 
veteran who has played in six 
previous all-star games, will 
start at one forward position 
for the East squad, Maravich, 
in only his third NBA season, 
will be at one of the guard po­
sitions.

Rounding out the East start­
ing five as selected by a panel 
of sportswriters and broad­
casters are forward John Hav- 
liceik of Boston, guard Walt 
Frazier of New York and cen­
ter Dave Cowens of Boston. 
Havlicek was named to the 
team for the eighth straight 
year.

Others named by the panel 
to the squad were forward 
Lou Hudson of Atlanta, center 
Wes Unseld of Baltimore and 
guard Lenny Wilkens of 
Cleveland.

The eight coaches in the • 
NBA’s Eastern Conference 
will select six additional play- j 
ers for the East squad.

punch. Even the great Johny 
Bratton wasn’t able to get in 
more than one shot as a guy 
fell, but Danny can clip his 
opponent a couple of times 
while he is still failling.

When asked where he lern- 
ed to fight, Dan just scowls: 
“Who learns to fight? All I 
do is try to get in a couple 
of shots before some one 
knocks me off my skates. You 
know in fighting on the ice, 
you really don’t have much 
control, because it’s kind of 
slippery out there.”

Dan must have been a pret­
ty good alley fighter when 
he was a kid. And some 
owner in hockey was once 
quoted as saying if you can’t 
lick ’em in the alley you can’t

Phil Russell
lick ’em on the ice. So, Dan 
gives the Hawks that little 
added something.
Doesn’t Start It

Interesting, Dan doesnt go 
around starting brawls. But if 
some one even looks like he is 
going to swing, — ol’ Dan 
throws his bolo. And he’s not 
afraid to lead with a right 
either. No, you wouldn’t 
exactly class his style with 
Sugar Ray Robinson, but he 
gets the job done. And he 
gives Stan Mikita’s line, that 
extra that keeps the op­
ponents on their toes.

Phil Russell also proved to 
be able to handle himself 
when he sat on Marc Tardif 
of Montreal and then shoved 
him aside as though to say, 
you ain’t worth it, bud.”

Then there is Jerry Korab, 
big No. 22, who has been 
known to throw a few.

How would you like to be 
caught in a dark alley with 
Maloney, Korab and Russell 
chasing you?

McLeod Gets 
Cougar Award

Goalie Jimmy McLeod has 
been named Cougar of the 
month for December by a 
vote of sportswriters and 
broadcasters covering the 
team’s games.

Left wing Jain Popiel ran 
second in the balloting. Mc­
Leod has played in 29 of the 
Cougars’ 37 games with a 3.23 
goals-aigainst average. He was 
second in the vote for Novem- 
ber’fe Cougar of the Month.

27 Spring Training Games 
Are Scheduled

The Chicago White Sox will 
play a total of 27 Spring 
Training exhibition games 
this Spring and 15 of them 
will be played on their home 
field at Payne Park in Sara­
sota.

General Manager Stu Hol­
comb, in announcing the 
schedule, said the White Sox 
will add two new opponents 
that were not on last season’s 
Spring Training Exhibition 
Schedule and drop two others.

The Atlanta Braves and the 
Montreal Expos are the two 
new additions, and will give 
the Sox a total of five Nation­
al League adversaries.

The two losses to the sched­
ule, which are also NL clubs, 
are the Philadelphia Phillies 
and the Chicago Cubs. The 
two Sox-Cub games scheduled 

!to conclude last season’s 
schedule were never played 

.due to a player’s strike.
The only three American 

League Western Division foes 
on the Spring agenda are 
Kansas City, Texas and Min­
nesota. The. Eastern Division 
opponents are Boston, Detroit 
and the New York Yankees.

Other National League 
teams scheduled are Cincin­
nati, St. Louis and Pittsburgh.

The exhibition schedule 
opens with a home game 
against the Kansas City Roy­
als on March 9 and concludes 
with a home game against 
the Pittsburgh Pirates on Apr. 
4 without any open dates.

The Sox report for their 
Spring practice workouts on 
February 27.

Five Top Europeans 
Enter Can-Am Skiing

Five top European racers 
will compete in the 1973 Can- 
Am Trophy series in North 
America in a program jointly 
sponsored by the United 
States Ski Assn, and the Ca­
nadian Ski Asen.

Itt making the announce­
ment, USSA Alpine program 
director, Willy Schaeffler said 
the five Europeans were a 
major factor in the effort to 
“improve the quality of this 
premiere North American ski 
racing series and offering low 
International Ski Federation 
penalty points to promising 
young American and Canadi­
an ski racers.”

The five racers named are: 
Jean Francois Copt and Pab-1 
lite C h o f f a t, Switzerland; J

Heinz Weixelbaum and Fritz 
Binder, West Germany, and 
Norbert Windner, Austria.

They will compete in the 
Can-Am opener this weekend 
in Collingwood, Ontario, and 
stay through the finals in 
Rossland, British Columbia, 
February 1-18.

THE CAN-AM SCHEDULE 
Jan. 18-19, Burke Mountain, Vt. 
Jan. 20-21, Waterville Valley, N.H 
Jan. 25-26, Lake Placid, N.Y. 
Jan. 29. Boyne Mountain, Mich. 
Feb. 4-6, Aspen, Colorado. 
Feb. 9-10. Park City, Utah. 
xFeb. 11, Park City, Utah. 
Feb. 16-18, Rossland, B.C.

xDual Slaloms — do not count 
j for Can-Am points. Burke Mt. for 
women only. Waterville Valley 
for men only.

Schultz To Be 
Installed By 
Press Club

The Chicago Press Club 
will mark its 25th anniversary 
at a dinner Saturday, Jan. 20, 
in the Pick Congress Hotel.

Robert G. Schultz, city edi­
tor of The Daily News, will 
be installed as the club’s new 
president.

The club will present its 
“Chicagoan of the Year” 
award to Milton Friedman, 
famed economist of the Uni­
versity of Chicago.

Mike Royko, Daily News 
columnist, will be master of 
ceremonies.

Schultz succeeds Wendel 
Smith, sports columnist for 
The Chicago Sun-Times, who 
died Nov. 26.

The club will establish a 
one-year college scholarship 
in honor of Smith. The schol­
arship will be presented to 
the United Negro College 
Fund.

Garvey Voices 
Strike Threat 
Next Season

Las Vegas, Nev. (UPI) — 
National Football League 
players will stage a strike to 
start the 1973 season “unless 
there is a dramatic change in 
the attitude of the owners.” 
Ed Garvey, executive director 
of the National Football 
League Players Assn., made 
the statement for a meeting 
here recently between 24 
team representatives to dis­
cuss grievances.

Garvey said team owners 
have refused to deal with the 
association and any issues of 
substance. He said five major 
issues are at stake. He said 
they are the use of artificial 
turf, player fines, expansion 
into Canada, a different form 
of government and the option 
rule.

In regard to the Canadian 
League, Garvey said, “The 
players feel that the league is 
essentially capable of destroy­
ing the Canadian League. The 
Canadian League is the last 
vestige of competition for 
players.” He said without the 
Canadian League, players 
would have nowhere to go 
and salaries would drop.

Swedish Team 
Wins Ski Relay; 
W. Germany 2d

Folgarida, Italy (UPI) — 
Sweden beat West Germany, 
with Norway third in a 30- 
kilometer ski relay race that 
closed an international cross­
country week in Italy recent­
ly-

The Swedish team of 
Thomas Magnusson, Ake 
Lundback and Tony Limby 
was timed in 1 hour, 32 min­
utes and 29.70 seconds. West 
Germany was blocked in 1:33: 
52.47.

U.S. Pledge Needed
Salt Lake City (UPI)—Salt 

Lake City Mayor Jake Garn 
told the Utah Senate recently 
that he won’t take the city’s 
1976 Winter Olympics bid to 
the International Olympic 
Committee next month unless 
the federal government prom­
ises $30 million. “I’m not go­
ing over there and snow the 
international committee” 
Gam said.

Seals Owe Redmond?
San Francisco (UPI) — 

Former California Golden 
Seals hockey player Dick 
Redmond, now with the Chi­
cago Black Hawks, says his 
former team still owes him 
money.

“I signed an official con­
tract,” hie said. “It has to be 
upheld no matter where they 
trade me.” The San Francisco 
Examiner reported recently 
Redmond’s accusation that 
the Seals, before they traded 
him early in the National 
Hockey League season, 
weren’t paying him at the sal­
ary rate he signed for.

Redmond said he has not 
cashed any of his checks from 
the Steals and that they were 
sent back to the team on the 
advice of Alan Eagleson, di­
rector of the NHL Players 
Assn. Since he was traded, 
Redmond said, he has re­
ceived checks that meet his 
contract terms, $80,000 for 
this season.

Orioles Big Losers
Baltimore (UPI) — The 

American League’s Baltimore 
Orioles said Monday they lost 
$430,301 in the fiscal year end­
ing last Oct. 31. Executive 
vice president J. Frank Cash- 
en said the loss was trimmed 
to $214,582 by a tax refund.

He blamed sagging attend- j 
ance — 899,950 compared to 
1,023,037 in 1971—and the i 
team’s failure to qualify for 
the playoffs. 1

l Bocznej Trybuny Sportowej
________________ ZYGMUNT P. BOBIN ________________

Górnik Zabrze Przegrywa 
z Reprezentacją Meksyku
Piłkarze Górnika Zabrze — 

jak już podaliśmy na tym 
miejscu, — rozpoczęli 9 sty­
cznia występy w Ameryce 
Łacińskiej pojedynkiem z re­
prezentacją Meksyku, która 
na własnym terenie jest groź­
na dla każdego reprezentacyj­
nego zespołu. — Gospodarze 
zwyciężyli w tym meczu po 
wyrównanej walce 2:1 — do 
przerwy wynik był remisowy 
1:1.

♦ * ♦
Raport nieco spóźniony, — 

gdyż agencje telegraficzne nie 
podały wyniku tego spotka­
nia. Mecz odbył się na słyn­
nej arenie olimpijskiej i o- 
statnich —piłk a r s k i c h mi­
strzostw świata — stadionie 
Azteków—zebrało się 50 tys. 
widzów. Krótki okres aklima­
tyzacji jaki mieli zabrzanie 
(wyruszyli z Polski zaledwie 
cztery dni przed spotkaniem) 
faworyzował drużynę gospo­
darzy. Mimo to Meksykanie 
musieli zaangażować wszyst­
kie siły do walki z bardzo do­
brze spisującymi się Górnika­
mi. Mecz podobał się obser­
watorom, był szybki, obfito­
wał w ofensywne rajdy z obu 
stron.

❖ * *
Już w 7 min. operujący 

piłką z żonglerską wprost 
sprawnością Enrique Borja — 
zmusił do kapitulacji defen­
sywę i bramkarza gości. Nie 
upłynęły jednak nawet trzy 
minuty i zmasowany kontr­
atak mistrzów Polski przy­
niósł wyrównanie. Kunsztem 
strzeleckim popisał się w tym 
wypadku utalentowany An­
drzej Szarmach, ale bramka 
była zasługą — kolektywnej 
współpracy linii ofensywnej.

* * *
Przez przeszło godzinę oby­

dwie strony nie mogły u- 
wieńczyć sukcesem ze stale 
ponawianych akcji zaczep­
nych. Bardzo dobrze spisy­
wali się obrońcy gospodarzy, 
— często wspomagani przez 
środkową linię swego zespo­
łu. Dopiero w ostatniej fazie 
gry dały o sobie znać kłopo­
ty z rozrzedzonym meksykań­
skim powietrzem. Górnicy o- 
słabli, ale bronili się spokoj­
nie i rozsądnie W 71 min. — 
Bor przedarł się na ich pole 
karne i u p a d ł w starciu z 
obrońcą. Sędzia podyktował 
pochopnie “jedenastkę”. Bez­
błędnym egzekutorem rzutu 
karnego był kapitan zespołu 
Meksyku Guillermo Hernan­
dez.

* * *
Od tego momentu gospoda­

rze zadowoleni z dość szczę­
śliwie odzyskanego prowa­
dzenia postanowili utrzymać 
rezultat 2:1 Górnicy kontra­
takowali, ale na energiczniej­
sze szturmy zabrakło im tchu. 
Wspomnieć tu należy, że sta­
dion Azteków położony jest 
przeszło 7 tys. stóp ponad po­
ziomem morza i dlatego po­
trzebny jest dłuższy okres 
aklimatyzacji —dla każdego 
zawodnika wyczynowego.

♦ * ♦
Plany PZLA na 1973 Rok
Szerokie upowszechnię nie 

lekkiej atletyki wśród mło­
dzieży w Polsce — jest jed­
nym z najważniejszych za­
dań, jakie postawił przed so­
bą Polski Związek Lekkiej 
Atletyki w roku 1973. Nowy 
zarząd PZLA, na czele któ­
rego stanął A. Zborowski, o- 
pracował program działania 
na rok przyszły.

» • ♦
Praca z młodzieżą przy ści­

słym współdziałaniu ze szko­
łą i organizacjami młodzieżo­
wymi jest jednym z zadań 
pierwszoplanowych. Przewi­
duje się także zacieśnienie 
współpracy z wyższymi u- 
czelniami oraz placówkami 
badawczymi. Na początku 
1973 roku podpisana zostanie 
umowa między PZLA i AWF 
w sprawie pomocy naukowej 
i szkoleniowej że strony naj­
większej uczelni WF w Pol­
sce. » * *

Aby usprawnić pracę zwią­
zku — przewiduje się pewne 
zmiany, zmierzające do upro­
szczenia struktury organiza­
cyjnej. M. in. rozważany jest 
projekt powołania rady kon­
sultacyjnej PZLA, — w skład 
której wchodzić będą działa­
cze, wybitni szkoleniowcy i 
naukowcy.

» » •
Naprzód i Podhale 

Przewodzą Hokeistom
Po miesięcznej przerwie — 

wznowione zostały rozgrywki 
I ligi hokejowej. Rewanżowa 
runda ekstraklasy zaczęła się 
sensacyjnie, bowiem na wła­
snych lodowiskach nieoczeki­
wanych porażek doznały pre­
tendujące do tytułu mi­
strzowskiego drużyny Baildo- 
nu i Polonii Bydgoszcz.

Nie zawiedli natomiast 
swych kibiców hokeiści Pod­
hala, którzy w meczu z GKS 
zasygnalizowali powrót do 
dawnej formy, kiedy to gro­
mili krajowych rywali. Także 
lider tabeli, Naprzód zapre­
zentował się bardzo korzy­
stnie, wygrywając zdecydo­
wanie — trudne wyjazdowe 
spotkanie w Toruniu. Wyniki 
rozgrywek były następujące: 
Baildon Katowice uległ GKS 
Tychy 4:6; Podhale Nowy 
Targ pokonało GKS Katowi­
ce 9:3; Polonia Bydgoszcz u- 
legła Legii Warszawa 5:6; Po­
morzanin Toruń przegrał z 
Naprzodem Janów 2:7; KTH 
przegrało z ŁKS 0:5.

* * *
W poniedziałek ekstraklasa 

hokejowa rozegrała rewanżo­
we mecze tury inauguracyj­
nej II rundę spotkań. Lider 
tabeli — janowski Naprzód 
jest w wysokiej formie, w To­
runiu nie dał sobie odebrać 
ani jednego punktu, wygry­
wają drugie spotkanie 7:4.

* * »
Do sensacji doszło w Kry­

nicy, gdzie ostatnie w tabeli 
miejscowe KTH wygrało z 
dotychczasowym wiceliderem 
— ŁKS-em 3:0. Nowy Targ 
zapomniał już o kryzysie 
Podhala. Nowotarżanie — po 
wygranej 9:3 w pierwszym 
meczu z katowickim GKS-em 
triumfowali również w re­
wanżu 8:4.

• * »
Legia, która dobrze spisała 

się w niedzielę, wygrywając 
w Bydgoszczy z Polonią, w 
rewanżu nie dała rady i ule­
gła 2:5. —Katowicki Baildon 
zrewanżował się GKS-owi 
(Tychy) za niespodziewaną 
porażkę i tym razem wygrał 
5:2. W tabeli prowadzi obe­
cnie Naprzód — 29 pkt. przed 
Podhalem — 27 pkt, ŁKS i 
Baildonem — po 25 pkt, Po­
morzaninem — 21 pkt. GKS 
Katowice — 20 pkt., GKS Ty­
chy — 16 pkt, Legią — 10 pkt 
i KTH — 4 pkt.

* * «
Ligowe Boje Bokserów

W grudniu ub. roku zakoń­
czyły się drużynowe roz­
grywki bokserskie, — które 
wprowadzono eksperymental­
nie. Nie zdały one egzaminu. 
Na wniosek delegatów okrę­
gowych związków bokser­
skich wrócono więc po zmo­
dyfikowaniu do wypróbowa­
nych od lat spotkań ligowych. 
Rozpoczynają się one już 28 
stycznia.

* * *
Zgodnie z regulaminem — 

Polskiego Związku Bokser­
skiego w I lidze walczyć bę­
dzie 8 drużyn w pierwszej 
grupie. W pierwszych me­
czach spotkają się: Gwardia 
Warszawa z Błękitnymi Kiel­
ce, Stal Stalowa Wola z Tu- 
rowem Zgorzelec, BBTS Biel­
sko z Górnikiem Pszów i Avia 
Świdnik z Legią Warszawa. 
“Beniaminkiem" jest drużyna 
Górnika z Pszowa.

* * *
W II lidze występować bę­

dą 24 zespoły podzielone na 
3 grupy. Pierwsze mecze II 
ligi również rozpoczną się 28 
stycznia. Obok spotkań ligo­
wych czołowi pięściarze pol­
scy mają przed sobą mecze 
międzypaństwowe — z Niem­
cami Zach., Turcją, Stanami 
Zjednoczonymi, mistrzostwa 
Europy, turnieje międzynaro­
dowe w Holandii i Rosji So­
wieckiej, indywidualne mi­
strzostwa Polski, a także kon­
takty międzynarodowe, okrę­
gowe i klubowe.

• ♦ ♦
Nowy trener kadry narodo­

wej — Franciszek Kik staje 
przed trudnym zadaniem. — 
Wielu czołowych pięściarzy 
(Rożek, Rudkowski, Stachur­
ski, Trela), bądź straciło for­
mę, bądź rezygnuje z kariery 
pięściarskiej, a młodzież — 
aczkolwiek bardzo utalento­
wana — nie repre z e n t u j e 
jeszcze najwyższego świato­
wego poziomu, może się też 
“wykruszyć” w ciężkich ligo­
wych bojach.

* * ♦
Deyna w “11” Europy

Najskuteczniejszy strzelec 
turnieju olimpijskiego, Kazi­
mierz Deyna wytypowany zo­
stał w plebiscycie tygodnika 
Niemiec Wsch. “Neue Fuss- 
ballwoche” do najlepszej je­
denastki piłkarskiej Europy 
roku 1972. W ankiecie wzięło 
udział ponad 20 redakcji pism 
sportowych starego konty­
nentu. Inni zawodnicy to: Ru- 
dakow (Rosja), Dobias, (Cze­
chosłowacja i Dżodżuaszwili 
Rosja, Neeskens i Cruyff Ho­
landia, Beckenbauer, Mueller 
i Breifner Niemcy Zach., Dża- 
jic Jugosławia i Moore An­
glia.

* * ❖
Remis Hokeistów Niemiec 
Zach, z Kanadyjczykami
Przeciwnicy Polski w mi

Wiadomości z Polskiego Przemysłu
W Fabryce Urządzeń Me­

chanicznych “Poręba” k. Za­
wiercia przedstawiciele włos­
kiego koncernu “Ital Sider” 
dokonali odbioru ciężkiej to­
karki TZB-250 BT skonstruo­
wanej i wykonanej na ich 
specjalne zamówienie.

• * •
W zakładach urządzeń che­

micznych w Kościanie ruszy 
w najbliższym czasie seryjna 
produkcja autocystern — do 
przewozu płynnych paliw. — 
Prototyp jest już gotowy i zo­
stał przekazany Centrali Pro­
duktów Naftowych w Pozna­
niu do eksploatacji próbnej. 
Pierwsza polska autocysterna, 
jedna z nielicznych w Europie 
konstrukcji tego typu, została 
zaprojektowana i zbudowana 
w rekordowo krótkim czasie 
4 miesięcy.

e * •
Największy w Polsce ka­

mieniołom komienia drogo­
wego otwarto w Zalesiu koło 
Krzeszowic w woj. krakow­
skim. Rocznie wydobywać się 
tam będzie 1.300 tys. ton ka­
mienia: dwa razy tyle, ile do­
starczają dotychczas najwięk­
sze w Polsce kamieniołomy. 
Inwestycja ta, której koszt 
wyniósł ok. 300 min zł., nale­
ży do najnowocześniejszych 
w Europie. Wszystkie prace 
zostały zmechanizowane.

# * •
W nowo budowanej elek­

trowni “Rybnik” włączony zo­
stał do sieci pierwszy blok 
energetyczny o mocy 200 MW. 
Jego uruchomienie budowni­
czowie przyspieszyli o 10 dni 
w stosunku do planowanego 
terminu. — Równocześnie w 
elektrowni “Rybnik” trwa 
montaż kolejnych dwóch tur- 
bozezpołów o tej samej mocy: 
buduje się fundament pod 
czwarty blok. Elektrownia o- 
palana będzie odpadowymi 
węglami z kopalń Rybnickie­
go Okręgu Węglowego.

» * •
“Mikrohuta” - nowy obiekt 

polskiej metalurgii w Zagłę­
biu Dąbrowskim, dostarczyła 
pierwsze tony kwasoodpomej 
stali. Zakład ten ma odegrać 
w polskim hutnictwie niezwy­
kle ważną rolę. Jego produk­
cja nie będzie liczyć się na set­
ki tysięcy ton; będzie on wy­
twarzać wyroby o najwyż­
szych parametrach, niejedno­
krotnie nawet w kilogramo­
wych porcjach, o wielkim zna­
czeniu dla rozwoju postępu 
technicznego w wielu dziedzi­
nach gospodarki.

Na Śladach Grodu 
Światowida

Coraz więcej wykopalisk na 
świecie decyduje o tym, że co­
raz więcej wiemy o życiu kul­
turze i obyczajach naszych 
przodków. I tak np. na przy­
lądku Arkona na Rugii arche­
olodzy z Niemiec Wsch. rozpo­
częli przed trzema laty nową 
serię wykopalisk, jak bowiem 
wiadomo, znajdował się tam 
gród i ośrodek kultowy Sło­
wian ze słynną świątynią 
Światowida.

Znaleziono tam wiele śla­
dów dawnych fortyfikacji 
drewniano - ziemnych, fosy 
oraz zbiorniki na wodę. 
Stwierdzono też brak wyraź­
nych śladów zabudowy. Praw­
dopodobnie gród w Arkonie 
miał za zadanie ochronę świą­
tyni Światowida — i nie był 
na stałe zamieszkały. Załoga i 
okoliczna ludność chroniła się 
w grodzie tylko w przypadku 
obcych najazdów. Badania w 
Arkonie wykazały, że gród 
istniał już przed 900 rokiem— 
jednak stałe obrywanie się 
stromego brzegu spowodowa­
ło ok. 1000 roku konieczność 
powiększenia i częściowego 
przesunięcia grodu. Rozebra­
no wtedy stare wały i usypa­
no nowe, które służyły aż do 
1168 roku, kiedy najazd Duń­
czyków przyniósł całkowite 
zniszczenie Arkony.

(N)

Będzie Odwet
Tel Aviv. (UPI) — Gen. 

Moshe Dayan, izraelski mini­
ster obrony, powiedział w 
wywiadzie radiowym — że 
Izrael nie może zaakcepto­
wać jako “stylu współżycia” 
stałych wrogich wystąpień 
Syrii, wobec czego izraelskie 
siły zbrojne zdecydowane są 
przeprowadzać odstraszające 
akcje odwetowe.

Podobne ostrzeżenie pod 
adresem Syrii skierował mi­
nister bez teki Izrael Galili, 
który powiedział, że Izrael 
poradzi sobie — “ze stałym 
ping - pongiem” narzucanym 
przez Syrię na pograniczu.

strzostwach świata w hokeju, 
reprezentacja Niemiec Zach. 
— zremisowali w Garmisch 
Partenkirchen z kanadyjskim 

-zespołem Barrie Flyers 5:5.

Ozorkowska “Latona” przy­
stąpiła do realizacji zamówień 
dwóch nowo pozyskanych kli­
entów zagranicznych - z Fran­
cji i Anglii, a obejmujących 
łącznie ponad 50 tys. dam­
skich sukienek. Dla odbiorcy 
angielskiego szyje się suknie z 
tarlenu, a dla francuskiego z 
elanobawełny. Wartość tego­
rocznego eksportu tej fabryki, 
której wyroby znane są już w 
wielu krajach, wyniesie około 
2.750 tys. zł dewizowych.

POLSKIE
PROGRAMY RADIOWE 

w CHICAGO NADAWANE 
CODZIENNIE 

w KOLEJNOŚCI 
NADAWANIA

PORANNY DZWONEK" 
Stacja WOPA 

Codziennie 
od 6:30 do 7:30 rano 

Sobota 11 - 11:30 rano 
Niedziela 1 • 2 po poł.

MICHAŁ PRZEMYSKI
Kierownik

ROBER1 
LEWANDOWSKI

Stacja WSBC—1240 KC 

Codziennie 7 - 8:30 rano 
2 • 3 po poł. w niedziele

ROBERT
LEWANDOWSKI

Właściciel

PROGRAMY RADIOWE 
JANA CAPUTY 

Stacja WEAW 140 KC 
W KAŻDĄ SOBOTĘ 

o godz. 7:30 do 8:0 Rano 
(Angielski) 

o godz. 9:30 do 10:00 Rano 
(Polski)

1 W NIEDZIELE 
o godz. 9:15 do 9:30 Rano 

(Angielski) 

“UNCLE” HENRY
CUKIERKA

SKOCZNA POLSKA 
MUZYKA

Niedziela 8:00 - 9:00 Rano 
— i -

2:00 - 3:00 Po Południu 
oraz

Sobota 
8:00-9:00 rano

oraz
1:00 • 2:00 Po Południu 

WTAQ (1300)

GODZINA SŁONECZNA

LIDII PUC1NSKIEJ 

Stacja WEDC
7 dni w tygodniu 

8:30 - 9:30 rano

“TONY PIEŃKOWSKI 
Show”

Stacja WTAQ—13W KC 
Codziennie 9:35 - 10:00 rano

“GODZINA 

M1ĘDZ Y N ARODO W A" 
Stacja WTAQ—1300 KC 

Sobota 6:35 ■ 7:30 wiec*.

JADWIGA i ANTONI 
PIEŃKOWSCY Kierownicy

“POLSKA
W MUZYCE, PIEŚNI 

i SŁOWIE” 
Stacja WOPA

Codziennie od 12 w poł. 
do 12:30 po poł.

ADAM GRZEGORZEWSKI
Kierownik i Zarządca

“KAWALKADA" 
Stacja WOPA

Codziennie o 1, 3:30 i 6:30 
oraz o 8-ej wiecz

Dr. W. SIKORA 
Producent i Właściciel 

“GŁOS POLONII" 
WOPA—1490 KC 

Codziennie 
od 4:30 po poł. 
do 6-ej wiecz.

W Soboty 4 ■ 6:30 wiecz. 

pp. M*i JOZEF I SŁAWA 
MIGAŁO WIE—Właściciele 

^KŁOPOTY 
S1EK1ERKÓW" 

Stacja WOPA—1490 KC 
W Każdy Wtorek. Środę, 

Czwartek i Piątek 
7 - 7:30 wiecz.

Kierownik 
BRONISŁAW ZIELINSKI

Anonserzy 
PELAGIA i BRONISŁAW 

MB O ZOWIE
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Bez Precedensu: p. Meir u Papieża Trzej Murzyni Napadli 
Na Skład Apteczny 

Właściciel Stracił Przytomność Wskutek 
Ciężkiego Pobicia

(Ciąg dalszy ze str. 1-szej) 
rzędzie uchodźcom palestyń­
skim”—powiedział prof. Ales- 
sandrini, dodając, że “uniwer­
salny i pluralistyczny charak­
ter Jerozolimy . . . jako mia­
sta w którym trzy monotei­
styczne religie mają przyro­
dzone i niekłócące się ze sobą 
prawa . . , nie stwarzał ko­
nieczności obrony spraw re­
ligijnych.”

Alessandrini podkreślił, że 
Papież przyjął na audiencji 
króla Jordanii Husseina i że 
Watykan utrzymuje stosunki 
dyplomatyczne z krajami 
arabskimi. Nie mniej jednak 
było to pierwsze spotkanie 
izraelskiego Premiera z Pa­
pieżem i pierwsze od trzech 
lat przyjęcie w Watykanie 
ministra izraelskiego.

Pani Golda Meir przylecia­
ła do Rzymu z Paryża, gdzie

Groźba powodzi — wzdłuż 
rzeki Fox, która pogorszyła 
się przy końcu ub. tygodnia 
na terenie powiatu Kane, — 
zmniejszyła się w poniedzia­
łek, gdy poziom wody zaczął 
w rzece opadać.

W dwóch wioskach, które 
były najbardziej zagrożone 
przez powódź, a więc w East 
i West Dundee, poziom wody 
w rzece spadł o prawie jedną 
stopę. Szef straży pożarnej 
w East Dundee, Gene Raków, 
powiedział, iż fala łagodnego 
powietrza, która zaznaczyła 
się od soboty, stopiła część 
kry lodowej z zatorów na 
rzece, które były przyczyną 
spiętrzenia się wody.

Znaczna część z około 100 
rodzin, które zmuszone były 
ewakuować się z rejonu Ri­
chardson koło East Dundee, 
rozpoczęło w poniedziałek po­
wracać do opuszczonych do­
mów. Raków podkreślił, że 
warunki znacznie się popra­
wiły i jeśli fala ciepła nadal 
się utrzyma, wszystko “bę­
dzie w porządku”.

Jednakże Krajowa Służba 
od pogody ogłosiła, iż fala 
ciepła powoduje podniesienie 
się poziomu wody w rzekach 
w rejonie Chicago, ale na-

(ciąg dalszy ze str. 1-ej) 
gerem. Wstrzymanie bombar­
dowania — jak określił Zieg­
ler — nie ma nic wspólnego 
z toczącymi się rokowaniami 
pokojowymi. Ziegler przy­
znał jednak, że Hanoi spo­
dziewano się takiej jedno­
stronnej akcji ze strony Sta­
nów Zjednoczonych, — jeśli 
nastąpiłby pewien postęp w 
rokowaniach paryskich. Zieg­
ler podkreślił że prezydent 
Nixon wydał taki rozkaz — 
“ponieważ nastąpił postęp w 

50 Ofiar Tornada
w Argentynie

San Justo. Argentyna (UPI) 
Huragan, który nawiedził mia­
sto San Justo, wyrządził o- 
gromne szkody. Do środy licz­
ba zabitych wynosiła 50 osób, 
a rannych przeszło 400. Wich­
ry o sile stu mil na godzinę 
zniszczyły kompletnie 20 gę­
sto zabudowanych bloków w 
mieście. Siła wichru rzucała 
samochody i cężarówki w po­
wietrzu jak piłki, jak podaje 
jeden z świadków. Traktor 
wagi około sześciu ton “prze­
leciał” w powietrzu na odleg­
łość przeszło 300 jardów. Je­
den z samochodów został siłą 
wichru podniesiony z ulicy i 
rzucony do okien drugiego 
piętra domu.

Wojsko i policja prowadzą 
prace ratunkowe, szukając w 
gruzach rozwalonych domów 
zwłoki zabitych.

Opinia Sądu 
Najwyższego 
a Podatnicy

Washington (UPI). Naj­
wyższy Sąd Krajowy stosun­
kiem głosów 7 do 2 wydał 
ważną dla podatników decy­
zję, oświadczając że podatnicy 
nie mogą uchylić się od do­
starczenia wszelkich rekor­
dów zarobkowych i dochodo­
wych agentom “Internal Re­
venue Service”, jeśli urząd 
podatkowy zażąda takich do­
wodów. Zarządzenie to obo­
wiązuje i specjalnych rach­
mistrzów wypełniających dla 
swych klientów formula­
rze podatkowe, którzy muszą 
dostarczyć takie dowody a- 
gentom IRS nawet w wypad­
ku gdy klient zabronił rach­
mistrzowi wydawania tych 
dowodów.

uczestniczy w kongresie Mię­
dzynarodówki Socjalistycznej, 
jako wiceprzewodnicząca tej 
Międzynarodówki. Podobnie 
jak w Paryżu — policja wło­
ska przedsięwzięła daleko idą­
ce środki ostrożności, aby za­
bezpieczyć Premiera izrael­
skiego przed możliwością za­
machu ze strony terrorystów 
palestyńskich.

Pani Meir, która złożyła tak­
że wizytę włoskiemu prezy­
dentowi Giovanni Leone, po 
audiencji w Watykanie powie­
działa dziennikarzom, że jest 
wdzięczna za spotkanie z Pa­
pieżem, ponieważ taka okazja 
“nie zdarza się co dnia”.

Wreszcie pani Meir oświad­
czyła, że Papież nie wysunął 
sprawy umiędzynarodowienia 
Jerozolimy, ale wyraził uzna­
nie pod adresem rządu izrael­
skiego za troskę, jaką otacza 
miejsca kultu religijnego.

tychmiastowego zagroź e n i a 
powodzią nie ma. Poziom wo­
dy Salt Creek koło miastecz­
ka Addison oraz w rzece Des 
Plaines koło miasteczka Ri­
verside, który się podniósł do 
stanu zagrożenia w ub. tygo­
dniu, również się obniżył.

Stan wody w rzece Kanka­
kee koło Sumava, — tuż na 
wschód od linii granicznej ze 
stanem Indiana był tylko o 
pół stopy niższy w niedzielę 
od wysokości naprędce po­
tworzonych zapór przez 
mieszkańców, gdy stan wody 
zaczął się groźnie podnosić.

Kierownictwo Smali Busi­
ness Administration ogłosiło 
w poniedziałek o otrzymaniu 
aplikacji o pożyczkę w wy­
padku klęsk żywiołowych na 
sumę przeszło $20 milionów, 
na pokrycie kosztów napraw 
po powodzi, jaka była w re­
jonie Chicago w sierpniu i we 
wrześniu.

Robert Dwyer, rejonowy 
dyrektor tej administracji o- 
świadczył, iż jego biuro po­
życzki na sumę $11 milionów 
z żądań pożyczek na sumę $16 
mil. przyznało od właścicieli 
małych domów, oraz na $4 
miliony wniesionych — przez 
właścicieli i kierowników ma­
łych interesów handlowych.

rokowaniach pokojowych w 
Paryżu”.
Gen. Haig

Gen. Aleksander Haig, emi­
sariusz prezydenta Nixona,— 
znajduje się obecnie w Saj- 
gonie gdzie stara się uzyskać 
poparcie prezydenta Połu­
dniowego Wietnamu, Nguyen 
Van Thieu dla proponowanej 
umowy rozejmowej. — Haig 
konferuje także z przywódca­
mi Laosu, Kambodży i Syja­
mu, informując ich o prze­
biegu ostatnich rokowań. — 
Haig spędził wczoraj dwie go­
dziny na konferencji z pre­
zydentem Thieu.

Przedstawiciele Hanoi w 
Paryżu twierdzą jednak — że 
prowadzenie dalszych taj­
nych rokowań pokojowych 
jest konieczne, mimo osiąg­
niętego postępu w rokowa­
niach.

Radio Hanoi w komunika­
cie nadanym wczoraj przez 
radio, podało wiadomość o 
wstrzymaniu bombardowania 
ostrzegając jednak że “impe­
rialiści amerykańscy poprze­
dnio wstrzymywali bombar­
dowanie Północnego Wietna­
mu, wznawiając bombardo­
wanie po pewnym okresie 
czasu z jeszcze większą zapal- 
czywością.”
Jeńcy

Dzie n n i k londyński “The 
Guardian” w depeszy nadanej 
z Genewy, podaje, że Hanoi 
zgodziło się zwolnić wszyst­
kich jeńców amerykańskich 
tak z Północnego jak i Połu­
dniowego Wietnamu w za­
mian za wietnamskich komu­
nistycznych jeńców. Dziennik 
podaje że wymiana jeńców 
nastąpiłaby w 60 dni po pod­
pisaniu umowy rozejmowej.

Korespondent dziennika — 
Alexander Casella, podaje że 
“według wiadomości zasię­
gniętych ze źródeł Hanoi w 
Paryżu, wymiana jeńców o- 
bejmie wszystkich jeńców a- 
merykańskich, tak z Północ­
nego jak i Południowego Wie­
tnamu. — Jest to jedno z u- 
stępstw ze strony Hanoi, przy 
osiągnięciu postępu w roko­
waniach pokojowych."

Międzynarodowy Czerwo­
ny Krzyż w Genewie, jak po­
daje Cacella, przygotowane 
jest do przeprowadzenia wy­
miany jeńców wojennych, je­
śli oficjalnie będzie zaproszo­
ne do podjęcia takiej akcji 
przez zainteresowane — woj­
nie strony.

Trzej Murzyni obrabowali 
w poniedziałek sklep w za­
chodniej części miasta, a po 
dokonaniu rabunku pobili 5 
osób, w tym trzech klientów, 
wszystkich w starszym wieku.

Jean Moreth, z wydziału 
śledczego policji powiedział, 
że bandyci weszli do sklepu 
aptecznego Schafer’s Drugs, 
600 S. Cicero i kazali właści­
cielowi 74-letniemu Hermano­
wi Schaeffer oraz aptekarzo­
wi Leroy Cousineau, lat 60 jak 
i trzem klientom położyć się 
twarzą do ziemi. Klientów zi­
dentyfikowano jako Dominika 
Bruno, lat 56; James Stephans, 
52 i George Rózga, 76.

Moreth mówi, że po zrabo­
waniu z kasy $100, jeden ban­
dyta stanął przy drzwiach na 
straży, a dwaj inni oprawcy 
podchodzili kolejno do każ­
dego z leżących, kopali ich i 
bili kolbami pistoletów.

Właściciel i aptekarz do­
znali poważnych obrażeń. 
Schaefer, pobity do tego sto­
pnia, że stracił przytomność, 
znajduje się w szpitalu Loret­
to. W tym samym szpitalu jest

Kalendarzyk 
Posiedzeń

Wtorek, 16 Stycz.
Stow. Rzeżników Polskich, Gr. 

1615 ZNP — odbędzie swe insta­
lacyjne posiedzenie we wtorek, 16 
stycznia, o godz. 8-ej wieczorem, 
w sali Lo Rayne Chateau, pnr. 
5925 W. Diversey Ave. Uprasza­
my wszystkich członków o jak 
najliczniejsze przybycie. Po zała­
twieniu spraw, będzie przekąska. 
— Jan Krysztop, prezes; W. Kru- 
pela — sekr. prot.

Środa, 17 Stycznia
Tow. Wierność Grupa 2927 ZNP 

odbędzie swoje posiedzenie połą­
czone z Instalacją w środę, 17 
stycznia o 7:30 wieczorem w Cor­
nell Parku, przy 51-ej i Wood ul.

Prosimy członkinie i członków 
o przybycie, gdyż są ważne spra­
wy dio załatwienia.

Sekretarka finansowa Maria 
Glazer zmarła w dniu 16 grudnia, 
ub. roku. Składamy szczere słowa 
współczucia mężowi Zmarłej, — 
Stanisławowi Glazier.

Melania Winiecka, prezeska;
Maria Pawlikowska, sekr. prot.

Sobota, 20 Stycznia
Klub Miechowice Nr. 3 Zw. Klu­

bów Małop. zaprasza wszystkich 
Miechowian a także przyjaciół i 
sympatyków naszego Klubu na ze­
branie wyborcze i instalacyjne, 
które odbędzie się w sobotę, 20 
stycznia, o godz. 4-ej po południu, 
w sali Victory Post, pnr. 3172 N. 
Milwaukee Ave. — Władysław 
Kuczak, prezes; Zdzisław Tokar­
ski, sekr.

Oddział Piłsudski Nr. 2 Ligi 
Morskiej w Am. odbędzie swe po­
siedzenie i instalację w sobotę, 20 
stycznia, w sali p. Leszczyński, 
pnr. 2532 W. Fullerton Ave., o 
godz. 5-ej po południu. Podana 
zostanie kolacja. Omawiane będą 
ważne sprawy i zapadną roczne 
uchwały.

Prosimy członków i członkinie 
o przybycie z rodzinami. — Teofil 
Jarasz, prezes; Zofia Karwoski, 
sekr.

Niedziela, 21 Stycz.
Zarząd Tow. Wisła Gr. 1919 

ZNP zawiadamia wszystkich 
członków i członkinie, że instala­
cja zarządu na rok 1973 odbędzie 
się bezpośrednio po miesięcznym 
zebraniu w niedzielę, dnia 21 
stycznia, w sali Martyki, 4645 S. 
Honore St., o godzinie 4-ej po 
południu.

Członkowie proszeni są o licz­
ne przybycie. — Stanisław Piekar­
czyk, prezes; Czesława Wolfe, 
sekr. prot.

Klub Pińczowian Męski w pół­
nocnej części miasta zawiadamia 
wszystkich członków, że posiedze­
nie odbędzie się w niedzielę, 21 
stycznia, w sali Weteranów, 1239 
N. Wood ul. Początek o godz. 2-ej 
po południu.

Członkowie są proszeni o uisz­
czenie podatku, ponieważ posie­
dzenia odbywają się co trzy mie­
siące. — Franciszek Kilian, pre­
zes; M. Podraża, sekr.; Piotr Sza­
leniec, koresp.

Pięcioraczki 
Nabywają Wagi

Czworo z pośród 5-ciu chi- 
cagoskich pięcioraczków pp. 
Baer zaczęło przybierać na 
wadze. Dr Thomas Gardiner, 
lekarz szpitala w Evanston 
powiedział, że Thomas Allen, 
Douglas Edward, Leslie i 
Vicki ważą o % uncji wię­
cej, podczas gdy Elizabeth,— 
od urodzenia nie przybrała na 
wadze.

Cousineau. Trzej klienci zo­
stali opatrzeni i zwolnieni.

Policja określa bandytów na 
podstawie zeznań klientów, 
jako Murzynów, w wieku 30- 
35 lat. Jeden 6 stóp wrostu, 
około 160 funtów wagi, w 
jasnym płaszczu. Drugi nieco 
niższy, o wadze Około 145 fun­
tów w czarnym skórzanym 
płaszczu. Świadkowie nie mo­
gli podać dokładnego rysopisu 
trzeciego bandyty.

Komputer 
Przepowiada 

Włamania
Seaside, Calif. (G.P.) — Na 

skutek otrzymania $39,000 — 
policja nabyła komputer i od 
połowy 1970 roku przekazy­
wała mu wszystkie informa­
cje odnośnie włamań w Sea­
side. Od października ubieg­
łego roku zaczął się ekspery­
ment.

Ku największemu zasko­
czeniu policjantów komputer 
dokładnie podawał, gdzie na­
stąpi włamanie i co będzie 
skradzione. Wystarczyło ulo­
kować dwóch policjantów w 
samochodzie w pobliżu dane­
go miejsca, a włamywacze 
wpadali im w ręce.

W ciągu dwóch miesięcy 
obaj dokonywali więcej a- 
resztowań niż 54 policjantów 
w Seaside przez cały rok. Z 
skradzionych przedmiotów — 
wartości $59,000 udało się o- 
debrać włamywaczom prawie 
połowę, wartości $30,000. — 
Włamania zmniejszyły się o 
25 procent.

Co tydzień komputer poda­
je policjantom, gdzie przy­
puszczalnie będzie włamanie 
i bardzo rzadko się myli.

Nowy Cud 
Medycyny

Czytając dziś o najnow­
szych metodach leczenia i od­
kryciach, dochodzimy do 
wniosku, że postęp technolo­
giczny naszego stulecia, moż- 
naby naprawdę nazwać cu­
dem. Bo dlaczego przez ty­
siąclecia i stulecia postęp ten 
był tak stosunkowo powolny, 
dlaczego właśnie za naszego 
życia tak fantastycznie przy­
spieszył?

Weźmy na przykład nową 
technikę ratowania życia lu­
dziom po ataku serca. Atak 
serca nie tylko jest groźny 
sam w sobie. Dziesięć do pięt­
nastu procent ofiar ataku za­
pada po nim w stan szoku i je­
żeli nie uda się go opanować 
w ciągu paru godzin, pacjent 
umiera. Obecnie w przypad­
kach takich ratuje życie balo­
nik napełniony gazem helium. 
Brzmi nieprawdopodobnie, — 
prawda? Otóż balonik wpro­
wadzony przez przewody 
krwionośne w nodze, wędruje 
do aorty. Nadyma się gdy ser­
ce odpoczywa, kurczy w cza­
sie uderzania serca. Działa coś 
jakby bufor, zmniejszając wy­
siłek mięśnia sercowego i u- 
trzymuje pacjenta przy życiu 
aż szok minie, albo w poważ­
niejszych przypadkach, do — 
momentu operacji. Metodę 
wypracowano w Harvard 
School of Medicine i jak do­
tąd, to jest w ciągu trzech lat, 
uratowała życie przeszło dwu­
dziestu osobom. (N.D.)

+
Wszystkim krewnym i zna­

jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, iż najukochańsza 
matka, siostra, babcia i prabab­
cia nasza, śp.

Zofia Sipulewska
(z domu Łaska) 

z pierwszego męża Lazarowicz 
(żona śp. Alfonsa) 

(matka śp. Józefa Lazarowicz) 
(teściowa śp. Pawła Koster)

po krótkiej chorobie, pożegnała 
się z tym światem, opatrzona 
Św. Sakramentami, dnia 15-go 
stycznia 1973 roku, o godzinie 
2:20 nad ranem, w starszym 
wieku.

Pogrzeb odbędzie się w 
czwartek, dnia 18-go stycznia, 
o godzinie 9:30 rano, z zakładu 
pogrzebowego, pnr. 834 N. Ash­
land Ave., do kościoła Ś.Ś. Mło­
dzianków, a stamtąd na cmen­
tarz Św. Wojciecha, na parcelę 
familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krew­
nych i znajomych w ciężkim 
żalu pogrążeni:

Franciszek Lazary, Leokadia, 
Stanisław Lazarowicz i Irena, 
dzieci; Weronika, Barbara i Ri­
ta, synowe; Tomasz Fafinski, 
zięć; Leokadia, siostra; wnuki, 
wnuczki i prawnuczęta; wraz z 
całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się:
Zakład Pogrzebowy B. F. 

Malec i Synowie.
Telefon: 421-5800.

(16, 17)

Groźba Powodzi Przy Fox River 
Znacznie Się Zmniejszyła

Koniec Bombardowań 
Wietnamu Półn.

Bursztynowy Skarb
W Zaborzu (pow. Pułtusk) 

na wysokim brzegu Wkry od­
kryto pozostałości starożytne­
go cmentarzyska sprzed 4 tys. 
lat. Badania dwóch grobów 
zbudowanych z wielkich do­
brze dopasowanych głazów 
wykazały, że jest to cmenta­
rzysko kultury amfor kuli­
stych, zwanej tak od charak- 
erystycznej ceramiki. W ka­
miennych grobowcach znale­
ziono fragmenty kości ludz­
kich, kilka dobrze zachowa­
nych naczyń, m.in. zdobione 
amfory kuliste i wiele wyro­
bów krzemiennych — groty 
strzał i siekierki. Największą 
rewelacją była obfitość wyro­
bów bursztynowych. Z obu 
grobowców zebrano ponad 100 
okazów bursztynu — głównie 
paciorków różnej wielkości i i 
płaskich ozdobnych tarczek. I

Ludy kultury amfor kulistych 
wywodzącej się z terenów 
nadbałtyckich często używały 
ozdób bursztynowych. Kultu­
ra ta pojawiła się na Mazow­
szu ok. 2300 — 2000 lat pne.

Kontrakt Firmy 
General Electric

Moskwa. (UPI) — Firma 
General Electric Co. podpisa­
ła ze Związkiem Sowieckim 
kontrakt przewidujący sprze­
daż amerykańskich licencji 
produkcyjnyh i współpracę 
technologiczną.

Kontrakt ten nie ma jesz­
cze formy ostatecznej i jak 
powiedział wiceprezes firmy 
dr. Thomas O. Paine, swego 
czasu dyrektor NASA, dopie­
ro przyszłość wy każę — jak 
wielkie sumy objęte będą 
tym kontraktem.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańszy mąż mój, ojciec, dziaduś i pradziaduś 
nasz, ś.p.

Jan B. Garstka
Członek Bishop Kettler Council No. 1628 K. of C. i Van Buren 
Post A. L„ po krótkiej chorobie, pożegnał się z tym światem, 
opatrzony Św. Sakramentami, dnia 14go stycznia, 1973 roku, wie­
czorem, w starszym wieku.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 18go stycznia, o godzi­
nę 9:30 rano, z zakładu pogrzebowego pnr. 1939 W. 35th Street, 
do kościoła St. Maurice, a stamtąd na cmentarz Zmartwychwsta­
nia Pańśkiego na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Angelinę (z domu Puchała), żona; Elizabeth (John) Wołowiec, 
Edward (Helen), Eugene (Dolorose) i Chester (Audrey), córka, 
synowie, zięć i synowe; 10 wnucząt, 2 prawnucząt; wraz z całą 
rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Friedrichs Funeral Home, 
Telefon LA 3-0056.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańsza siostra nasza, ś.p.

Siostra Augusta, C.R.
z Zgromadzenie Sióstr Zmartwychwstania Pańskiego 

(z domu Augustyna Sawicka)
po długiej chorobie, zasnęła w Panu, opatrzona Św. Sakramen­
tami, dnia 15go stycznia, 1973 roku, o godzinie 6ej rano, prze­
żywszy lat 89 w zakonie 65.

Zwłbki spoczywają w klasztorze Domu Modlitwy pr.r. 7430 
Talcott Ave.

Nabożeństwo liturgiczne odbędzie się w Kaplicy Klasztornej 
dzisiaj, we wtorek, o godz. 7ej wieczorem. Pogrzeb odbędzie się 
w środę, dnia 17go stycznia o godz. lOej rano z Kaplicy Domu 
Modlitwy na cmentarz Św. Wojciecha na parcelę zakonną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu pogrążone:

Siostry Zmartwychwstania Pańskiego
Pogrzebem zajmuje się Chasen Funeral Home, 
Telefon PE 6-3226.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańsza matka nasz, ś.p.

Felicja Boltuć
(z domu Szymkiewicz, żona ś.p. Aleksandra)

po krótkiej chorobie, pożegnała się z tym światem, opatrzona Św. 
Sakramentami, dnia 8go stycznia, 1973 roku, rano, w starszym 
wieku.

Pogrzeb odbył się w środę, dnia lOgo stycznia, 1973 roku, 
o godzinie 9:30 rano, z zakładu pogrzebowego Lauterburg & Oehler 
pnr. 2000 East Northwest Hwy., Arlington Heights, Ill., do ko­
ścioła St. Raymond w Mount Prospect, Ill., a stamtąd na cmen­
tarz All Saints w Des Plaines, Ill.

W ciężkim żalu pogrążeni:
Weronika i Michał Lewicki, córka i zięć; Wacław Boltuć, syn; 

wraz z całą rodziną.
Zajmował się pogrzebem:
Lauterburg & Oehler Funeral Home, Telefon 824-5155.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańszy mąż, ojciec, brat i dziaduś nasz, ś.p.

Wincenty De Belina
WET. Hej WOJNT ŚWIATOWEJ 

długoletni właściciel Jasiński - De Belina Photo Studio
po krótkiej chorobie, pożegnał się z tym światem, opatrzony Św. 
Sakramentami, dnia 14-go stycznia 1973 roku, o godzinie 11-ej 
rano, przeżywszy lat 66.

Zwłoki można odwiedzać dziś we wtorek, od 2-ej po południu, 
do 10-ej wieczorem.

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 17-go stycznia, o godzi­
nie 9:30 rano, z Zarzycki Funeral Home, pnr. 3054 W. Cermak 
Rd., do kościoła Św. Kazimierza, a stamtąd na cmentarz Zmar­
twychwstania Pańskiego, na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Stanisława (z domu Marer), żona; Jerzy (Irena), Roman (Ire­
na), Teresa (Jerzy) Pyszyński, synowie, córka, synowe i zięć; 11 
wnucząt; bracia i siostry z rodzinami w Polsce; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Zarzycki Funeral Home.
Telefon: 277-4473 lub 767-2166. (15, 16)

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańsza matka, babcia i prababcia nasza, śp.

Antonina Żaczek
(z domu Piszkiewicz) 

(żona śp. Feliksa; matka śp. Feliksa)
Założycielka i Prezeska Tow. Polek pod Opieką M. B. Kalwaryj- 
kiej, Kasjerka Klubu Lipniiczan, Członkini Tow. Św. Teresy Gr. 20 
Zjedn. Polek w Am., Tow. Kółko, Kaz. Brodzińskiego Grupa 962 
ZNP, Tow. Kosynierów T. Kościuszki Grupa 1192 ZNP, honorowa 
Członkini Grupy 286 Zw. Polek w Am., po długiej chorobie, poże­
gnała się z tym światem, opatrzona Św. Sakramentami, dnia 14-go 
stycznia 1973 roku, rano, w starszym wieku.

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 17-go stycznia, o godzinie 
9:30 rano, z zakładu Wolniak Funeral Home, pnr. 5700 S. Pułaski 
do koścoła Św. Turybusza, a stamtąd na cmentarz Zmartwych­
wstania Pańskiego, na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Genowefa A., Annette, Olga (Gerald) Pazin, Lester C. (Berna­
dette), córki, syn, zięć i synowa; 5 wnucząt i 4 prawnucząt; wraz z 
całą rodziną.

Po informacje telefonować: PO 7-4500.
(15, 16)

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy mąż 
mój, ojciec nasz, zięć, brat 
i dziaduś nasz, ś.p.

Józef 
Mazurkiewicz

(syn ś.p. Jana i ś.p. Bronisła­
wy, brat ś.p. Stanisława 

i ś.p. Franciszka)
Członek Tow. Najśw. Imienia 
Jezus, po krótkiej chorobie, 
pożegnał się z tym’ światem, 
opatrzony św. Sakramentami, 
dnia 14go stycznia, 1973 roku, 
o godzinie 6ej wieczorem, w 
średnim wieku.

Pogrzeb odbędzie się w 
czwartek, dnia 18go stycznia, 
o godzinie 9:30 rano, z zakładu 
pogrzebowego pnr. 5247-53 W. 
Fullerton ul. (blisko Lock­
wood), do kościoła Św. Stani­
sława B. i M., a stamtąd na 
cmentarz Św. Wojciecha na 
parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Władysława (z domu Zient- 
ko), żona; Patricia i Berna­
dette, córki; Tadeusz, syn; Jim 
Grammas, zięć; Reta, synowa; 
Anna i Stanisław Zientko, te­
ściowie; Wiktoria (ś.p. Car­
men) Taglia, siostra; Czesław 
i Tadeusz, bracia; Marle, Mary- 
Ann i Lillian, bratowe; Ann 
(Ted) Harrian, szwagierka oraz 
3 wnuczki; wraz z całą rodziną.

Pogrzebowi Poterek, 
Telefon BE 7-6400.

(16,17)

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy oj­
ciec, dziaduś i brat nasz, ś.p.

Franciszek L 
Prochot

(mąż ś.p. Anny z domu 
Ulman)

po długiej chorobie, pożegnał 
się z tym światem, opatrzony 
Św. Sakramentami, dnia 12go 
stycznia, 1973 roku.

Pogrzeb odbył się dziś we 
wtorek, dnia 16go stycznia, o 
godzinie 9:30 rano, z zakładu 
pogrzebowego Kadziela-Lapin- 
ski pnr. 2712 So. Kildare Ave., 
dio kościoła St. Rita, a stam­
tąd na cmentarz Zmartwych­
wstania Pańskiego na parcelę 
familijną.

W ciężkim żalu pogrążeni:
Frank (Dolores), John, Joan 

(Raymond) Kuźniar, synowie, 
córka, synowa i zięć; Marie 
(Albert) Black i Anna Kughler, 
siostry i szwagier; Wallace, 
brat; 6 wnucząt; wraz z całą 
rodziną.

Pogrzebem zajmował się:
Kadziela-Lapinski,
Telefon LA 1-2156.

Wszystkim krewnym i zna­
jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, iż najukochańsza 
żona moja i ciocia nasza, śp.

Antonina Mazur
(z domu Woźniak) 

po długiej i ciężkiej chorobie, 
pożegnała się z tym światem, 
opatrzona Św. Sakramentami, 
dnia 14go stycznia, 1973 roku, 
o godzinie 1-ej po południu, 
w starszym wieku.

Pogrzeb odbędzie się w śro­
dę, dnia 17go stycznia, o go­
dzinie 9:30 rano, z zakładu po­
grzebowego pnr. 2644-46 North 
Central Avenue, do kościoła 
Ś.Ś. Cyryla i Metodego (Msza 
św. o godzinie 10-ej przed po­
łudniem), a stamtąd na cmen­
tarz Ridgewood na parcelę fa­
milijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krew­
nych i znajomych, w ciężkim 
żalu pogrążeni:

Mikołaj, mąż; Zofia Sobot z 
mężem Stefanem, bratanica; 
wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: — 
Jan Baran.
Telefon: — NA 2-1488.

(15-16)

Wszystkim krewnym 1 zna­
jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, iż najukochańszy 
mąż mój, ojciec, dziaduś i pra­
dziaduś nasz, śp.

Ignacy J. 
Sklepkowski 

po długiej chorobie, pożegnał 
się z tym światem, opatrzony 
Św. Sakramentami, dnia 14-go 
stycznia 1973 roku, rano, w 
starszym wieku.

Pogrzeb odbędzie się w śro­
dę, dnia 17-go stycznia, o go­
dzinie 9-ej rano, z zakładu po­
grzebowy, pnir. 3653-59 W. 
Fullerton Ave., do Katedry 
Wszystkich Świętych, a stam­
tąd na cmentarz Irving Park, 
na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Franciszka (z domu Jankow­
ska), żona; Eleanor (Poland) 
Jensen, Regina Irene (Joseph) 
Grabowy, córki i zięciowie; Ed­
ward (Rhoda), Stanley (Ma­
rie), Leonard (Barbara), syno­
wie i synowe; 10 wnucząt, 15 
prawnucząt; wraz z całą ro­
dziną.

I
 Pogrzebem zajmuje się: 

Stermer Funeral Home. 
Telefon: BE 5-1815.

(15, 16)
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SETUP
SCREW MACHINES

Brown & Sharpe
Earn over $5.00 per hour plus 10% night shift. 

Premium working on our 2nd shift

AUTOMATIC CHUCKERS
Warner-Swasey and Gisholt

Earn over $4.75 per hour working on our 1st and 2nd shifts
Enjoy exceptional company benefits, including company paid 
Life and medical insurance, pension plan, disability benefits, 
liberal vacation and holiday plan and a clean modern air con- 
iitioned plant

For more information call or come in:

POWERS REGULATOR
3400 West Oakton Skokie, DI.

OR 3-6700 or CO 7-6300
An Equal Opportunity Employer

Okradli i Pobili 
Policjanta

Grupa młodocianych ban­
dytów, co najmniej 4-ch, na- 
padła w niedzielę na policjan­
ta w południowej części mia­
sta. Patrolowy Elbert Grimes 
z posterunku Wentworth, zo­
stał postrzelony ze swego wła­
snego rewolweru, który ban­
dyci mu zabrali. Wypadek 
miał miejsce przy 104 i Cor­
liss ul. Policjanta przewiezio­
no do szpitala Roseland Com­
munity. Powód napadu nie 
jest wiadoma.

Tragiczna Śmierć 
10-Letniego Chłopca

10-letni James Hull Jr., 
zam. 9322 S. Luella spadł ze 
starej ciężarówki, zaparkowa­
nej w b. porcie przy 9231 S. 
Ewing i utonął. Sierżant po­
licji John Ploger mówi, że kil­
ku chłopców bawiło się w tym 
miejscu, gdzie wskutek infil­
tracji z rzeki Calumet ciągle 
przybywa wody. Gdy chłopiec 
wpadł do wody, koledzy po­
biegli do sąsiadów po pomoc, 
ale nie zdołano Hulla urato­
wać. Nurek straży pożarnej 
wydobył zwłoki chłopca z głę­
bokości 8 do 9 stóp.

Komisja Senacka
Phnom Penh (UPI) — Ko­

misja senacka, złożona z pię­
ciu senatorów, która odwiedza 
kraje Azji poł. wschodniej, 
przybędzie jutro z Bangkoku, 
do stolicy Kambodży, a poju­
trze wyląduje w Sajgonie.

W Phnom Penh senatoro­
wie konferować będą z kam- 
bodżańskim prezydentem Lon 
Nolem i przypuszczalnie głó­
wnym zagadnieniem dyskuto­
wanym będzie sprawa amery­
kańskiej pomocy ekonomicz­
nej i wojskowej dla Kambo­
dży. Kongres do tej pory nie 
przeznaczył funduszów na ten 
cel na rok bieżący.

MĘŻCZYZN i KOBIET
Do sprzątania biur. 

Dorywczo. Wieczorami. 
Stałe zajęcia. Dobra zapłata.

Telefonować
583-2400

HELP WANTED
MALE or FEMALE

TYPISTS
Must be experience

Full time or part time 
Very good pay Steady work

Hospitalization plan and 
many other benefits

CALL

Mr. Holowicki
Tel. 738-4100

FIRMA OBSŁUGI DOMÓW 
w śródmieściu 

Zatrudni Natychmiast 
MĘŻCZYZN i KOBIETY 

Na pełen czas lub część czasu. 
Wymagana jest porozumiewawcza 

znajomość języka angielskiego. 
TELEFONOWAĆ: 

Mr. Summerfelt — FI 6-7337 
w ciągu tygodnia po 3-ej po połud.

POTKZEBNEKOBIETY 
I MĘŻCZYŹNI 

DO PRACY MONTAŻOWEJ
Również Handyman na 1-szą 
zmianę. Doskonała szansa dobrej 
pracy oraz świadczenia firmowe. 
Zgłoszenia do:

SLOAN VALVE CO. 
10500 Seymour, Franklin Park 

671-4300

★ PRACA MĘSKA
MŁODZI 

MĘŻCZYZN!
Potrzebni do pracy w hurtowni 
mięsa. Doświadczeni lub PRZE­
SZKOLIMY.

Stała praca, dobra zapłata. 
Zgłaszać ię zaraz

Sol Hoffman & Co.
939 W. Fulton

Teł. 243-5828

Kompromisy w Rozmowach Unii 
Nauczycieli z Radą Szkolną

Rada Szkolna i unia nau­
czycieli osiągnęły porozumie­
nie co do trzech kluczowych 
punktów nowego kontraktu w 
poniedziałek w nocy. Szkoły 
w dalszym ciągu pozostały je­
dnak zamknięte ponieważ 7 
dalszych punktów spornych— 
w tym podwyżka płac nauczy­
cieli, zmniejszenie liczby 
uczniów w klasach oraz skró­
cenie roku szkolnego — dzieli 
nauczycieli od kontraktu na 
bież, rok szkolny.

Dzisiaj zostaje wznowiona 
sesja negocjacyjna w godzi­
nach rannych i według preze­
sa unii Roberta Healey, cał- 
k o w i t e porozumienie jest 
możliwe do osiągnięcia w cią­
gu kilku godzin.

Mniej optymistyczna jest 
przewodnicząca delegacji 
szkolnictwa Mrs. W. Lydon 
Wild. Poniedziałkowe porozu­
mienie dotyczy ogólnie zale­
dwie ułamka $45 milionów ja­
kich unia domaga się w reali­
zacji wszystkich żądań.

Nie mniej jednak pierwszy 
krok został uczyniony na dro­
dze do podpisania kontraktu. 
Nauczyciele zdobyli kontrolę 
funduszu w wysokości $1 mi­
liona. Pieniądze te są przezna­
czone na pomoce naukowe 
niezbędne w klasach. Każdy 
nauczyciel będzie miał prawo 
wydać na zakup tych pomocy 
do $40.

Ponadto Rada Szkolna zgo­
dziła się wycofać 2 ze swoich 
5-iu najważniejszych warun­
ków, a mianowicie aby nau­
czyciele pracowali o 5 do 10 
minut dłużej każdego dnia 
oraz żądanie ścisłej kontroli 
nauczycieli w szkołach pod­
stawowych w czasie przygoto­
wania w przerwie zajęć lek­
cyjnych.

W czasie poniedziałkowej 
sesji rozmów osiągnięto rów­
nież szereg mniej istotnych 
kompromisów z obu stron, | 
które nie były ani główną j

przyczyną strajku nauczycieli 
ani główną przeszkodą na dro­
dze do zakończenia go. W ro­
ku 1973 Rada Szkolna zakupi 
ogółem pomoce naukowe za 
sumę $5 milionów a nie $3 mi­
liony jak to oryginalnie zakła­
dano. Milionowy fundusz na­
uczycieli na zakupy klasowe 
w nagłych potrzebach stano­
wi oddzielną sumę. Oryginal­
nie nauczyciiefle żądali kontro­
li nad funduszem w wysokości 
$1.8 min.

Nauczyciele pozostający we 
wtorek na strajku stracą do­
kładnie proc, ze swego 
rocznego uposażenia, t.j. pro­
cent o jaki domagają się obec­
nie podwyżki swoich płac w 
nowym kontrakcie.

Unia w dalszym ciągu obsta- 
je przy swoim żądaniu, że 
wszyscy nauczyciele winni 
płacić składki unijne — bez 
względu czy należą do unii 
czy też nie — ponieważ wszel­
kie warunki wywalczone 
przez unię są również korzyst­
ne dla tych nauczycieli, któ­
rzy nie należą do unii i nie 
płacą składek.

Ile Potrzebujemy 
Godzin Snu?

Philadelphia, Pa. (G.P.) — 
Badający od 1951 roku zjawi­
ska związane ze snem dr Eu­
gene Aserinsky, profesor fiz­
jologii Jefferson Medical Col­
lege, twierdzi, iż człowiekowi 
wystarczy 8 godzin snu na do­
bę. Eksperymenty jednak po­
kazują, że czas ten nie jest 
wystarczający. Bardziej od­
powiadałoby organizmowi 10 
godzin snu na dobę.

Dr Aserinsky pracuje nad 
wynalezieniem środka chemi­
cznego, który pozwoliłby na 
przedłużanie lub też skraca­
nie ilościi godzin snu, zależnie : 
od potrzeb i bez szkody dla j 
organizmu.

DRILL PRESS OPERATORS
For Smali Parts and Assemble

• Experienced
• Bonus Earnings • Steady Work

• All Company Benefits 
Apply after 9:00 A. M.

THE HEDMAN CO.
1158 W. Armitage 549-2735

WANTED 
EXPERIENCED JANITOR

For Night Work. 
Apply in Person

GRANE TRUCKING CO. 
1001 South Laramie

POTRZEBUJEMY 
ROBOTNIKÓW 

i POMOCNIKÓW 
NA MASZYNY

Dzienna i nocna zmiana.
Nadgodziny. Przeszkolimy.
Mówimy po polsku. Ubezpieczenie 

szpitalne i udział w zyskach.

NATIONAL METAL 
FABRICATORS 

2395 Greenleaf Avenue 
Elk Grove, Illinois 

625-0970
MAINTENANCE MAN

na Iszą zmianę. Dobra zapłata. 
Udział w zyskach i świadczenia. 

Musi mówić choć trochę 
po angielsku.

Mr. Balogh. 401 N. MOGRAN 
421-4850

DO CIĘCIA I WYKAŃCZANIA 
POŁĄCZEŃ Z DRZEWA

Przy ramach do obrazów. Lekka 
praca. Wszelkie świadczenia. — 
Przyjemne miejsce do pracy. Mu­
si mówić trochę po angielsku, Tel.

VI 7-7258—VI 7-7259

POTRZEBA 
MĘŻCZYZN

jako mechaników do naprawia­
nia różnych maszyn. Do gwin­
towania oraz prasowania stali, 
stali.

Punch Press 
Operatorów 

NARZĘDZIOWCÓW 

(Tool Maker)
Także potrzeba mężczyzn do 
dowożenia materiałów na sto­
ły do pracy innych.
Wszystkie świadczenia w tej 

dawno założonej i szybko 
rozwijającej się firmie.

Dzwonić

421-2073
lub zgłaszać się osobiście do

1639 WEST WALNUT ST.
BŁsko Lake St. i Ashland

E.O.E.

Rozmówicie się po polsku.

AUTOMATIC 
SCREW MACHINE

7-16 inch Acme set-up man. 
Day shift, afternoon, evening 
shift. Part-time also available. 
Top wages. Excellent working 
condtions in new plant. Many 
benefits—overtime.

Merit Screw Machine 
Products 

17th Ave. and 21st 
Broadview, Ill. 

344-9020
After 7 P. M. 442-7894 

Ask for Ron

PACKER
Man needed for packing of fine 
musical instruments. Individual 
should be handy with tools, 
however, experience in packing 
not necessary. Liberal company 
benefits include Free hospital­
ization and major medical.
Apply in Person after 1 P. M. 

Personnel Dept.
LYON & HEALY

243 S. WABASH AVENUE

EXPERIENCED
Woodworkers, Assemblers 
Cabinet Makers, Finish Glazers, 
Gluers

DOŚWIADCZONYCH 
Pracowników przy drzewie, 
Do Składania, Stolarzy, 
Do Klejenia, Do Glazurowania. 

1740 W. MAPLEWOOD AVE.

MAN
Needed At Once 
Permanent Job

Small Department to TRAIN 
On MULTILITH and Miscel­
laneous Duties.
GOOD STARTING SALARY 

Merit Increases, Excellent 
Company Benefits. 
LOOP LOCATION 

Call Mr. Slapke 
337-1991

CZY W ZIMIE, czy w leeie, 
Dziennik Związkowy poinformuje 
Cię zawsze o wszystkim co dzieje 
sie w świecie.

Business Forms Manufacturer
NEEDS

LETTER PRESS 
OFFSET 

PRINTING PRESSMAN
Also 

ROUTER — 
PLATE MAKER

Experienced or WILL TRAIN 
person with 

Machine Lathe Experience, 
steady Job — GOOD PAY.

Apply — or Call HA 7-0247 
TRANSKRIT CORP. 
633 So. Plymouth Court

FURNITURE REFINISHER
Must be experienced. Excellent 
opportunity. Call

963-4300
ASK FOR MR. BARRY

MACHINIST
LATHE OPERATORS

Tool and die work.
Quality Tool & Machine Co. 

8050 S. Constance

Experienced 
Watchmakers

Steady Work — Repairing 
Jeweled Precision Clock 

Movements.
All benefits company paid. 

Apply at once

DETEX CORP.
4147 North Ravenswood 

348-3377

ENGINEER STATIONARY
Must be experienced in 440 volt 
electricity, pump repair and weld­
ing. Small plant, northside. Must 
speak, write and read English.

Phone:
486-5100

PUNCH PRESS 
and 

MACHINE OPERATORS
Experienced— 

Versatile Operators 
Capability of Operating 

GENERAL MACHINE SHOP
EQUIPMENT

Excellent Opportunity 
for Advancement 

All Benefits Company Paid 
Apply at Once 

DETEX CORP. 
4147 North Ravenswood 

348-3377

Mechanic 1st Class 
Maintenance

For 2nd or 3rd shift, 5 yrs. ex­
perience with knowledge in pipe 
fitting, plumbing, welding and 
trouble shooting. Liberal fringe 
benefits including: Free life in­
surance and pension to employee. 
Free hospitalization to employee 
and family. 10 paid holidays. 
Outstanding working conditions, 
in modern progressive plant. Ex­
cellent future.

SLOAN VALVE CO.
Call 671-4300

10500 Seymour 
Franklin Park, Ill.

WELDER 
FABRICATOR

Steady dependable person to work in 
job shop, gd. wages, security and 
fringe benefits. Must be able to weld 
and do layout. Contact

MANNY SCHUCK 
AT 

KAPISTAN, INC., OAKBROOK 
CITY  ...............................................242-4114
SUBURBS  ....................................654-0400

DOŚWIADCZONYCH 
MASZYNISTÓW

Do operowania Milling Machines i 
Tokarek. Muszą sami nastawiać i 
czytać plany techniczne.

Dużo nadgodzin. Doskonałe wa­
runki pracy.

RAJNER QUALITY 
MACHINE WORKS, INC. 

4517 W. Thomas 276-1760

AUTOMOBILE 
MECHANIC 

Foreign car experience re­
quired. Must speak English. 
Good opportunity. Steady job 
and benefits. Call
PAT 561-7583

WELDERS
Experienced for progressive sub­
urban co. offering, hosp. ins., 
profit sharing, vacation, paid holi­
days and 4 day — 40 hr. week.

T. S. F. MFG. CO.
9118 W 47th St., Brookfield 

485-3828

DRAPERY INSTALLER 
Some experience necessary. 
Must have Van or Station 
Wagon. Steady.

URKOV MFG. 
226-5530 

1001 W. Van Buren
EXCELLENT job with future in 
our Photo Department. Need men 
that can read and speak some 
English but will teach. Good start­
ing pay with advancements. Must 
be steady and dependable. You 
•will like working for us.

108 W. Lake Street-—Room 200 
Phone 372-8608—Mr. Thomas

★PRACA MĘSKA ★ KONTRAKTORZY I * KOINTRAKTORZY

N/C MACHINIST
’502-$5« 

PER HOUR
If you are an experienced ma­
chinist, you may qualify for a 
position setting up and operat 
ing conventional a nd tape con­
trolled equipment in our mod­
ern machine shop.

Excellent company benefits, 
including lOpaidholidays,free 
life and hospitalization insur­
ance and paid vacation.

APPLY PERSONNEL OFFICE 
WEEKDAYS: 8A.M.TO4P.M.

UNION TANK
CAR CO.

151ST AND RAILROAD 
EAST CHICAGO, IND.
Area Code 312-374-5250

Ext. 464
or Area Code 219^92-6464

An Equal

Opportunity

Einployer .

★ OGRZEWANIE I* OGRZEWANIE

WSZYSTKIE ODNOWY DOMOW
SZYBKO - TANIO - SUMIENNIE — FACHOWO

• Roboty ciesielskie • Obicia aluminiowe i Inne. • Dachy
• Schody • Okna • Werandy • Piwnice • Kuchnie • Łazienki
• Dodatkowe pokoje • Fugowanie • Malowanie domów zewnątrz 
i wewnątrz • Robota gwarantowana.

dzwońcie do znanego kontraktora
Mike Dragowicz — 5 88-6 5 3 5

OCZYSZCZENIE B0JLERA$ft50 „
i PALENISKA ZA ‘Jł50 Gwarantowana

Także Reperacje Urządzeń do Ogrzewania Obatoga
• Darmo kosztorysy • Darmo przegląd urządzeń - oes sobowlązaa

METROPOLITAN HEATING CO. MA 6-0634 lub 889-4448

★ AUTA POLSKA OBSŁUGA 
SYSTEMÓW OGRZEWANIA

Obsługa tylko $9.00 
kto okaże to ogłoszenie.

439-3348

69’ PONTIAC — 774-4390.
1970 CHEVROLET — 775-6923.

★ PRACA 2ERSKA ★ PRACA 2ENSKA

GOSPODYNI do 3 dorosłych. Wla- i 
sny pokój. Musi umieć gotować.' 
Lake Forest, Illinois. Telefonować: ' 
234-6088.

MAINTENANCE MAN
Must be experienced in 440 volt 
electricity pump repair and weld­
ing. Small plant, northside. Must 
speak, write and read English.

Phone: 
486-5100

LOT MEN
Full time. 9 A.M. to 5 P.M. 

Monday through Friday.
Must have drivers license. 

Aply in person. See Mr. Gibbs.
LAPE FORD

6200 S. LaGrange LaGrange, Ill.

Potrzebny Doświadczony
MASZYNISTA

STAŁA PRACA. 
DOBRA ZAPŁATA.

2423 W. Hubbard

:STOCKROOM 
ATTENDANT

MUST HAVE 
HIGH SCHOOL DIPLOMA 

Must speak and write English 
fluently. Previous experience in 
stockroom helpful.

• TOP PAY
• 9 PAID HOLIDAYS
• PENSION PLAN
• MAJOR MEDICAL BLUE 
CROSS AND BLUE SHIELD

Commercial Cam 
Division Emerson 

Electric Co.
400 N. Ashland
Chicago, 60622

Electrical 
Maintenance

Steady employment for individual 
with 5 years experience in heavy 
industrial electrical work includ­
ing automatic welding equipment 

Apply in Person or Phone 
Chicago Heights

Steel
Division Allied Products Corp. 

1616 Wentworth 
Chicago Heights, Ill. 

312-757-5400
An Equal Opportunity Employer

★ Pomoc Domowa
For Working House Hold 

DEPENDABLE WOMAN WANTED, 
house work. 2 or 3 days per week 
steady in Skokie. Transportation Sko­
kie Swift. Salary open. References. 
OR 4-0025 evenings and week ends 

Some English necessary

GOSPODYNI - KUCHARKA, za­
mieszkać na miejscu, własny po­
kój, łazienka, trochę angielskie­
go konieczne. RA 6-0601.
POTRZEBNA gospodyni-kuchar- 
ka, zamieszkać, własny pokój, ła­
zienka, konieczne trochę angiel­
skiego. Zgłoszenia do: Helen 
Śliwa, 234-6620.

GOSPODYNI
Opieka na 2 małych dzieci. Doskonała 
zapłata i dobry dom dla odpowiedniej 
osoby. Weekendy wolne. Długie wa­
kacje płatne. Nieco angielskiego wy­
magane.

3500 North on Lake 
477-1513

GOSPODYNI DO 3-ch osób doro­
słych. Własny pokój. Musi umieć 
gotować. Lake Forest. Tel. 234- 
6088.

DEPENDABLE WOMAN
General housework. Steady. 

Every other week.
In Chicago near North side. 

Good transportation.
787-8647

After 4 p.m. and Weekends.
DEPENDABLE 

WOMAN
General housework. 3 day week. 
Steady. Near North apt. Top salary 
for right person. Excellent trans­
portation. Some English necessary.

664-0665
COMPANION

for elderly gentleman. Needs el­
derly lady. Live in own room.. 
Some English necessary. $75 to 
$100 per week.

784-6565 or LA 5-6195
CALL AFTER NOON

KOBIETA do opieki nad starszą 
panią pół-inwalidzką, lekkie go­
spodarstwo. Dzwonić po 5-ej:— 
777-5437.

POTRZEBNA gospodyni mówiąca 
po polsku do prowadzenia domu. 

252-0661

FASHION 
INSPECTORS
HOURS 8 A.M. TO 4:30 P.M.

Want to learn a new, interesting job? We will 
train you to be an inspector of incoming merchan­
dise from manufacturers whose specialty is fine 
fashions for Queen’s Way. Knowledge of sewing 
helpflu. Extremely clean work in our new build­
ing located near

CRAWFORD AND TOUHY AVENUES IN SKOKIE
Good company benefits include company paid 
profit sharing and liberal discounts on “Milady’s 
Fashions.”

CALL OR APPLY AT MAIN OFFICE 
PERSONNEL DEPARTMENT — 9 A.M. TO 4 PJH. 

QUEEN’S WAY TO FASHION 
7300 N. MELVINA NILES, ILL.

PHONE 647-0300
An Equal Opportunity Employer

WOMEN
FOR LIGHT ASSEMBLY WORK 

All company benefits. 
Must speak some English. 

Apply:
AERONAUTICAL 

ELECTRIC CO.
5656 Northwest Hwy. Chicago.

SEKRETARKA
Potrzebna dla firmy kontraktor- 
skiej. Musi dobrze znać angielski, 
pisać na maszynie i orientować 
się w buchalterii. Po appointment 
dzwonić 227-6800.

DOŚWIADCZONE 1 
POKOJÓWKI

do pracy w hotelu. Dzienna zmia­
na. Zgłoszenia osobiście:

LION HOTEL
4250 West North Ave.

Experienced 
DRAPERY 

SEWING LADY
Must have Alien Card.

588-1621

★ DOMY
WAUKEGAN — Executive haven. Lrg. 
10 rm. English Tudor home. Every 
want is contained in this lovely home 
incd. convenience. 4 bdrm, with ba. 
Lovely liv. rm. w-frl. and bit. in 
bkcases. Big formal dn. and den or 
office and fam. rm. Beautiful newly 
remod. kit., all brk. wl. beam ceiling. 
Every rm. fully erptd. Full bsmt. 3 car 
gar. Prestige area on Sheridan-rd. In 
Waukegan. 3 blks. from harbor, shop­
ping, trn. stat. Many other extras. 
Muśt see to appreciate. Only $57,000. 
Call 662-3159 for appt.

OPEN SUNDAY 1 TO 4 
DeLuxe, 2-flat, 2-6’s with V/z 
baths.
3823 N. Kenneth, Call 478-6886.

GIRLS
and

WOMEN
Light Factory 

Work
Good Wages 

Regular Increases
• No Experience Necessary
• Paid Vacation and Holidays
• Hospitalization
• Employee Benefit Plan

ATLAS 
SPRING CO. 

1801 N. Spaulding

JACKOWO
10 mieszkaniowy, murowany bu­
dynek. Trójki i czwórki. Dochód, 

j $14,000 rocznie. Wpłaty $25,000. 
Cena do omówienia.

BUDA REALTY — 486-6363
WŁAŚCICIEL sprzedaje 9 apar- 
tamentowy murowany dom w 
Cragin. Cena $66,900 — 867-4537.
1% PIĘTROWA dochodowa po­
siadłość. Daleka północno zachod­
nia dzielnica. Blisko szkół.

SP 7-6424 X

★ DO WYNAJĘCIA
4 POKOJE nieumlebowane. — 
1444 Chestnut. Tel. 489-5170.

i 7 LARGE rooms $150 a month.
2 space heaters, 3rd floor. 1821 
W. Evergreen. Fenced yard. No 
store or refig. Allowed pets and 
children up to 4 yrs. old. Call 
before 2 P.M. Saturday and Sun­
day anytime. 486-6980.

KOBIETY
DO LEKKIEJ PRACY 

FABRYCZNEJ. 
PRZESZKOLIMY.

TAKŻE
DO NAWIJANIA 

WIELOKROTNYCH 
ZWOJÓW ELEKTR.

ACME COIL & 
TRANSFORMER CO. 

1400 West Wrightwood Avenue 
(Dajemy Równe Szanse Każdemu))

7 DUŻYCH pokoi. $150 miesięcz­
nie. 2 piece do ogrzewania, 3-cie 
piętro. 1821 W. Evergreen. Osiat- 
kowanc podwórze. Bez pieca ku­
chennego i lodówki. Mogą być 
zwierzęta i dzieci do 4-ch lat. 
Dzwonić przed drugą, w soboty 
i niedziele cały dzień. 486-6980.

★ FARMY—
ZIEMIA NA

PÓŁNOCNYM-ZACHODZB
’ ponad 5 akrów wyznaczonych na tar. 

my. Blisko szkół, miasteczek 1 )«xlon 
11.200 wpłaty Długi termin wpłat

231-1OM

★ OSOBISTE
Need 3 Women 

For Office:
• ANSWER PHONES
• RECEPTION
• BOOKKEEPING

Full or part time, will teach. 
Must speak some English.

108 W. LAKE ST. ROOM 200

CZY MACIE DO6Ć DZIECI?
Piszcie po bezpłatne informacje 
w sprawie trwałej kontroli uro­
dzin dla mężczyzn.

MIDWEST 
POPULATION CENTER 

100 E. Ohio Si. Chicago
lub tel. 144-2410

★ ZGUBY
KOBIETY do zmykania naczyń. 

4379 West 26th St.

• MACHINE OPERATORS
Envelope Machine 

Positions on 3rd Shift.
• Good salary and benefits.

Call 359-2455 
COLFAX LITHOGRAPHY 

345 Erie Drive Palatine, Ill.

Pamiętaj, że wobec 
zmuszenia narodu pol­
skiego do m i 1 c z e n i a, 
“Dz. Związkowy” jest 
jego wolnym głosem.

ZGUBIONO paszport polski na 
nazwisko Ewa Hyjek — 276-1557.

★ Delikatesy
Na wesela, bankiety, przyjęcia 
przyjmujemy zamówienia na sma­
czne i pięknie przyrządzone, w 60 
odmianach, KANAPKI SANDWI- 
CZE, KORECZKI. Dostarczamy 
wszelkiego rodzaju wody gazowo. 
Delikatesy, 4101 W. Belmont — 
Tel. 283-3811. Dla restauracji i ta­
wern codzienne dostawy.

★INTERESY
PRALNIA CHEMICZNA 

i ZAKŁAD KRAWIECKI
Dobry zaprowadzony interes. 

Położony na 
południowym zachodzie.

581-2668
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Seria Pożarów Przyczyną 
Wysokich Strat Materialnych

Sędzia Schaller Świadkiem 
w Procesie Kernera i Isaacsa 
Wyjaśnił Praktykę Przy Nazywaniu Akcji

Plan Utworzenia Powiatowego 
Departamentu Straży Pożarnej

Cztery osoby odniosły obra­
żenia w jednym z trzech po­
żarów jakie wybuchły w Chi­
cago w okresie weekendu. 
Najgorszy pożar spowodował 
straty materialne oraz pozo­
stawił kilkoro osób bez dachu 
nad głową.

Pożar wybuchł w 4-piętro- 
wym budynku przy 39ej East 
Division Street. Wszyscy ran­
ni przebywają w zadowala­
jącym stanie w Henrotin Ho­
spital. Trzech z nich mieszka­
ło pod wymienionym adre­
sem: Wilbert Miller, lat 22, 
Lloyd Dell, lat 19 i John Hal­
lock, lat 26. Lawrence Ward, 

'lat 26, zam. pnr. 7534 South 
Kingston, przebywał z wizy­
tą w mieszkaniu kolegów 
kiedy wybuchł pożar.

Wszyscy doznali zatrucia 
czadem, nieznacznych popa­
rzeń oraz Hallock wywinął 
nogę, skacząc dwa piętra w 
dół na dach przyległego bu­
dynku po czym ponownie 
dwa piętra w dół na ulicę.

Walter Peterson, komen­
dant 1-szej Dywizji Straży

Rada Kolekcji Krwi Metro­
polii Chicago wydała aped o 
utworzenie pewnego rodzaju 
scentralizowanego programu 
zbiórki krwi dla szpitali, po­
dobnie jak to już jest zapro­
wadzone w kilku innych wiel­
kich miastach. Naprzykład ta­
ki program dla New Yorku, 
New Jersey i Long Island jest 
tak skuteczny, że potrafi do­
starczyć krew dla 27 szpitali.

Apel Rady Metropolii Chi­
cago ma na celu usunięcie lo­
kalnych braków krwi dla ce­
lów szpitalnych oraz zwięk­
szenie liczby donatorów krwi.

Rzecznik tej Rady Dr. Dan 
Helsdingen oznajmił, że brak 
krwi w wielu miejscach Me­
tropolii Chicago wszedł w 
“periodyczny kryzys”.

Wobec tego Rada apeluje o 
centralną kolekcję krwi ce­
lem utworzenia “banku krwi”, 
z którego krew byłaby roz­
dzielana także na “lokalne po­
trzeby”. Miasta takie, jak New 
York, San Francisco, Kansas 
City, Milwaukee i Seatle prze­
szły na zaopatrzenie w krew 
lokalnych szpitali z “banku 
krwi”, a dostawcy krwi są za­
rejestrowani przez komputery 
i wzywani w razie braku

Ława przysięgłych, składa­
jąca się z czterech mężczyzn i 
ośmiu kobiet, uznała gangste­
ra Jamesa Catuara i ośmiu 
oskarżonych, niewinnymi za­
rzucanego im przestępstwa — 
pobierania lichwiarskich pro­
centów od pożyczek. Oszustwa 
sięgają $1 min. Czterej inni 
oskarżeni (spośród 13-tu) zo­
stali skazani.

Wszyscy, łącznie z pasto­
rem, sprawa sądowa którego 
odbędzie się osobno, byli 
oskarżeni w lutym 1972 o 
oszustwa i przewożenie skra­
dzionych pieniędzy oraz 
przesyłanie tych pieniędzy 
drogą pocztową.

U.S. Prokurator Matt Ly­
don powiedział, że 14 oskarżo­
nych założyło fałszywą kom­
panię pod nazwą Church of 
Christ i Christian Churches of 
America. Lydon powiedział, 
że kompania Church Christ 
Manor Inc. nie ma nic wspól- 

$15,000 Zrabowano
w Wieżowcu

Złodzieje okradli w nocy z 
piątku na sobotę mieszkanie 
właścicielki nocnego klubu 
53-letniej Marthy G. Deubery, 
zabierając 350 funtową kasę 
ogniotrwałą w której było 
$15,000 w bilonie i biżuterię, 
zabrali także futra właściciel­
ki z mieszkania na 16-tym pię­
trze pnr. 6145 N. Sheridan. 
Deubery stwierdziła kradzież, 
gdy wróciła do domu w sobo­
tę o 4:30 rano. Policja nie zna­
lazła śladów włamania. Obra­
bowana jest właścicielką Tro­
picana Motel pnr. 5440 North 
Sheridan. _______________ _

_ Odmowa Pracy 
Powodem Rabunku
Marion Groom, zarządzają­

cy sklepu spożywczego pnr. 
246 N. Laramie odmówił za­
trudnienia osobnika, — który 
przyszedł do sklepu w ponie­
działek, prosząc o przyjęcie 
go do pracy.

Rozgniewany odmową męż­
czyzna, wyjął z kieszeni re­
wolwer i zmusił Grooma do 
wręczenia mu $400, — jakie 
znajdowały się w kasie.

pożarnej oszacował straty 
wskutek pożaru na $11,000. 
Przyczyny pożaru, który roz­
począł się na ganku z tyłu 
domu, nie ustalono.

Drugi pożar miał miejsce 
w niedzielę, o godzinie 11:15 
rano w pomieszczeniu Chica­
go Railroad and Equipment 
Co., 1928 W. 46th. Straty zni­
szczonego budynku z cegły i 
stali oblicza się na sumę 
$15,000. Wewnątrz zostały 
zniszczone materiały na do­
datkową sumę $10,000. Dach 
niskiego budynku został zni­
szczony niemalże doszczętnie. 
Nikt nie odniósł obrażeń. 
Przyczyny wybuchu pożaru 
nie ustalono.

W pożarze domu aparta- 
mentowego przy 3031 South 
Quinn dwóch strażaków od­
niosło lekkie obrażenia. Je­
den doznał kontuzji ręki, spa­
dając z drabiny. Aczkolwiek 
straty materialne pożaru sza­
cuje się na tysiące dolarów 
żaden z mieszkańców nie od­
niósł obrażeń. Dwie rodziny 
pozostały bez dachu nad gło­
wą.

Dr. Kenneth Woods, dyrek­
tor administracyjny programu 
zbiórki krwi w New Yorku, 
ujawnił, że 10-letni ich scen­
tralizowany program zwięk­
szył ostatnio o 20 procent licz­
bę ochotniczych donatorów 
krwi .wobec czego wyraził on 
nadzieję, że w ciągu następ­
nych dwóch lat tamtejszy pro­
gram kolekcji krwi przestanie 
korzystać z płatnych donato­
rów krwi.

Przy centralizacji programu 
krwi zawsze wiemy z pomocą 
komputerów, gdzie jest brak 
krwi, a gdzie jest jeszcze ilość 
wystarczająca — wyjaśnił Dr. 
Woods.

W Chicago w ostatnim mie­
siącu zaznaczył się poważny 
brak krwi dla celów szpital­
nych w wielu lokalnych szpi­
talach. Naprzykład Ośrodek 
Krwi w Beverly wyczerpał 
zupełnie swój zapas krwi, a 
nasz obecny system decentra­
lizacji krwi nie był w stanie 
tego braku zaspokoić.

Urzędnicy Czerwonego 
Krzyża przewidują, że centra­
lizacja programu kolekcji 
krwi nastąpi w najbliższej 
przyszłości w Chicago.

nego z jakąkolwiek instytucją 
religijną. Wyłudzili oni pie­
niądze od 70 osób, jako pro­
cent za pożyczki na hipotekę 
i budownictwo. Władze fede­
ralne stwierdziły, że pożyczek 
nie udzielono i procent nie zo­
stał zwrócony. Wśród poszko­
dowanych są m. in. kościoły, 
inne organizacje religijne, 
szkoły, przemysłowcy i przed­
siębiorcy budowlani.

Charles York, lat 48 i Stan­
ley Schulman, lat 36, makle­
rzy firmy Mortgage Expedit­
ers, której właścicielem jest 
Catuara, zostali uznani win­
nymi wszystkich zarzutów, 
jak również wspólnicy Wil­
liam Dauber, lat 36, także ma­
kler i Alex Gaus, przedstawi­
ciel fikcyjnej kompanii. Spra­
wa sądowa pastora Cyrusa 
Welch, lat 52, z Wisconsin od­
będzie się w niedalekiej przy­
szłości.

66-letni Catuara, adwokat 
Stanley Durka, A. Gizzi, ze 
Spring, Md., M. D. Scott z 
New Yorku, C. Weisinger z 
Bedford Hills, N.Y., Charles 
Verive, Arizona, L. Rosanova, 
z Mounit Prospect, James V. 
Micucci z Elmwood Park, 111. 
i George Stanaszek, Ingleside, 
Ill. zostali uniewinnieni.

Najazd Na Skład 
Narkotyków

Policja dokonała naj a z d u 
na zakonspirowany skład nar­
kotyków, w północno-zachod­
niej części miasta. Aresztowa­
no 5osób oraz skonfiskowano 
LSD, marijuanę i mecalinę — 
wartości $80,000.

James Nothan Hale, zam. 
5059 N. Oconto ul., — został 
aresztowany — gdy sprzedał 
4,000 tabletek LSD funkcjo­
nariuszowi tajnej policji, na 
parkingu przy 5060 N. Har 
lem. Większą ilość narkoty­
ków znaleziono w mieszkaniu 
Hale, gdzie dokonano rewizji 
w kilka minut po jego aresz­
towaniu.

Zatrzymano i oskarżono o 
posiadanie niebezpiecz n y c h 
narkotyków Cherly Heckel, 
lat 19, Daniela Gasper, 21, 
Steven Sand, 19 i Glen Mur­
ray, 20. Wszyscy aresztowani 
mieszkali u Hale’a.

Drugi tydzień procesu kar­
nego przeciwko byłemu gu­
bernatorowi Illinois Otto Ker- 
nerowi rozpoczął się wczoraj 
od zeznania sędziego Sądu Ob­
wodowego George J. Schal- 
lera, który w czasie urzędowa­
nia Kernera jako Gubernato­
ra był praktykującym adwo­
katem.

Zeznał on, że jest szeroko 
rozpowszechnioną praktyką, 
iż adwokaci występują w roli 
“nominatów” przy zakupie 
akcji i innych papierów war­
tościowych dla ukrycia na­
zwisk prawdziwych nabyw­
ców, którzy z różnych powo­
dów nie chcą figurować swy­
mi nazwiskami.

Sędzia Schaller zeznał też, 
że odmówił użycia jego nazwi­
ska w charakterze “nominata” 
dla nabycia akcji Torów Wy­
ścigowych Arlington Park i 
Washington Park dla zmarłe­
go w ubiegłym roku sekreta­
rza stanu Paul Powell, ale pa­
ni Marje Everett namówiła 
go, że na to w końcu się zgo­
dził. W tym czasie Powell był 
“spikerem” Izby Niższej Legi- 
slatury i był jednym z prawo­
dawców, którzy potajemnie 
nabywali akcje torów wyści­
gowych systemem łapówko­
wym.

Sędzia Schaller był wów­
czas adwokatem pani Marje 
i znał jej trudności i problemy 
jakie wypływały na porządek 
dzienny w związku z prowa­
dzeniem przez nią dwóch 
przedsiębiorstw wyścigowych 
w Illinois.

Sędzia Schaller zeznał da­
lej, że nieświadomie stał się 
“niominatem” dla nabycia ak­
cji przez Otto Kernera i The­
odore Isaacsa, dyrektora De­
partamentu Dochodów. O tym 
że był “nominatem” tych 
dwóch dygnitarzy stanowych 
dowiedział się dopiero kilka 
miesięcy później. Po tym ze­
znaniu obrońca Kernera adw.

Jak Air Transport Asso­
ciation of America podaj e, — 
liczba wypadków śmiertel­
nych w komunikacji samolo­
towej zmniejszyła się w ro­
ku 1972, pomimo trzech tra­
gicznych katastrof samolo­
towych, jakie były w grudniu 
przy końcu 1972 roku.

Stosownie do statystyk Air 
Transport Assn., —w pięciu 
wypadkach samolotowych,— 
jakim uległy linie lotnicze w 
Stanach Zjednoczonych, — 
śmierć poniosło ogółem 163 
pasażerów w 1972 roku. Bio- 
rąc przeciętną, wypada to — 
0.11 wypadków śmiertelnych 
na 100 milionów mil, podczas 
gdy w 1971 roku średnia wy­
nosiła 0.12 śmierci pasażerów. 
W katastrofach linii lotni­
czych w 1971 roku śmierć po­
niosło 274 pasażerów.

De facto, —jak statystyka 
ATA wykazuje, rekord z 1972 
był wyższy tylko dwukrotnie 
w okresie 12 lat, raz w 1970 
roku, kiedy to krajowe linie 
lotnicze nie miały ani jedne­
go wypadku śmiertelnego z 
pośród pasażerów (rekord do­
skonałości) a linie między­
narodowe miały tylko dwa 
wypadki śmiertelne uzysku­
jąc średnią roczną w wyso­
kości 0.001 wypadek śmierci

Spodziewane są oskarżenia 
przeciw nowej partii poli­
cjantów, podejrzanych o wy­
muszanie łapówek od właści­
cieli tawern. Będzie to rezul­
tatem przesłuchiwań około 30 
policjantów, — toczących się 
przed federalną ławą przy­
sięgłych. Podając tę wiado­
mość Chicago Daily News z 
15 stycznia pisze, że nowymi 
oskarżeniami zostaną, praw­
dopodobnie obciążeni poli- 
cjancji którzy odbywają te­
raz służbę lub ci którzy byli 
funkcjonariuszami policji w 
okręgach Austin i East Chica­
go. Dotychczas postawiono w 
stan oskarżenia 39 policjan­
tów z tych dwóch okręgów.

Funkcjonariusze FBI — w 
dalszym ciągu badają właści­
cieli tawern w Austin i East 
Chicago oraz w kilku tawer­
nach w Chicago.

Rezultatem ostatnich do­
chodzeń było zamknięcie — 
chronionej dotychczas przez 
policję spelunki gamblerskiej 
mieszczącej się nad garażem, 
w okolicy N. Hamlin i W. La­
wrence. “Klub” był czynny 
24 godziny na dobę.

Na czele federalnej ławy 
przysięgłych stoi kierownik 
Chicagoskiego Wydziału De­
partamentu Sprawiedliwości, 
który współpracuje z U. S. 
prokuratorem, — James B. 

Warren Wolfson zapytał świa­
dka, czy wówczas jako adwo­
kat nie widział w swej roli 
“nominata” dla gubernatora 
Kernera “nic złego” i czy obe­
cnie jako sędzia Sądu Obwo­
dowego nie widzi także w 
takiej roli “nic złego”. Na to 
świadek odpowiedział twier­
dząco: “Tak”.

Dalej Schaller zeznał, że je­
go ówczesny wspólnik w prak­
tyce adwokackiej William J. 
Lynch, obecnie sędzia federal­
ny Sądu Dystryktowego był 
także “nominatem” dla Paul 
Powella i innych prawodaw­
ców Legislatury stanowej Il­
linois takich, jak reprezentant 
Clyde Choate, obecnie przy­
wódca mniejszości demokra­
tycznej w Izbie Niższej Legi­
slatury, George Dunne, pre­
zes Rady Powiatowej Cook i 
były sekretarz stanu John 
Lewis.

Schaller zeznał, że był “no­
minatem” dla Clyde Lee, 
wówczas przewodniczącego 
bardzo wpływowego Komite­
tu Rolnictwa Illinois. Nato­
miast inni prawnicy, jak Pa­
trick O’Neil i Peter Bingham 
byli “nominałami” dla Paul 
Powella i innych dygnitarzy 
stanowych.

W kłopoty podatkowe w 
związku z akcjami torów wy­
ścigowych gub. Kemer i The­
odore Isaacs popadli z tego po­
wodu, że wybór ich jako na­
bywców akcji nastąpił w 1962 
roku, a samo nabycie tych 
akcji nastąpiło dopiero w 1966 
roku, kiedy akcje wzrosły w 
wartości $1,000 do $6,000 za 
akcję.

Pani Marje Everett zeznając 
w ubiegłym tygodniu w cha­
rakterze świadka Prokuratora 
oskarżyła Williama S. Millera, 
byłego przewodniczącego U- 
rzędu Torów Wyścigowych 
Illinois, jako sprawcę wymu­
szenia od niej 50 akcji dla 
Kernera i Isaacsa.

na 1 milion przebytych mil 
przez pasażerów.

W roku 1966, kiedy mię­
dzynarodowe linie lotnicze 
miały rekord doskonałości 
bezpieczeństwa lotów, uzy­
skano łączną średnią wypad­
ków śmiertelnych wynoszącą 
0.009.

Ruch na liniach lotniczych 
jeśli chodzi o liczbę milionów 
przebytych mil przez ilość pa­
sażerów wzrósł o 13,6 procent 
w 1972 roku. Wpływy do 30 
września 1972 r. podniosły się 
do sumy $196 milionów za 12 
miesięczny okres budżetowy, 
co stanowiło duży skok z czy­
stych deficytów na sumę — 
$147,7 milionów w czasie 1971 
roku.

Ładowność pasażerska czy­
li procentowa ilość możli­
wych miejsc w samolotach — 
podniosła się z 48,5 procent 
w 1971 roku na 53 procent w 
1972 roku.

Przewóz ładunków i towa­
rów handlowych liniami lot­
niczymi wzrósł 15,1 procent 
w 1972 roku.

Międzynarodowe lotni s k o 
O’Hare w Chicago pozostaje 
nadal najbardziej ruchliwym 
lotniskiem w świecie, prze­
puszczając w 1972 roku prze­
szło 34 milionów pasażerów.

Thompsonem. Zarówno Da­
vidson jak Thompson odmó­
wili podania szczegółów doty­
czących nowych oskarżeń, ale 
obaj prokuratorzy wzywają 
obywateli o składanie infor­
macji dotyczących korupcji 
wśród policjantów, telefonu­
jąc: 353-5300 lub (do FBI) — 
431-1333.

W międzyczasie, — funk­
cjonariusze nowego tajnego 
wydziału C-5 dokonali aresz­
tu kilku chicagoskich poli­
cjantów za nielegalną współ­
pracę z lokalnymi gangstera­
mi. C-5 składa się z 50 funk­
cjonariuszy policji, przeważ­
nie absolwentów kol e g i u m 
lub, podobnie jak kierownik 
oddziału porucznik Francis 
Ward, prawników.

Ward pełnił poprzednio u- 
rząd asystenta stanowego 
prokuratora pow. Cook. Spra­
wozdanie C-5 jest na ukoń­
czeniu i będzie przekazane 
superintendentowi Chic. De­
partamentu Policji J. B. Con- 
liskowi i zastępcy superinten- 
denta, Michell Ware.

Conlisk obecnie sprawdza 
■ kwalifikacje kilku kapitanów 
i poruczników policji, którzy 
zajmują czołowe stanowiska, 
w tym jednego asystenta su- 
perintendenta i dwóch kie­
rowników wydziału śledcze­

go.

Nowe Karty CTA 
Dla Emerytów

Starsi obywatele, używają­
cy transportu CTA, powinni 
zaopatrzyć się w nowe karty, 
które z dniem 15go stycznia, 
weszły w życie.

Osoby które dotychczas nie 
posiadają kart na ulgowe 
przejazdy, mogą telefonować 
pnr. 744-3370 po informacje. 
Powyższe zarządzenie doty­
czy wszystkich osób w wieku 
lat 65 i wyżej.

Pożar Zniszczył 
Fabrykę

W niedzielę wieczorem, w 
West Chicago wybuchł pożar 
w fabryce tworzyw plasty­
cznych — Liquid Container 
Corp., 901 Factory Road. Bu­
dynek zakładów został kom­
pletnie zniszczony. 50 straża­
ków z West Chicago, Batavia, 
St. Charles, Geneva i Naper­
ville przez 3 godziny starało 
się opanować żywioł. Na 
przyległych przedmieściach 
gaszono lokalne pożary spo­
wodowane fruwającymi 
iskrami. Jak na razie przy­
czyny pożaru nie ustalono. 
Firma produkowała plastyko­
we butelki i pojemniki na 
amoniak i proszek do prania 
w płynie (bleach).

Większość Wypadków 
Jest z Winy Kierowcy

Różne defekty w samocho­
dach i w innych pojazdach 
mechanicznych — powodują 
mniej wypadków samochodo­
wych niż błędy samego kie­
rowcy czy z winy warunków. 
Zespół badaczy z Uniw. In­
diana sporządził na ten temat 
raport po 2-letnich studiach, 
który przedstawiony został na 
konferencji inżynierów w De­
troit.

2-letnie studia wykazały, iż 
na 1,000 wypadków samocho­
dowych, 27 procent wywoła­
nych było wadami czy niedo- 
maniami auta, — 56 procent 
wypadków było z winy wa­
runków zewnętrznych, a 99 
procent było z winy samych 
kierowców.

12% Pobiera 
Zasiłki 

Nielegalnie
Wstępne analizy wykazują, 

iż 12'/ zasiłków wypłacanych 
na utrzymanie nieletnich dzie­
ci w Illinois poza metropolią 
Chicago jest wypłacanych na 
podstawie fałszywych podań. 
James M. Brown, zastępca dy­
rektora stan. Dept. Opieki 
Społecznej podkreślił, iż są to 
dopiero początkowe i prowi­
zoryczne dane statystyczne i 
że procent ten okaże się naj­
prawdopodobniej wyższy po 
bardziej wnikliwych anali­
zach. W chwili obecnej znaj­
duje się 200.000 matek i ro­
dzin zamieszkałych poza re­
jonem Chicago, otrzymują­
cych zasiłki na dzieci.

W powiecie Cook znajduje 
się 500,000 takich rodzin. 
Wstępne analizy wykazały, iż 
4 procent nieuprawnionych 
pobiera zasiłki. Nie ma wątpli­
wości, iż procent odnośnie po­
wiatu Cook wzrośnie ponie­
waż do weryfikacji uprawnień 
zgłosiły się tylko te osoby, 
które nie miały żadnych wąt­
pliwości, że zapomogi pienięż­
ne im przysługują.

Edward T. Weaver, dyr. 
Dep. Opieki Społecznej w Il­
linois nakazał dochodzenie w 
sprawie nielegalnych podań o 
zasiłki w lecie ub. roku kiedy 
ujawniono wiele nadużyć i 
błędów w pracy departamen­
tu.

Spadek Oszustw 
z Czekami “Welfare”

Kradzieże i oszustwa z cze­
kami opieki społecznej spadły 
o 90 procent od czasu, gdy 
wprowadzono karty tożsamo­
ści z fotografią odbiorcy. Li­
czba skradzionych i fałszywie 
spieniężonych czeków “welfa­
re” spadła w listopadzie do 
261 z przeciętnej, która wy­
nosiła około 2,000 miesięcznie.

Wypadki Drogowe
Diane P. Barrett, lat 27, 

zam. 5726 S. New England, 
zginęła w wypadku samocho- 
wym, gdy dwa auta zderzy­
ły się na 57-ej i Nottingham. 
Barrett była w 5-tym miesią­
cu ciąży. Opatrzony i zwolnio­
ny ze szpitala został 31-letni 
mąż ofiary wypadku, Michael 
i trzy osoby, który jechały 
drugim samochodem —: John 
Szmit, lat 20; Karen Kolier, 
lat 16 i Karn Koutsoures —15. 
Czwarty pasażer drugiego au­
ta. 20-letni James Hurley, z 
Bollinbrook — został zatrzy­
many w szpitalu Holy Cros

Diane Barrett, córka Anny 
Kamińskiej, osierociła córkę, 
Tamarę.

Idea utworzenia w powiecie 
Cook jednego Departamentu 
Straży Pożarnej nie jest no­
wa, ale dopiero teraz rozpo­
częto poważne debaty w tej 
sprawie, pomiędzy strażakami 
a przedstawicielami firm do­
starczających potrzebny 
ekwipunek. Strażacy poświę­
cili kilka lat na badanie moż­
liwości połączenia wszystkich 
oddziałów w jedną całość, do 
obsługi Chicago i całego po­
wiatu.

Prezes jednej z najwięk­
szych firm na środkowym Za­
chodzie, dostarczającej sprzęt, 
jak drabiny, węże do polewa­
nia itp., który również popie­
ra plan zorganizowania je­
dnego Departamentu powie­
dział, że w ten sposób za­
oszczędzi się duże sumy. Na 
jednej stopie wężów do pole­
wania zaoszczędzi się od 10 
do 15 centów, gdyż oddziały 
straży na przedmieściach nie 
zamawiają większej ilości, jak 
kilkaset jardów, a połączone 
wydziały zamówią kilka ty­
sięcy jardów. To samo doty­
czy pomp strażackich: przed­
siębiorca dostarczy 10 lub 
dwadzieścia pomp, które mo­
gą być użyte jednocześnie, co 
zaoszczędzi pracy i funduszy.

Według nowego planu po­
wstałoby 7 dywizji, każda z 
których będzie odpowiedzial­
na za daną okolicę i każda za-

Gubernator Dan Walker za­
wiesił na razie czynności, 
zmierzające do zamknięcia 
ponad 100-letniego szpitala w 
Peoria, Peoria State Hospital. 
Ostateczna decyzja zapadnie 
po bliższej analizie planów 
związanych z likwidacją tej 
instytucji służby zdrowia. 
Walker zapowiedział, iż trzy­
osobowy komitet, na którego 
czele znajduje się b. gub. Illi­
nois Samuel Shapiro, zajmie 
się oszacowaniem planów 
ogłoszonych przez byłego gub. 
Ogilvie. Personel oraz pacjen­
ci zostaliby przeniesieni do in­
nych instytucji medycznych.

W czasie swojej kampanii 
wyborczej Walker nazwał de­
cyzję zamknięcia szpitala 
przedwczesną. W skład komi­
tetu poza Samuelem Shapiro 
powołał chicagośkiego adwo­
kata Alexa Elson, byłego 
przewodniczącego Illinois 
Board of Health, oraz Roberta 
Smith z Lincoln, przez. Local 
425, American Federation of 
State, County and Municipal 
Employees. 

Zarząd Chicagoskiej Wła­
dzy Transportowej (CTA) po­
stanowił wczoraj dokonać sze­
rokich redukcji linii autobuso­
wych i obcięć ilości autobu­
sów w ruchu. Zniesiono bo­
wiem 18 linii autobusowych i 
zamknięto 23 stacje szybkiego 
transportu dla autobusów 
kursujących w Evanston i 
Ravenswood.

W tej drastycznej akcji 
ekonomicznej dla redukcji de­
ficytu operacyjnego Zarząd 
CTA upoważnił generalngo 
zarządcę Thomasa B. O. Con- 
nora do odłożenia z pracy 643 
pracowników CTA w następ­
nych 6 tygodniach.

Zarząd CTA stracił bowiem 
nadzieję na otrzymanie szyb­
ko subwencji na pokrycie de­
ficytu operacyjnego, aby moż­
na było uniknąć generalnej 
podwyżki cen biletów na prze­
jazdy środkami CTA o 5 cen­
tów z dniem 1 lutego.

Te szeroko zakrojone reduk­
cje obsługi transportowej 
CTA nastąpiły wśród pogło­
sek płynących z Ratusza, że 
mayor Daley przygotowuje się 
do poparcia nowych projek­
tów ustawodawczych, które 
dałyby stałe subsydia dla CTA 
i innych systemów transpor- 
tacji masowej w stanie Illi­
nois.

W wywiadzie prasowym dla 
“Chicago Tribune” mayor Da­
ley przyznał, że polecił Ri­
chardowi L. Curry, radcy pra­
wnemu Administracji Miej­
skiej i innym swym doradcom, 
aby opracowali projekt usta­
wy o stałej pomocy finanso­
wej dla CTA, który on wnie­
sie do Legislatury stanowej.

Mayor Daley, popierając 
podwyżkę podatku od gazoli- 
ny o 1 do 2 centów na galo­
nie, oznajmił, że te projekty 
ustaw będą gotowe pod koniec 
tego tygodnia, aby złożyć je 
w Legislaturze stanowej.

Jednak Clair Roddewig,

opatrzona w osobny system 
komunikacyjny. Wielokrotnie 
— mówią strażacy — ludzie 
są w ciężkiej sytuacji, w 
chwili wybuchu pożaru bo 
nie wiedzą do którego przed­
mieścia zwracać się o przy­
słanie straży. W nowym pla­
nie byłby ogólny numer tele­
fonu, a odbiorca wiedziałby 
jaki oddział należy skierować 
w dane miejsce.

Zaoszczędzi dię również w 
innej dziedzinie, gdyż zostały­
by wyeliminowane obecne od­
działy straży pożarnej w licz­
bie 46, zbudowanoby nato­
miast 12 do 15 nowych, dla 
obsługi dzielnic, które obecnie 
nie mają żadnego zabezpie­
czenia. W każdym takim od­
dziale zatrudni się większą 
liczbę strażaków i zaopatrzy 
w dodatkowy sprzęt, co przy­
czyni się do szybszego ugasze­
nia pożaru przy mniejszym 
wysiłku.

Strażak pracujący nad 
ukończeniem planu, przedsta­
wi ten plan władzom powia­
towym. Powiedział on, że po­
wiatowy Dept. Straży Pożar­
nej z wyszkolonymi strażaka­
mi, będzie posiadał specjalne 
biuro zabezpieczenia przed 
ogniem, biuro śledcze, bada­
jące przyczyny pożarów i bę­
dzie miał większe możliwości 
ratowania ludzi i budynków.

Wskutek decyzji gub. Walk­
era wstrzymano przeniesienie 
ponad 20 osób personelu oraz 
19-tu pacjentów chorych umy­
słowo, których miano skiero­
wać do zakładu leczniczego w 
Galesburg. Pierwsze częścio­
we przeniesienia miało być 
dokonane w poniedziałek bież, 
tygodnia. Do 1-go lipca szpital 
miał być całkowicie ewakuo­
wany.

20-go września ub. roku 
Ogilvie zapowiadając zam­
knięcie szpitala oświadczył, iż 
podjął decyzje w oparciu o re­
komendację komitetu obywa­
telskiego z bankierem z Peo­
ria, Robertem Jamieson na 
czele. Jamieson zaproponował 
również wówczas analizę pla­
nów wykorzystania gruntów 
szpitalnych i ewentualnie nie­
których z 40-tu budynków.

“Większość budynków Peo­
ria State Hospital jest zbyt 
przestarzała aby sprostać wy­
maganiom bezpieczeństwa i 
odpowiedniej opieki dla pa­
cjentów i gmachy te winny 
być rozebrane,” oświadczył 
wówczas Ogilvie.

członek Zarządu CTA, oznaj­
mił, że te środki ratunkowe 
dla CTA przyjdą za późno, że­
by mogły odwrócić zapowie­
dzianą z dniem 1 lutego pod­
wyżkę cen biletów za prze­
jazdy środkami CTA o 5 cen­
tów.

Ale Roddewig oznajmił, że 
skasowanie 18 linii autobuso­
wych i redukcja 23 stacji szyb­
kiego tranzytu jest “ostatecz­
ną akcją” w celu ratowania 
CTA od bankructwa.

Roddewig i inni członkowie 
Zarządu CTA wyrazili opinię, 
że opinia publiczna powinna 
wywrzeć swój nacisk “także 
na innych”, a nie tylko na Za­
rząd CTA, aby przyjść z po­
mocą finansową CTA, by jej 
obsługa była stale wystarcza­
jąca dla społeczności Chicago 
i przedmieść.

Nacisk aby pomóc CTA po­
winien być wywarty przede 
wszystkim na Legislaturę sta­
nową — powiedział James R. 
Quinn, członek Zarządu CTA.

Zamknięcie 
Hotelu Sherman

Hotel Sherman zostaje z 
dniem 24 stycznia bezpowrot­
nie zamknięty. Przeszło 600 
pracowników hotelu musi 
szukać innej pracy. Gmach 
hotelowy, który stoi przy 
zbiegu Clark i Randolph ul. 
zostanie przerobiony na ośro­
dek handlowy odzieży.

Nowy 28-piętrowy budynek 
hotelowy zbudowany będzie 
przy zbiegu La Salle i Ran­
dolph. Powstanie hotóhi Sher­
man sięga początków istnie­
nia miasta. Był to najpierw 3- 
piętrowy budynek nazwany 
od imienia ówczesnego mayo­
rs Francis Shermana. Pożar 
Chicago w 1871 roku zniszczył 
i hotel. Obecny gmach istnie­
je od 1910 roku, rozbudowany 
w 1925 roku.

Apel o Centralizację Programu 
Zbiórki Krwi w Chicago

krwi.

Catuara i Wspólnicy Uwolnieni 
z Zarzutów o Lichwiarstwo

Spadek Wypadków Śmiertelnych 
w Komunikacji Samolotowej

Spodziewane Nowe Oskarżenia 
Policjantów o Łapownictwo

Szpital w Peoria Pozostanie 
Tymczasowo Otwarty

Drastyczne Redukcje Obsługi 
Transportowej Przez CTA

Skasowano 18 Linii i Zamknięto 23 Stacje 
Autobusowe Oraz 643 Pracowników 

Będzie Odłożonych z Pracy


